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U~ADZE NZ - LODZIAN! 
Zarząd Strat7 Ogniowej dla zasilenia kas7. zagrotonej w swoje m istnieniu placówki, 
organizuje w dniu 31 grudnia 1925 r. w Sali Filharmonji, ul .. Prez. Narutowicza 20, 

W ELKĄ MASKA ADĘ SYLWESTROWĄ 

" 
oc Ja ODS a" 

na której niewątpliwie znajdą się WSZ7SC7 Łodzianie. kochając7 swoją strat. 
93'13-2 

eksl z rządzenia o obrocie dewizowym 
został ogłoszony i od dz·ś już obowiazuie , 

Nasz wa.r-sz. kOfeSiP. telle'f. I leżącym do wymienionych w paragralie 1 myśl ooowiązujących przepisów. 

I 
\YIozoraj zaFo'Wicdz~,ane nowe roz;po- : drug:m zezwolenia na knpowanie walut f Para.graf 5. Osoby, nie posiadające praw 

TZ;- ;::c'lie c C nc:1' <: ""in'l!li hŁob:';:: u- ; zagr.m:czny,h ('"d osób wemających upra- ! baD..~ów dewizowych, mc,gą walutę ugra­
łl ka;ało się w "Dz,ie.nn:;ku Ustaw". PiUJI1lkty wnień banku' dewn:>wego Z tem ograni-I mową kupować tylko w Banku Polskim i 

I 
ZtaH.oTI1CZC je.go brzmią, j·ak nast~puje: czc.~em, że waluty mogą być sprzedane I w bankach dewizowych, a sprzedawać tyl 

Paragr. 2. Bank Polski i banki dewizo- tylko Bankowi Polskiemu lub jednemu z I ko Bankowi PolSlkiemu lub przedsiębior. 
we są uprawnione: . banków dewW0WYch. I stw()m bankowym, uprawn1Oil1ym w myśl 

I a) do kupowania walut zagrZlllicznychj I PMagraf 4. Osoby, nabywające waluty I paragr. 3 niniejszego rozporządzen:a. 
b) do sprzedawania tych walut Banko. l zagramcme na zasadzie paragrafu 2..go w Paragraf 6. Przekroczenie przepisów 

wi PoIsldemu lub bankom dewizowym. r wypadkach, określonych w paragrafie mej!:rzego rClzpc-rządzema pociąga za so-
Sprzedaż innym osobom ~olooa r 4-tym rozporządzenia z dnia 27 maja 1925 bą dla banków następstwa, przzvridzhlle 

jest tylko w tych wyp-a.dlra.ch, w których r., są uprawnione do przekazywania tych- w parag. 94 roeporządzenia Pl'ezydenła 
i w myśl paragraiu 4 rozporządzenia z dnia I że walut na mocy dowodów, które służyły RzpIitej z dnia 27 gnuWa 1924 r., a w st!)w 
I 27 maja 1925 dozw(j,Icne jest przekzaywa- przy ich kupnie. O ile przekazywanie ud- sunku do innych - kary, przewidziane w l nie walut ugranicznych. I bywa się przez inną instytucję ba.nkową, j innych odnośnych ustawach. 
I Paragraf 3. Minister skarbu może udzie- należy spełnić wszystkie warunki, potrze- I ROlZporządzeme wchodzi w życie z 

Tevfik bey luć prz~d®iębiG1'stwom bankowym, niena- l bne dla przekazania waluty zagranicę w dniem dzisiejs'l}'JD. 

turecki minister spraw zagra-' 

er::~~;:'~~~':::~!:~~ir:~~ I a -B. rozruc li glo nych bezro olnyc 
sulu_ I Niemcy chcieli wpro.wadzić stan oblężenia 

I Rewelacje prasy i oficjalne zaprzeczenie 
! BERLIN, 19 grudnaa, (PAT). W związ- ł cowych pc,dało wczora~, że szef oddziału stwo spraw wewnętrznych odbyło z inicJ8-
i ku z zaostrzenJem się kryzysu gospodar- I politycznego ministerstwa Reichswehry, tY". 'Y iwmisar2'l! RzcS2y do spraw bezpie-

aego mÓWIlelIlO od kilku dni w różnych ma.jor Sch1eich~r cdbył na ten temat nara- czeństwa publicznego. pułk. Kuenzera, na.. 
kołach o IllOŻlilWOści ogło~zenia w Niem- I dy z przedsła·wicielan:i z.ainteresowanych rady w tym przedn::iocie z rządami ~o­
czech stanu c,blężenaa. Na jednem z ostał- relcrlów. Major Schlciche!' miał przyt~m SlZcz.ególnych krajów Zw1il:z1j;owych. Nia­
ldch posiedzeń Reichstagu wspomniał o I zwrócić uwagę na to, że w razie rozru- mie". Rząd prus~;i zaijął na tych konferen­
tem deputoWi8lly komunista Stoecker. chów policja me rozporządza wystarczają- cjach wyraźnie 11( gatywne stanowisko. Na 
WczoPj organ, stoj~cy blWro kół Irolll1uW- I cemł siłami i nae zasługuje na całkowite skute,- t~!So winisterstwo spraw wewnętn: 
stycznych "Jlie Welt am Abend", donIósł, ~aufanie. nych Rzeszy pc.rzuciło na razie swój plan. 

',. że projekt o.głOSZJerua staoo Qblężenła jest I Stwierdzić należy, że powyższe poglo- BERLIN, 19 grudnia. (PAT). Biuro 
opracoiWywany w mimst~rstwie Reichs- I ski są conajtrniej przesadzone. O ile wia- VJo1fja zaprzecza wiadoIr.ośd.om, jakoby 

I wehry. Dznsiaj "Vossische Ztg." pisze: i domo, fakty przedstawiają się w sposób minister spraw wewnętrznych Rzeszy mial 
l, W Berlinie krążą pogłoski, że w kom- I nastęnu,jący: W mi""słerstwie spraw we- rozważać z rząciami l·rajów związkowych 

petentnych ul'2ędach roa:waża.na jest spra- i wnętr2nych, na czele którego stoi obecnie liwestię ogłosenia w Niemczech stanu o­
I Wa stanu oblężenia., w celu up·rzedzenia : minister Reichswehry, była w rzeczy sa- blężeri.a. ,.Vorwarts" komp.nłuiac deme!lti 
'I wybuchu rozruchów, grt"ża,<:ych wskut~k: mej rozważana sprawa ogłc5fZenia sta.nu 0- biura Wolffa, potwierd7a infcrmacje .,Vos-

Jeleli nerwy wypowindza 
I 

drcayuty i bezrobocia. Jedno '!' "':sm lewi. 1 blężenia na wypacek r<Jzruchów. MinisterN sische Zeituny", dc.dając nowsze szczel!ó­
~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~sll~~~~~m~~~~u~~~ 

nych rzaclów krajów zwia,zkowych miała 

I PensJe a "praCOWDleko'w pan' stwowych I być według i:r;lcrtracji c~~alllu so~jał1,gty. 'I ' cznego omaWLallla kwest,a Dodpcrz;>dk:l-
wania władlZom Rzeszy, pcrlicji poszcze-

posłuszeńsfwo. należy wogóle obliczona na podstawie nowej ustawy gól~ych krai~w, ze wxględ!1 na ni~bezpi!. 
pić tyłko czyslą KathrelnEra / czenstwo ZWIązane z powIększennem SIę 
kawę slodnwą. U'e zaWiera Dna Nasz wa.rs,z. korespo:ld. telefonuie: ekonomkl'ny w wys>okości 44 punktów na kryzysu I!osp<ldarcl'ego. 
bowIem składników podnieca- W zwią211m z uchwClJloną przez sejm c21ł.ou1ka rodzimy, dJ()icLaltelk wyrównawczy "Tages Zeihmg", c·rda!l a!1rariuszy do-
Jących. a smak ma znakomity. uS'hawą o środka,ch, zapewn:i'ają.c)"ch rów- z art. 18 tejże ust,awy i 20 pwc. dodlat~l< wodzi, że olf'oszenie sta'Uu o".~ężelllia by-

007 ) 
Mwagę budżetową, uposażenire pra,cO'Wtl~- stCJIłeczmy, wzglęcLnl'e kresowy, mno,ży si·ę loby uzalSladnl<lne w ost"'fn'ch czasa.::h 

rrDS.my SprÓlOWaĆ! . bkoę'd,wZ.!'.ePańs,twowych na st)"cveń oblkzonc I przez mnożną, olkre-śloną na grudzl"eń w I znacznym wzro~tem agit~cji partji wywro. 
w następują.cy spCJIsób: Ilość pun 1-. I kwoci·e 43 groszy, uzyskaną zaś kwoltę . towych. W tych ol-olic2'nośc;:i.acb. pisre 

I tów, ustalon:a w USitawi·e ° ulpolSażeniu dla zmn1i.e<;s,za się o 6 proc. dla grup upo.s-8lŻ;eń c?ziennik, kc,,"pdcntne c.r(.r:na ·",-bże ni~­
~~i.iim~~8iiai~~9~iii __ ~ odpowi2d'n·:.e,j gru'PY i szcz1ebla, zwięk~7C- I d,o 8 właczni,e. 5 proc. ella ~rup o,d IX do I tylko prawo, ale ob(llW1iązeg ::;;.:i <,n~'Wle­
iii .~ . '. / I na (j cl.o.d-atek re~lllalCyjny w wpol1.,ości ' XI, ° 4.5 p·ro::. od XII dlo XIV. DW1,e gru- 11:n się ni,d lrcjektami w celu zapewnie­

( I 60 punk-(ó'\\", oraz ewe>ntuam o dod,at~k I py naljni:ższe są wY'łą.czone od p'ot.rąceń. i ma pok()-ju. W;:lflllOści i życ: .... t. .. )'tWleli. 
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• • , • zy 'dźmaS o l ep rZeCna wą n 
Dość wiele i dość he~g!ędintie zła- wan,ja, a zachował jedynie rękę gotową, Chociażby Jego Ekscelenąa Osiecki lrlego w chwilach., gdy decydują się losy 

mów niniejszych zabi«ałem gŁos imiemiem jak ręka żebracza do sięgania po jałmużnę jeden dzień piastował swój wysoki urząd, t~1U ska~bu lub te'ki przemysłu polskiego? 
pracującej rzeszy robotników - robotni- zasillków skarbnw-v'ch, J'awnych lub uta- to l' ten ..l-jen' J·e..l-- byłby J ....... olb-'ym~"" C k' fiz - .. J \U. ~ .. ~........ zyż zbywa im na świadom,ości siły, ja-

ow przy warsztacie . ycznym lub umy- jcmych w tuyfach i cłach? cl'''''':'''m na l· .. ,. ........ , ..,a~h l' na l·mi ....... l·u nnTp_ k 
ł b , • '"' ... ~ .. fh.H~ - ~ r--- ą reprezentują w pa6stwie? Czyż zbvwa 

s owym - a y moc ozwać S1ę, choć raz Gdybyż jednak z pr~~liw.u(o okre- my' "-. polskioAo zadranicI!.. A Jeg'o E'I_-e-. d t l • .:. • t '..l_.. "<ó MU .... S;;; - ~ im na odwadze, aby stanąć po stronie ro-
Je en alUe w m eresle Ull"ugte, skony, w su Grabszczyzny Łódź przemysłowa zdoI- I ..... cla Zd.un-cho,ws',..J? Któż nie pamięta . ~ . k 't ł ' ...!.!:I ,. • I .... "'-, "" ~ł zumu państwGw01!o pneciwko wit os n-wcj 
m'leres'le apI a u, a s,,~e mowcląc, w m- ~a . była .wysnuć jakikolwiek '""sk do- " tedo zło,lo, cł, o _ prz-..J la,ly kilkuna ..... ft _ 

t • 'II. ka 't 1:_" • d k" . -J & "'F.; "" ~~.. żarłoczności chamostwa? przeciw zbrodni-
eresle WI0_0- pl a_,yCZIDeJ pro:u CJ'! sWladczema! Gdybyż zatroszczyła się o mkld:zUeńca cłdy w AleJ'ach Uj'azdowskich 
łódzkiej, poszukując tej linj.i wspólnej, na swe 'bl" . t I N' """ d I " s czej nieudolności dyletantów, przeciw roz-

nal. lZ~ JU ro. leSn, ,y, po czas Warszawy skupiał na sobie i na swych wydrzonej haf.asłtrze płatnych pyskaczy? 
której interes fabrykaDIta kojarzy się z tworzerua .SIę ~oweg.o rządu Łódź .była al- eleganckich pojazdach mniej lub więcej 
interesem praoownika, ratunek kapitału bo zupełnIe Uleobecml, albo tez ukryta bE;zin,teresowne zachwyty nimf Marcelina Ależ przecie przemysł łódzki, to - nie-
z ratunkiem pracy. dwuznacznie za kulisami, działaiąc pośre- i Sielanki? tylko panowie Grohman i Po~nańsk:i, 

Łatwo dostrzec, którędy linja ta prze- dnio, ubocznie maładusmie, To też po- • ' • Scheibler i Ejtingoo, HeinJze1 lub Kon; 
biega. Owa wspólna linja pokrywa się SL.·I_" .• b d' t .. 1 t· . Jeżeh ki o, to ",ta..cuIe przemysłowcy to - także 200 tysięcy pracowników ma-

,wa;,y Jej, ę ące poS!!la a1rłil pracy 1 •• • P h" . dz d ki' 
dziś z kierunkiem dążenia do ratowania pro..l_·I'CtJ· ~r.,c,t ł •• d ŁodZI, Zgl~rza I a Jan.1C WIe ~ os 0- j'al'Vch w produkl'"i,; łócLzkieJ' podstawę 

UiUA " """ .. a y w nowym rzą".LZle z ep- .., d .. . . - J -}'& 

całego organizmu Rzeczypospolitej, z Me-j łane, ' Inaczej, jakże bowiem wytłumaczyć ' nale~ ze ~ledZlna gOSp? ar~;:o-plen.1ęz.na, 'I swego bytu i najściślej związanych intere-
nJtDJkiem zasadlniczej, roz,paczJilwej już, sobie powierzenie _ choćby tymczasowe I wspołzalezna od za,granlcy, l ws,a.rta na sami swymi z przyszłością pnetnysf,owei, 

jakkolwiek nie bemadziejnej jeszcze, wal- dwu n":ważniP1sz h dl 'f, _..l' ł oz drażliwych nerwach bedyt.u, nie z!'.osl na- wytwórczeJ Łod~i. Czyliż ta olbrzymia ma-... , -, yc a lJVUZl w a 1 " ... 

ki o Polskę, państJWowych _ ministerstwa skarbu i mi- ~łych wytryst.Oow tmpr?WJZ;,ąJ, '~ytn~ga sa społeczna nie wystarcza dla otwarcia 
Czy dłiUgO jeszcze pro.zemysłowcy, ka- mste:rstwa przemysłu' handlu _ w ręce od ki4;;rownik6w pańs!'I\'(}wych nkl Ull'.le- w państwie dT'ogi przed rozumną wolą 

pitaliści, fabrykanci i wogóle wielcy prz:ed takich znakomi,tości I f'ak ZdziechO'W~w jętnej, wytrawnej, ręki, chętniej spoczy- I ratunku? Gdziein.dziej, w r~ach L~a, 
• hi ł ' .J_ - '-' będ '- 'ęt' , ' """".. I" J' b I" l' • , l S1ęorcy ouz,\,;y palJ,~e~. ą ODOJ me j~k Osieck1! Gdzież jest tak niefrasobIiwy waJąceJ, na ,~u .1;le gle.<:l~ en;ns,n:CJ 1 on-I lub Mussoliniego, wystarczyłoaby ona dla 

na falę zagłady, zatapIaJącą łch fortuny? f~brykal11t kzeciOTZędn~o kalibru który- dyńskie!, nJzeh na wdz~~l{8ch nadobnych dokonania rewolucji! Czyż Łódź sptłkojnie 
Dziś ,fala ta ,się1!a pr~gu ich fabryk i ~a- by losy swego przedsiębiorstwa ~wierzal syren wr.:,szaws!cich, I ma patrzeć, jak dyletanci - ż~dni władzy 
k!ad~w; ale !utr.o z ~epowstrzyman,ą ~łą l tak mało() dojrzałej eks~jencji, tak wyjąt- CzeMŻe tedy wytŁumaczyć tę potwor- , po wygasłych żądrzach użycia - kopią jej 
II1I1s~czącego zywtołu SJ~nie ona pr~u liCh kowo nlieourodzajnej u.myoSłowości?J ną nieobec.ność przemysłu i handlu łooz- l grób? J, Przemyski. 
pałaców, , 

Dziś głód chwyta w rozżarte k1~ze 
gardła robotników; ale czy jaśnie pano­
wie fabrykanci są pewni, że jutro lub po­
jutrze rozpętany ryk szalejącego głodu i 
oślepionej nędzy, nie przekroczy strzeże­
lI\'Ych dziś jeszcze wysokich parkanów 

W kraju zasa • cz C 
, 

trastow 
Skamieniały świat arabski i gwałtowny rozwój cywilizacji 

przywileiu? 
Łódź m'imo pooorów ujemnych, jest Jerozolima, w paidzierniku 1925 r. I łej r6wninie Jaffa, rozwinęło się ogromnie l 

najnowo~ześniejszym organizmem pracy Ktokolwiek wyląduje w Haifie, aby I w niedługim czasie i stanowi dowód usil-
łów chemiczny<:h, kosmetycznych, mate­
rjałów budowlanych, konserw, wyrobów 
tytoniowych, win, likierów i przetworów 
z masy perłowej, Przemysł tekstylny, P('\­
dobnie jak i produkcja wyrobów skórza­
nych, znajduje się jeszcze w fazie pracy 
ręcznej przy warsztatach rękodzielni­
czych. Szczególną uwagę zwracała wysta­
wa rosyjskich surowc6w, nadających się 

do przetworu w Palestynie. WprawdziE" 
na wystawie były reprezentowane i inne, 
firmy zagraniczne, - największ.y udział 

polskiej, .Jest najczułszem w organizmie odbyć podróż po PatIestynie, poznać tem- 'nej i owocnej pracy mieszkańc6w, których 
~acy polskiej miejscem. Tu, na bruku po jej r027Woju i ocenić je; gospodarcze liczba przekroczyła już 40.000. Ktokol­
ł6dzkim zabiło po raz pderwszy w Polsce moz1iwości, doznaje zaraz na wstępie wiek zobaczy olbrzymie budowle, zwie­
tętno europejskiego rozmachu, Tu po ralZ szczególnego wrażenia. Przedewszyst- dzi zakłady użyteczności publicznej i wo­
pierwszy robotlllik polski pokazał, jak kiem rzuca się w oczy kontrast pomiędzy góle przyjrzy się zupełnie europejskim 
nieocenione skarby gromadzić potrafi starym, jakgdyby skamienia.1:ym światem warunkom życia w Tel-Avivie, musi przy­
swoją pracą. Do jakich jest zdoln'Y o1iM arabskim - i nową, rodzącą się z dnia na znać, że tempo procesu cywilizacyjnego w 
przy warsztacie tej pracy, do jakich wy- 'dzień na skutek świadomych wysiłków Pa1estynie jest istotnie nieprawdopodob­
rzeczeń, do jakich t'J'udów nadludzkich. lud~ich cywilizacją. Z jednej strony wi- nie szybkie. 
Na karku tego robotnika, pr1Zygi.ętym do dzimy białe turbany i białe domki na Ue Znakomity przegląd możliwości gospo­
ziemi; poza plecami tego rohot11lika, obu- niezachmurzonego nieba - z d'J'ugieoj zaś darczych Palestyny stanowiły wielkie tar­
czonemi troską o chleb powszedni, wy- energicznego, modnie U'branego europe.i- I gi palestyńs,kie, kt6re odbyły się w paź­
rosły bogactwa, W}'TosŁy zbytk~ rozbudo- czyka w labiryncie nowoczesnych urzą- dziernilku. W p.rzeciągu trzech miesięcy 
wały się pałace, gdy 00: nie wyszedlł iesz- dzeń portowych, ameqrlkańskich budyn- 850 robotników przygotowało opodal 
cze z suteryny, z banku byd1ęc01!O z k6w i zachodnich środków lokomocji, Kie- dworca kolei żelaznej w TeI-Avi~ie plac 
nędznej lepianki na Bałutach. dy jednakże podr6żujemy przez zupełnie wystawowy o powierzchni 14.000 metrów 

Warszawa wobec Łodzi w swych cza- niezabudowaną pustynię w kierunku Je- kw., kt6ry nie ustępował' tego rodzaju par 
sach najlepszych bywaŁa tylko efekt&w- I 1'101zlatliilmy., o.g,arnia na,s ZlWątPQlemń>e co dJo kom w Europie. Towary wystawione w 
nEml wiecowiskiem próżniactwa i ambicji'l rzeczywistego rozwoju Palestyny. Dopiero trzech olbrzymich halach i szeregu pawi­
Gdy w Łodzi człowi·ek kaci zarobek, wy- TeJ-Aviv przekonywa nas zupełnie. Jest len6w, dokoła kt6rych znajdowały się te­
dalony z fabryki lub zwolniony z biura, to miasto, które zostało przebudowane w rasy restauracyjne z fontanMmi świeHne­
wtenczas powiększa on liczbę beU'obot- przeciągu kilku lat. Położone wśród wIeI- mi, pruwilllOfl1y d!11ćl orlMesir li t.!p. Na:j.wię­
nych i gioie z głodu, gdy nie otrzyma na- kich plantacji pomarańczowych na rozleg- kszy rozwój wY'kazała produkcja artY'ku-
lCŻDeJ!o sobie zasiłku. W Warszawie ist. 

, wzięła w niej jednak Rosja, która robl 
znaczne wysiJIki w kierunku opanowaOliil 
ekonomicznego Palestyny. Rzucał się na .. 
tomiast w oczy prawie zupełny brak t(} 
warów angielskich. O wiele liczniej byłv 
reprezentowane Niemcy, zwłaszcza "" 
dziedzinie przemysłu maszynowego. 

Finansowe wyniki targ6w są stosunko. · 
wo nikł.e, Spowodował to kryzys finanso­
wy, który w dużym stopniu zmniejszył si. 
łę nabywczą ludności , 

nieją, żyją i proS1p~ują dziesiątki tysię-

cy osób bez pracy i bez określonego t y- Belgia pod zn!:3llKI-, eIn ~rozu 'ii Wiek budo'! nictwa staJo-
pu zarobkowama, ale do głowy im nie ~ ~ JUUL 
przyjdzie, aby wyznać, że należą do bez- wlgo 
robotnych: mają om otwarte pned sobą i kryzysu finansowego I Piętnaście lat temu lansowano w Arm.e-
drzwi do n'aJ'wyższych urzędów i cłygoi- d' .. ryce ideę budowania domów ;zJe szkła 1a-

Fal.a mrozów, kt6ra :p'rze.szŁa przez ca- ~eć" że .o,bieg pieni~l1Y. tu,tejszy wyn~~)l ne'~o i Zie szkLanych cegieł. Później nieco 
ta-stw, tak! zostają nieraz kierownikami ła Europę, nie oszczędzila i Belg,ji, Rze'cz 7 l !p oł mlllll,lM"clJa .k,a'nlk?w 1 ,!l11ia pokf)lIc:t.e po nieu.dany,clb. pl"Ó'badh w~ęły Pl'lOÓelk. 
najwyższych w rządzie placówek opieki o· tej porze w tych okolicach de widzia- ~ . "Banque Na honale tY'lko w wysok~ ty budowania domów z masy papierow'ej. 
nad handlem i przemysł~m! Nad skarbem na - śnieg grubą warstwą pokrywa pola, SCI 5 p,r0ce~t - tym.czasem gdy przed wOJ- Pozostano wreszcie przy żelazo-bełonie j 
i finansami! Nad całokształtem życia eko- a mr6z dochodził, zwłaszcz,a w górach, I I1ą .poKrycIe. :'fynlO.sJło 33 procent. Cały sztuczn , kamieniu. 

k d do 1S-tu stopni C. Nie. mówiąc ju żo szko- prOjekt .stabIllzacy.jny polega na tem. a.by ym .. . r' . ł 
nomicznego w rraju, na całością st~sun" dach, wyrządzony,ch przez zimno w ogro- zachować dotychczasową ilość banknotów , . V!I An~ll1 naton::ast urma, ~tóreJ ~a-
ków życia kraju z ekonomicznymi ośroo- dach i polach, te ostatnie są narażone na w obiegu, {ile dać im zabezpieczenie w SoCIClc1ctn .. Jest prem'lel', ,p. Ba1dwtn'ó~od~la 
kam,i zagranicy! wi'elkie znisz'cz'enia ze strony zwierzyny. wysokości 50 proc'ent. Dla tego celu pla- w Szkocl1 budow~ .4.000 cott.age , y-

konanych -całkOWICIe ze stall. Domy te 
I wten,czas to wyrywa się ll.a usta py- Króliki, zaljące, sarny i bażanty w ogrom-I' nowana jest pożyczka 150 miljon6w dola- będą oczywiście solidne i trwałe, ale lo-

tan'le, gdzież są, gdzież byli pot.zntaci nych 1lościach opuszczają nocą swe kry- r6w (3 i pół miljarda franków); le'żeć ona katorzy nie będą mo~li Wlbić w ścianę nai­
łódzkiego pnemy>słu? Gdzież jest cała jówki leśne i idą szukać poży~ienia w będzie w "B~n9ue Natio, ~ale" w P?staci 

, . . OI<fif;Oldruch, a'ż pOld s.rume ~ramce ml!lalS~. l kruszcu, deWIZ I banknoLow, stanOWIĆ bę- mniejszego gwoździk.a. 
owa pracująca nOlW'oczesna, unueJąca ra- I a O d' 1...... L -1'1'>, • • d . k' 't h 7' 'ł '1' I 6 f' . 1 k bud' , " ", . 'giro Inntcy zalull',al;ą Je IUelll luo'S/oue, :\ ZIe po rycle eml owany-c l po mI' 1ar- nna zn w IrIna an,gle.g, ,a ,ule na 
c~ow.ac ~o,dz1 ~ód~ me1ylko :o~otnIcza, za/Mi,ają tyIe. Żle w\p~,o.st gl:'OZ1 Be1I~;,i wytę~ I dów franków, -co z dotychczasowym zapa- zle,cenie zarzadu mie;ski'ego Birmin@lam'u 
a.e 1 Łodź kapltaltstyczna j Łod.z fabry- pien,ie -całelgo jej liwieltz,ostaUlu. Na'wet ,<em stworzy owe 50 procent. Pokry'Cie 450 domów robotniczych Z lane~o żelaza. 
kantów i przedsięmO'1'ców? gruba zwierzyna ucieka z zasJ'lpanych śnie- będzie w ten sposób nawet większe, ni.ż Oto wiek mieszkań ze stali i ~elaza. 

Gdzież byŁa ona wtenczas, gdy Grab- giem las6w: zabito ju~ kilkaset ~z1ków... przed wo:ną. Ameryka zgadza się pożY'cz­
ski z uporem manjaka, kładą.c?rio system v.:- P?dwórza',:hchlo,pskt.ch ,ferm.'Jle obył? kę udzielić za oprocentowaniem 4 od sta. 

. bł dn h . ,ł P l k SIę l hez ohar w ludzlac:n: gazety WCląZ Koszta tej pożyczki pokryte będą przez 
w sw~ .0, ę e ruc. y, r?1nO'W<l o s. ~~, conoszą o zm,;dywaniu zwłok ludzi za- pow:ększenie pe'\~;nych podatków o sumę 
a w nIeJ l wraz z mą rUjnował podwali- marzły,ch na śmierć i o szeregu zatonięć 300 mironów franków belgi;skich. 
ny przemysłu łódzkiego? Gmież była ona Łodzi rybackich. W ten oto s,posób przy: r6wnoczesnem 
wten.czas, gdy - trzy kwartały temu - Nie jest to jednak jedyna zmora, kM- zrównoważeniu budżetu mają tu nadzie;ję 
pojawiły się pierwsze niezawodnie zna.ld ra trapi Belg l ę: dławić ją poczyna kry,zy,s osią~'nąć i stabiliz,a,cję franka. 
postępowego paraliżu Grabszczyzny? gdy finansowy, połą,cz?ny z ~odsko::ze,me~ Jak widzimy, cały plan jest oparty je-

. . stopy procentowe] l brakiem ~'OtOWkl: dnak gt.ównie na wieLkiej opożycz{;e ze~ 
ruchem nieprzytomnego maszynisty na Ś " d konto podniesione zodało do wnętrzneJ'. Prawda, że nałożv ona nowe 

, k' k' G b 1 ' "I wlezo ys • l 
poClą!?U uTJers lm, :ra s ~i pUSCJ naszą 7 i pół _ c'o w tutejszych stosunkach wy- dężary na płatnika podatków i leżeć bę-
chwiejną gospodarkę na samobójcze tory daje się oezemś zupełnie horrendalnem dzie nieruchomo w k.asach banku narado­
wojny celnej z Niemcami? gdy rozPoczY-1 PrzyczY'na tych kłopotów fina!' sowych we.go - lecz' zapewni .stały kurs franka. 
nał nową inflację, gdy zaciągane zagrani- ściśle łączy .~ię. z pro;ektami stabilizacji Warto za to za.nla,cić nawet slono. Nieza­
cą pożyczki zużywał na łatanie pensji fr~nka be.1g! · s~l~go. Warto o, tern par.ę wodnie plan te~ zainteresuje czytelników j 

\Vódkil zabija wino 
Na wzór rząd6w carsklcl1 zatprowad'zi!i 

bolszewicy monopol ~irytu.sowy. Wedł,ug 
urzędowej statystyki komisariatu handlu 
ludność miejsk,a reipwbliki sowieckiej wy­
dała w roku 1924-25 na alkohol drobna. 
sumę 317 m:&jOlIl.&w lT'UlbIl~ ,rlotych. Więk­
szą cz~ść tej sumy pochłonęło wino i pi­
wo. Obecnie jednak sytuacja się zmieniła: 
tania "monopolka" wyparła prawie zu­
pełnie wino, uszczupliła poważnie ilość 
spożywanego piwa. Właściciele winnic, 
zwla c z'cza clrobnY'ch winnic na Krymie 
zna j dują się w przecedniu zu .clnego ban­
krVdW3. Orv.Oinaln ą rade zli a1a:'.'y !'la to • ? l <;łow pewldz:cc , aby zapClznac czy tel nI- polskich. choćby dlatego, że oparty le~t 

urzę~TIl~lych. , . " '11 ków j}ols};i.ch, jak się do takiej imprezy na innyc11 przesłanka,ch, niż te, kt6re le-
Czyx przedsl"bIorczy ltapJtał łodzkl lulai zabieraią. gły u 'Podstaw systemu sanacyjnego t1 na.". 

I .,I.l '.d c$l ia" , ktćre pro; ,' 1.ti'ją. aby wolno 
było w kawiar r :8ch i re:.iauracjach poda. 
",: ać wino w szklankach ... zrzekł się praw do mózgu i do przewidy- Otóż należy przedewszystkiem wie-

/ 
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20.xn GŁOS POLSKI 1925 r. 

Awantury i ekscesy we Lwowie 
Tłum wyrostków demonstrował, bił żydów i demolował domy 
zamieszkane przez obrońców i przysięgłych -oAtak wśród ciem­
ności na kino "Ap~llo" --Policja nie wywiązała się z obowiązków 

(Telefl'nem ze Lwowa od specjalnego wysłannika ,_Głosu Polskiego") 
Dzisiej'sze "Słowo Polskie" i "Gazeta wenstein zaprzedał się żydom (jak wiada- sUi Pasternakównę na rękach, krzy.cząc: 

Codzienna" wydrukowały odezwy, nawo- mo, p. Loewenstein był przywócką asymi- "Niech żyje Pastern.akówna, Łu:komski i 
łUJią-ce do wystąa>ienia prz.eciwko sądom latorów) i że Stdgera uwolniono za żydow- Kajdan", "Precz z dr. GTekiem, precz z 
przysięgłych w ogóle , oraz przeciwko wy- skie .pieniądze. żydami" etc. 
rokowi na Stei~erai przeciwko przysię- Nastę,pnie demonstranci . zdemolowali I ••• • 
głym, którzy głosowali za uniewinnieniem. kawiarnię "Warszawa", gdzie schodq się f.aukomskl zgłosił dym]SJR 
Odezwy te nawoływały również "wiernych przeważnie sjoniśd. Po drodze tłum za- Ił I . j. .,-
polaków" do udziału w wiecu, który zo.stał -czepiał wszystkich przechodlZącycb żydów, a Bgo mll~ SCB mł~nOWanD p. nO-
zwołany na ~odz. 7 na placu Fredry. Odez- biiąc ioh do krwi. Rannych olpatrzvło po- l~Jlldw"rslue,.o 
wa ta była .podpisaną przez ja·kiś anonimo- gotowie. Wreszcie manifestanci udali się. LWóW, 19 g.rud,n:a (Spec. wysł,arun!ik 
wy komitet obywatelski. na .ulicę Kocha.nowskiego, ~d7ie mieszka I "Głosu Po,1>sik;ego"). W wynilku w>70~u 

W mieście uhzały .się tej samej treśd Stelger. Tu dopIero napotkal1 plenv.szy kor nad Stei.~erem k<,rrencłant ł.l1komda po-
ulotki. które były druk'owane w drukarni don policji, która nie dopuśdła ich do dał się do dym}sij. Na ie~o Jr!~.P.;sce został 
Thumena, redaktora "Gazety Codziennej", domu zamieszkania Steigera. I mianGwany e-.zef IWGWs1'iej polic~i okręgo. 
W ulotkach tych wyraźnie nawoływano do Na uli·cy wszczynano wciąż awantu'!y, wej Adam Nowodworski. 
-c.z,'nnejakcji przedwko żydom. zaczCipiano żydów, ale p oli "ja uczyniła 

P0Jkja, za:nterpelowana przez posł5'\' ~szystko co mo,gła, aby ekscesom zaJPo-\ Zatargi m D~ZY dygnitarzami 
żydowskich, obstawiła redakcje "Chwili" i bIec. '1 I..' 
"To~blattu", a także domy, w którycll mie- Awantury trwały do późnego wieczora. PIJ IC~~ 
sz.kają Steiger, o~rońcy i przys!ę.gli. O l!~~z. 9, w'. tłum wd~r~ się -do kina I zbada komisja dyscynlinarna głdwnBj o godz. 7 Wlecz. z,ebrał SIę tłum wy- "Apollo, ktore Jest własnosclą p. Borow- Ił d 
rostków na placu Fredry. Przemówił do Iskiego, jedn·eJ:!o z przysię~łyC'h w sprawie •• omen Y 
nich młody Thumen, poczem utworzyła się Steigera. Było to w czasie .prz.cdstawie- Nas'z wla.rs,z. koreSlp, f.e,lef.: 
manifesta,cja, która ruszyła na ulicę Aka- nia, ~dy na sali panowały ciemności. De- Komis~a dYE1cYIPJinama !plfzy głównej 
demicką do mieszkania d'!. Greka. num monstranci zaatakowali widzów gradem koanel!lJdlzie policji zaż.ą,dała Wisz)11Stlk,ic<h do­
wybił wszystkie szyby w jego mieszkaniu, kamieni. Wiele os6b z poś'!ód pUJbliczności, kumeltltów ze slpiI'>awy Stei~era, dotyczą­
krzycząc: "Precz ze sprzedawczykiem ży- między innemi paru policja,ntów, odniosło cych zata;rgóiW porniedzy Łuk<JilU!sffdm, Kaj­
dowskim". Nastę.pnie tłum udał się przed rany. i danem, Sawidk,:m, S'W01Ikieniem, Suchen­
mieszkanie dr. Loewensteina, wybił wszy- W czasie wszystkich tych awantur i: kiem i innymi dl'~nitat1"Zami policji. _ 
stkie szyby w całym domu, w którym mie- demonstracji nikogo nie aresztowano, li W ~ipnawie teJj wl'j'eclhał do Lwowa irustPek-
sZika Loewenstein. Tłum krzyczał, ile Loo- Na ulicy Leg'jonów, demonstranci obno- 0011' LudiWi:koW's~L 

Steiger pO wyroku? Co 
, 

mowl • 

I 

Generał Orrcz-DreSZBr 
mianowany szefem dBpartamentu Jazd, 

Nas,z wla!'Sz. koresip. teffef.: 
W dniu wczorajszym. został podpisany 

rozkaz o zamianowaniu generała Orlicza­
Dreszera szefem depariamentu jazdy mi" 
nlsterstwa spraw wojskowych. 

(tJinisfrem Rzulifei prZY 
L;dze narodów 

zosłał mianowany były minisfer Sokal 
Nasz Wiail'iSIZ. kOll'estpond, teJefo.nuje: 
Dowi.atdu,jemy stlę, że delegat rządoWl 

do międzynarotdo'wego bi,ura p'1'acy, b. mj,n 
pra,cy, p. Fro;nCJisz>ek Sokal, został miano. 
wllltny mi:nisin~Iffi-T'ezyde'I1tem RzpHtej Poł. 
slk.i.ej przy lidze !lJaI1'odów w Gooewl>e. 

P. bind' ~I~żvł k;Jucję 500 
łys. złotych 

I odzyskał wolność 
Posterunek 1XlJicyjny w ll'i",,~?:łrai!1tu n. 

Huberta Vnc~no, b. dyrektOTa P. K. O. 
zniesi<lno. pi,erwszv komisariat otrzym,,-J 
wczoraj pismo sędzie~o śledczego, zawie­
rające odn,ośną dJSPozvcię. 

O godzinie 12-ej poIida opuścHa mie 
szkanie prezesa Lindego przy ul. Brwrt~" 
we; 2.4. 

P. Lmde zło,żył sądowi żedaną kauclę, 
w formie zapisu hiipoteczncgo 5CO,OOO zł. 

; C~iC~Br!n jedzie do Ri1\JaUo 
aby się fam s1]ufkać z Ch3mbBrlaloBm 

BERLIN, 19 grudnia. (PAT). "Vossischl 
Zeitung" notuje po~łoskif według których 
Cziczerm miałby się udać do Rapallo, w 
celu spotkania się z przebywającym tam 
obecnie a'ngie'skim ministrem spraw za. 
granicznych, Chamberlainem. 

Ma bardzo nadwyrężone zdrowie, a szczególnie nerwy -- Będzie ~I' S!J\'JiBty ~al1ro~zon.e ~a konw 

- Ił· ~ - -11- N - -I - · · IB~e'C)e rOZbrO]iBn~ową Się eczy I napIsze pamlętnlnl Q- alS1 Dlelszym momentem Tego I GENEWA, '17 grudnaa. (PAT). Rząd 
życia był powrót do domu rodzicielskiego s,~i,e~ki z?stał o~fi,cjaJt1ld'e zaproszony do 

WZlęCLa udm,ału w pracach pil'Zygotowaw. 
Sprawozdawi:a warszawskiego "NasZie­

go Przeglądu" w następujący sposób opisu­
je swą wizytę i rozmowę ze Steigerem: 

jak zapadł. W każdym razi-e, jest mym 0-

bowiązkiem podkreślić sprawiedliwość i 
~ć sędzi6w przysięgŁych, ui'aw­
niaią-cą się w poczuciu odJpowiedzialnoścl i 
obowIązku, znajdulją.c'em swój wyraz w tern, 
że na każdym kroku widoczne było ich dą­
renie do wyświetlenia całej prawdy. Naj­
lepszym dowodem tego jest wyrok. 

Do najsiIniej9zych momentów mego ży­
cia zaliczam nie ten, gdy jako człGwiek WGl 
ny opuszczałem po 15 miesi~cach więzie­
nie, ale ten Jll(}mm,t, gdy po raz p,ielI'W®,zy 
przekraczałem próg mego domu, jako 
członek rodziny, która za mną tęskniła i o 
której wiem, ile bezs-eIliOych nocy SpoIWO do­
wała dla nich moja tr~edja. 

Lya de Putti popełniła samobójstwo 
Skoczyła z II piętra na bruł{, ecz tylko się poraniła 

B e Zlp ośr e c1ni o po powrocie St. Steigera 
z więzienia do domu przy ul. Kochanow­
skiego 14 odwiedził go j.eden z dziennika­
Irzy. Mieszkanie Steigerów jest strzeżone 
przez policję, mimo to zdołało kiIkadri'e­
siąt osóib przeważnie lcrewnY'Ch uzyskaf 
dostęp. Wśród zebranTch nie brak też ko­
legów Steigera ze zwią2'Jku sjonistycznego 
Makabea i pokr-ewnych stowarzyszeń aka­
demic,kkh żydowskich ~est taue je-
den sąsiadów kapitan wojsk polski-ch . ~~ sZ1eJt'ok,im Silie'!,om. zW'OIIen.nllków żą'o tem n'a·jil"'o.zm.adtsze wel1'sj.e. Niajdeh-

z . ' . dmel!mąten mu.zy al1"tystka f-J1D110WI3. LJ'la d,e wlszem jednak jiCJst olświarucz.entt'e Lya d~ 

czych do konferenoji rozbroieni'owei. 

! Tyla, co tramwaj I 
książka w prenumeracie 15 gr. 

"11l kłam aC-bawiąc. nie nudzlć-ucząe 
BIBLJOTEKA 

HISTORYCZNO·GEOGRAFICZ.'lA 

T-wo Wyd. Rój, Sp. z o. od. 
Warszawa, Kredytowa Nr. l. 

P. K. O, 9880. 

W kwarfale twym t 9Z6 r. PrzybylskI. Wskromnem dwUO?okoJowem Pttltltti, UJSHolWlaiła w dJndu oolegdla.':sZV'lll po- PuW, która twnel1'dlzd, iż :D1e ipr,zYlP om 1:na 
mieszkaniu rodzmy Steigerów panuje dz;iś \ pełnić s attnolb ÓI;:stW'O , w)'lSkilllkująlC 'z okna sohie chlw,m pC~l1'zedza.:ącyclh sk<llk, i że (Gwiazdką zaznaczono odpowiednie dla 
nielada ruch. m~es,zk.a<DĆla s'Weg.o, Z1D,a,:dujące;gJo się w je- o,pl1'lZyt.ororuała n8.J,:;'le, gdy ZlO,al,azł'a sń,ę na młodzieży). 

W drugim pokoju prow,adzimy roz.mo- ctn'Yn,l z dC1lllów w Scho eneb ergu, dJzń'e~Ill,i~~ bruL~u. 1. W. MELCER-RUTKOWSKA. Z cyklu 
No w t ie owiada Steiger że musi B-e1l"11;1ll.a. AxtysltJk'a WJ'lEl'koc~yła .z w)'lsokoscl Jak ~dlo~'Cl:no dtoty.ahczas USibatldć, z,a,i'ście Słynni kochankowie .• Naga nimfa i jed.lO' 

wę· a s ęp. p ,. ' . II p~ę1tl3. na baulk. S~e,ło !Olę tlO w n'ocy. - pr,zed,srf,aw.ia S1ę w s,p'oiSób nalS,tęrou:ący: ręki cyklop". 
sprostować tWlerd~oola Olektórych śWlad- PtrUlllielSlitO<1lo ją <Dat~.~cJhmń'a\S'ł; do W'łra- Ly;a d'e Purt:ti pO'Wlfódła dtO domu oko- 2. ADAM NOWICKI. Z cyklu Zmierzch 
kćw, złożone w postępowaniu sądowem, że s!IlJe,gtO rnr.eiSz!kalIl~a, giClz.:'e vawle.zlwallly nie- ło ~lod,zńll1y 3 w nocy w t.owarz)'\Stwie s'we- Habsburgów .. ,Tajemica pochodzenia Fran. 
pobyt w w,ięrieoiu nie dał mu się we znaki, ZtW'ł<oclzn~~ le,k~triZ, 1f.r,Zeip.roW'ad!z~~s,zy do- go p!'zyj,a'c-ieIa, WikII'Ó'ke potem na'Sltą,piła ciszka Józefa'. 
leC'.l przeciwnie, na twarzy nawet przybrał. kł.adlnlC hatd~,m-e, ~lk'o'!:stt'a~'o'W.ał" ~.~ karkoło_ mi.fiolzy nćrnli o;s~lI'a W'ylIl1~'a.na zd'ań, 'Przy- 3. J. TUWIM. Z cyklu satanicznego. 

. . k . St' !lllI1y słwk ,prIZle~.z'eldlł n,a SIZlCZę,s,c~e bez po- ozem slPó,r był j:rowad'z()ny talk g'łClŚ;n.O', iż I "Tajemnice amuletó\!{ i talizmanów". 
Mtm? tego s onstato:van~a,. zamacza ~I- watŻlll,ie:pSiz)'lch lIlia s.t ęntStw. P1'16cz hO'Wi:em sąlSi'ed.z~ arfyst'ki zo,sltali zJJutdlZeni z,e s.nu. * 4. DR. O. GORKA. Z cyklu Jak 
ger, Jestem na zdrowau silnle nadszarpnaę- ! ptOwierz-cMlWIl1ych z·adJralp'ań i ogÓ1,neg.o po_ Na,gfl'e ~l.osy zami>lkły, a po u.pływ1e n:e,ja- umierali wielcy ludzie? "W majestacie 
ty, zwłaszcza jeśli idtzie o nerwy. Ostatnie I UUtCIZelll1a m'e dały S'ię Z'3.'Uważyć p·owa- kil("p,o czaISu d1aJy sdę slysz:eć W'o~'aru:'a ar. śmierci". 
kilka dlnł a zwłaszcza ostatnie noce nad- żltldei'Szle usziktC'dlzen~'ao!I"~a1D,:,zmu. tYlS,tlk~ -o poroolc, Na'1'iz,ecwny o~)Uśdł wtedy * 5. JERZY BANDROWSKI. Z cyklu 

ęły' ażotYDl st®n.iu mo'e ner- ZamelZiWtani <Da dz,i'eń dlzi:śl:'el;'szy leikarze mieszlkalll.je a,rtystki, k:tó.ra oiworzyws.zv Pioruny i błyskawice wschodu. "Skander, 
szarpn w po!W • J p,otw1erOJziH słulS,zność balClania, TIt"ZCipro- "kn'o stalI'ała l'tię na,k-łontić oddala:ące;~o się beg-lew Albanii". 
W}. wadzonego natychmlias,t po WY'Ja,dlku. do pc'Wtrotu. W~d,ząc, i'i W'Y'FI!Il'.k~ jej są bez- ~* 6_ PIOTR LOT. Z cyklu przeżyć 

Pan redaktor !pyta się o moje plany na Co s~ę tyczy d'tO'Wooó'W, które sikł'oniły I ()'Wo CJ1.e, Lya de Putti s~lo'czyllla na bruk osobistych p. t. Na krwawych piaskach 
~zas najlbHższy? Planów n'a czas najbliższy all"t}'lSlflkę cLo d,e!~lelfa.cki'e,go czyttl'l1, to krą- i . Afryki. "Biały burnus i czarne oczy". 
nie dtcę zakreślać, gd}'IŻ niesZiczęśHwy wy- ~~' ,~" .~u;.,~ .. 'J. .;.' ,~~ a____ * 7. J. ' EJ::>MOND. "Zabobony myś-

padek, jaki mnie spotkał w życiu, uczy ~ PODARUN.EK NA STO 't S'~fI""" .. ·IĄTEC- lNY ~lliwskie". mnie, że mierz.enie na dalszą metę jest nie-l, * 8. PROF_ DR. ST. NOWAKOWSKI 
obticzam.A pychA człowieka. Z cyklu Zdobywcy i odkrywcy świata. 

"e ~ "Kapitan Scott". 
Krokami kieruje Bóg i cdowiek nie mo- ~i~;;·. ~' (-2;:a~~. ~~ * 9. LEON CHOROMANSKI. "Z tro, 

że układać plan6w nawet na czas najbliż- Bon lli~ 2 .1 180n lli~ 2 nu na szafot". 
sZl'. Na czas najbliższy zaaer:zam osiąść n~ 20 grudnia 1925 roku n~ 10. ST. CIESZKOWSKL .Piękna Do-

h boszanka". 
w jednej z miejscowości kuracyju}"C w :;. 11. WACŁAW SIEROSZEWSKI. Z 
Kongr-es6wce, aby oddać się tam wypo. d d ł 1 cyklu Na szlakach świata, .Ciupasem na • uprawniający o u zia u w osowaniu 
czynkowi i leczeniu oraz napisać pamiętnI- i 5 Syberję". 
ki. Jeśli jest mowa o tych pamiętnikach, to 50 WIELKICH PREMJI O * 12. ST. SZTRUMPH· WOJTKIE 

Pragnę je pisać tylko dla siebie, chcę sam a mianowicie: 5 szynek; 5 gęsi; 10 bab; 60 kg. cukru; 40 kg. kiełbasy; WICZ. Z cyklu Cmentarze na dnie ocea· 
80 t 1- l t k nów .• Korsarze 1914 r.1i: z sobą przetrawić własne przeżycia i wra- s ruc l naj epszego ga un u_ ' 13. M. KUNCEWICZOWA. "Tseu-Hi 

żenia. władczyni bokserów· (1836-1909). 
Na pytanie, jakie wrażenie wywarł na Nazwisko i imię_______________________ i ł 95 

nim wyrok, powiada Steiger: Fnnumerafę kwarlalną Z _ gr. 
"Właściwie nie zda~ę sobie sprawy dla- Adres ---------------------------- przyjmują od 15 grudnia 19:25 r. w całej 

RzpWej wszystkie urzędy i agencje pocztoW( czego, ale do osta'tnie~o wstrząsu nerwo-
wego z powodu wyczekiwania na wyrok, Obszerny prospekt całolOczr.y oraz Spif 

Pięć takich kolejnych bonów, które hędą zamieszczone 19, 20, .21, 22, 2.3-go licznych i ciekawych premji dla naszych 
nie byłem nim specjalnie zainteresowany, d I prenumeratorów _ patrz w książce Nr. 1~ 

ł . bież. miesiąca wyciąć i w zamkl1ietei kOr)ercie do godz. 6-ei Wlecz. w sro ę 
gdyż ani !la chwilę ie prz)'lpuszcza em. ant I złożyć w administracji "Głosu Polskiego" (Piotrkowska 106), I J. TUWim p. t.: "Tysiąc dziwów prawdzi· 
przed s?dem Ora7:t1ytn an1 przed sądem II wych", l<tórą nabyć można wszędzie Z3 

przysięgłych. bv mógł zapaść innv wyrok 7 25 groszy. 9360-1 
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• az- y kasz e, • az y • IC.-. ... 
Grypa, 'hiszpanKa!) influenza i przeziębienia doby obecnej 

Naog6ł biorąc, jesierttla auta nie 'iest wo­
waj a m:.tmy tu, na myśli nie taką jesień, 
9aką mamy u nas od pewnę,go czasu, bo 
nie jest to, jak na Polskę, jesi,eń typowa­
a.!le talką zwykłą polską jesień, z deszczem, 
śniegiem, mgłą i błotem. W talkirn t"zasie 
niema prawie człowieka, któryby się nie 
skarżył na chrypkę, czy katar, b? często 
występuje przy tem silniejsza gorącZlka, i 
chorego pa.kujemy do ł6żka; o takim. cho­
rym mówimy wtedy, że się "przeziębił", i 
dostał influenzy. Pod słowem ."przeziębi~­
mae" rozumiemy przy tem cały szereg do­
legliwości, jak właśnie katar, chrypkę, 
ból ga,rdła, kaszel i w. i. I tutaj zaznaczyć 
naIeży, że jest duża bardzo różnica pomię­
dzy takiem właŚrr1ie przeziębieniem sdę, 
a t. zw. influen-zą, inaczej gt"ypą lub hi­
szpanką zwaną. 

Influenza bowiem jest chorobą infek­
cyjną, kt6ra występuje epidemi;cznde i sz,e 
ny się z ogromną gwał,townością, nie o­
szczędzając ani silnych, ani słabych, bez 
względu na wiek i. płeć - przyŁem, ze 
wz 'Iędu na częste komplilkacje, staje się 
często chorobą bardzo .groźną. 

Z dużą gwałtownością szerzyła się ona, 
jak to historycznie stwierdzić można już 
w XVI w. W r. 1830 przeszła całą prawie 
Azję i Europę, potem ucichłą. na jakiś 
czas, w niektórych tylko miejsca'chod 
czasu do czasu się pojawiając. aż znowu w 
t. 1900, zdmą wystąpiła z wzmożoną gwał­
townością; i znów od tego czasu częścio­
wo wyg~sła, aż w r. 1918 wystąpiła w Hi­
szpanji i stamtąd, jaJko t. zw. "hiszpanka", 
zalała całą Europę, wiele ofiar zabierając. 
Tę hiszpankę pamiętamy doskonale, pa­
mi~tamy r6wnież, jak groźną ona była, jak 
często powodowała kompliJka:cje, zapale­
nie płuc, czy niedomogi serca - i wielu 
ludzi jej uległo, - Od tego czasu 'poszcze­
gólne wypa.dki hrisz.panki są stosunkowo 
dosyć rza:dkie - chociaż jeszcze od czasu 
do czasu wybuchają lokalne epidemie 
{1919), o przebiegu jednak bardzie; pomyśl 
nym sto sunlk O'W o, ruż w r. 1918. 

J'esŁ to więc -jak widzimy - typowa 
choroba infekcyjna, występująca w posta­
d zarazy, której ode należy' mieszać z t. 
'tw. przeziębieniem, ·Już oddawna silili się 
l1czeni na odktI'ycie zarazika tej chorc;>'by.­
i: końcem zeszłego stwleciia FiI:'eiHer, zna­
lazł u chorych na influenzę drobnous,ttI'oje, 
J=~5rym wlaśrnie przypisują wywoływanie 
influenzy. Drobnoustroje te znarjdują się 
zwłaszcza w dużej iIlośd w plwocinach, 
śluzie, czy we krwi os6b, które świeżo na 
influenzę zCłlpadły. Infekcja (zarażenie), na 
s<Łępuje najczęściej przez wdychanie tych 
właśnie drobnoustrojów, chociaż kwest ja 
wywoływania influenzy p.I"zez t~ drobno­
ustroje jest ciągle jeszcze dysputowaną. 

BETRON. 

Corpus delicti 

W każdym razie zaznaczyć należy, że i stępują komplilkacje, następuje rekonwa­
influenza sama jest doskonałem podłożem lescencja, podczas której chory, osłabio­
dIla rozwoju najrozmaiŁszych innych ba'k- ny jes.zcze, powm.ien się batt'dzo szanować, 
rłerji i Sltąd tak częste i groźne komplilka,cje a to ze względu na nierzadkie recydywy. 
przy gryrpi,e. Co do objawów influenzy, to 
w pierwszym rzędzie występuje gorącZlka, 
ogólne osłabienie, ból głowy, bóle mięś­
nio'\,le, pr,zeważnie w ktl"zyżach i na ple­
cach, charaJkterys'tyczne bóle w oikolicy o­
czodołu, które prawdopodobnie odnieść 
należy do mięśni ocznych; dalej występuje 
silny zazwyczaj ka1ar, chrypika, kaszel, 
ból gardła. i często zapalenie spoj6we!k. 
Czasarrni mów mamy it11IJ.y obraz. Proces 
chorobowy ogniJskuje się p.rzeważnie w 
przewodzie pokat"mowym i w6wczas za­
miaSlt kataru, czy c hrytplki , występują soiJI­
ne bóle w okolicy żołądka, biegunka, cza­
sami wymioty. Cały p~oces choroby trwa 
jeden do dwóch tygodni - o ile nie wy-

Kobieta 

Specyficznego środJka na grypę jeszcze 
nie posiadamy. PróbowaJIlo wieloikrotnie 
z,astrz)"kiwać rOZlffiailte sera, czy prepar-a­
ty chemicZi1le, jednak narazie nie mamy 
pozytywnych wynik6w. Ograniczyć się 
przeto tneha nara,zie do leczenia sympto­
ma1ycznego. Najczęśdej leczymy się aspi­
('yną· 

Co się zaś tyczy t. zw. przeziębień, wy­
stępują one jesienną zwłaszcza porą bar­
dzo często, i naogół biorąc, nie przedsta­
wiwją nic groźnego. Najczęściej występują 
one w poslad kataru, czy chrypki, kt6re 
po jaJkimś czasie przechodzą, Zaznaczyć 
j~dna:k należy z całym naciskiem, że nie 

w filmie 

są one niczem innem, jak infekcją, co zre· 
sztą wiele faktów stwierdza, jak np. mię­
dzy inemi fakt łatwego przenoszenia się 
kataru przez pocałunek, czy nawet chust­
ikę do nosa. Że zaś te infekcje najczęściej 
beZipośrednio po t. zw, prZ'ezi.ębieniu wy­
stępują, a więc IlIp. po wyjściu z bardzo 
ciepłego pokoju na zimną plutę, czy po 
silnem przemoczeniu n6g, to świa<łczy t~,l­
ko o tern, że t~ie wł'aśnie przeziębienia, 
są dosikonałem podłożem, dla naJjrozmait­
szych infekcji, które czasem nawa mogą 
przybrać dosyć groŹlJle rozmiary. 

JaJk ogólnemi są te infekcje na wiosnę 
czy jesienią, świadczy fakt, że większość 
mieszczan, zwłaszcza dzieci w wieku 
sZ1kolny1Jll, przynajmniej jeden tydzień w 
roku przepędza w ł6ż1ku z powodu jakie­
goś pr,ze ziębi ooia, bronchitu, czy za.pale­
nia gardła. I tutaj właśnie jest miejsce do 
zaznaczenia, jaik ogromną rolę odgrywa 
we wsz)'lSt'kich tego rodzaju przypadkach 
profilaktyka, czyli zapobieganie chorobie. 
A zapobieganie chorobom (zapobieganie 
chor-obom - to medycyna przyszłości) nie 

O ile gaze'ty są odźwierciedleniem ży- W Hlma,ch francuski.c;h istnieąe ;esZ1cze jest wcale rzeczą trudną, więc powinno 
da codzienneg'o, () tyle Hlm jest odźwder- sporo salonowe.go ugrz.ecznien,ia mę.i;czyz- być przez wszystkich przestrzegane, Po­
ciedleniem, obrazem .stanu moral.nego, oby- ,ny wobec kobiety, jednakowoż, znowu tak lega ono na hartowaniu ciała, na stoso­
oCzajowego i cywUHzacyjn.ege daneg·e na- ,jak w życiu, nie jest kobieta francu'ska waniu naiczęs.-iszcm zimnycn tUSZow, czy 
rodu i państwa. Mowa ,elst oczywiśde ,równouprawniona z mężczyzną, jest raczej naderań, na gimna:styce, o ile możności na 
tyJ'ko o tych krajach, 1clóre w)"l'abdają W- rozkoswą zabawką, zwierzątkiem, które wo1nem powietrzu, a w zimie w dobrze 
my oryglnalne,a przecież me wszystkie je się hoduje dla osłodzenia żyda mężczyz- pX'T.ewietrzonym pokoju, ba nawet przy 
'wyrabiają. nie. Francuzi przedstawiają chęŁnJe typy otwartych oknach, na kąpielach powietrz-

Sp·osób zwłaszcza, w j'aki fi.lm danego kobiet, po-chodząoce z szumowin ludzkiego nych i masażu sk6ry - sypianiu w dobrze 
kraju odnosi się do kobiety i jak na nIą społe'Czeń'g,Łwa, apaszkń, :dodziejki i t. p., przewietrzanych sY'piawach. Przy pogo­
patrzy, jest tu naqznamńennie~zy. !I Przebiia iednak z filmu francuskiego dzie winny być okna o ile moż.ności oŁwar 

Tak np, w f.illmie amerykańskim UW1- niewypowiedziana nil!dzie jaskrawo i ~ło- te; nawet w zimie możnĄ się postarać o 
da-cznia się olgtrorr.na -cześ~ dla kobiety. Ii'ne myśl: mały dostęp świeżego powietrza. Bard7.:0 
Jest ona ,prawie zawsze osią całej osno- ! Jest was bardzo du.żo, kochan.e,czk~, nie trzeba też uwaiać na to, aby nie nosić 
wy. Męż-czyźni zach.owUjją się wobec niei " możecie m[eć wobec te,L!o wielkich wy- zbyt cie.płych ubrań. W żadnym raT,ie nie 
,po "kawa1ersku" !i o jej -cześć s,taczają z magań. powinno się nosić ,podwójnej bielizny, 
s'obą prawdzcrw-e ~it.wY' Jeśli .się. zda.ny, I O fil'mach włoskich można po.wiedzieć zwłaszcza flanelowej. 
czy w rzeczywistoscl, czy n'a ftilmle, kt6rry to samo, co O fraIllCtl,skich, że włosi mają Jeżeli w ten spos6b będziemy postępo­
jest odbidem jej, że mężczyzna jakiśObra-\ swe specjalne ~usta j guś-ciikti. w odnieSie-I wać, to nie będziemy się wówczas oba­
.zi publ1i.cmle, naprz. na ulIcy k'obietę, a :niu 1p~ęknosc:i kobiet ~ pojęci,a /kobieco- wiali żadnych przeziębień - będziemy 
w Ameryce obrazą jest ~uż spojrzenie na ~ci wogóle. mogli bez obawy wychodzić z ciepłego po­
,nią zuchwalsz,e, wtenczas obcy zupełnie I Niemcy stawiają w swych filmach ko- koju na niepogodę i (deszcz), oraz space­
męż·czyźni karzą doraźnie na mie;lScu bie,tę na jednym poz,iomie z mężczyzną. rować podczas mgły bez szalików Czy ka­
,śmiałka. Te same prawa, te same obowiązki. Wi- loszy, nie ob-awiając się ka.taru. W mi e-

Ameryka j.est iwż qednak taka: we wszy- I dać z tych filmów. że niemiec na każdym szkaniu zaś będziemy mogli otworzyć 
stlciem jest s·olidniel~z,a, IIJjż dekadenlcka kroku daje do Z1rozumien:ia kobiede, iż wszystkie stojące do dyspozycji okna, na 
EUIt'opa, wytworzyło się też u mężczyzny [!lie powinna pole~ać jedynie tylko na opie- przestnał i rozkoszować się przeciągiem, 
.zupeł.nde i'nne !pojęcie o kobiecie, ni,ż w ce mężczyzlny, ale że będzie dla ni'ej le- bez obawy o L zw. "za'wianie", 
st·arszej i. ilm-ytY1czniejszej EUTopJe, Przyczy- pi ery, jeżeli będzie umiała przebi~ać się Wszelkie te stany chorobowe 
nia się do teglo także i ta okoliczność, że I przez życie e w.łasnyc'h sila-ch. To też nie prędzej ustaną, zanim dobrze przewic-

I przez długie dz,jesiątki lat było kobiet w ,niemki, bohaterki filmów niemie,::kiah są trzone mieszkanie i ranna gimnastyka z 
,Ameryce ni,ewiele, że wreszde ameryka- , ,amodzielne i przedsiębiorcze. Ponieważ', nacieraniem się zimną wodą, .nie stanie 
nin jest przeważnie -człowiekIem wierzą-I zaś Ikażdy "atrakcyjny" film musi się za- się na<;zym nałogiem (jeżeli to tak nazwać 
cym. Często te~ osnową filmu amerykań- kończyć zaręczynami, ~ąddziej.e sJę w I można)j jeżeli nam będą te prymitywne 
skiego jest uprcwadzenie kobiety ,co w filmach niemieckich tak, że "Ona" wy- warunki hygieny talk potrzebne, jak po­
filmach eur'opej'skich zdarza się rzadk,o, a I r.hodz.i za "Niego", -czy mu się to podoba I t.zebnem nam się wydaje zjedzenie poc;il-
przeciwnie tutaj mąż chce często pozbyć I czy nie. nego śniadania po dobrze przespanej 
.się żony albo kochanki. nocy.' 

-cię jaka przykrość?" I "No wie.sz", ośw~adczył'a Muszka obra-I Milczała. - P,odszedł ku miej i rzekł 
"Być może", m['u!kmał. . ż'ona, "d'obry sobie j.esteś! Wymleniasz mi I ochrypłym głosem: "Odpowliadrujl,' 
Muszka roz,czesywała Wlł,osy. Trzeba ł jakieś obce' naz,wisko i twierdzisz c'oś co ' "Obraziłeś mnie", usłyszał z pośr6d po-

się mieć na bacZl11tości, pomyślała. Czyżby u mnie wogóle j.est wykluczone. Ani ntie I duszek, "nie -chcę cię widzieć więcej, idź 
tu 1k10 miał wtrynić swoie trzy g'l'osze? znam żadnego pana NislS'ena, czy jak tam! sobie do Lizy, ona jest bardziejoclpowie­

"Więc Mu'szeczko i
., mó,wił przy telefo- (Gdy MU'szka była sama z sobą, posługi- się nazywa, ani cię z mikim nie zdradzam. I dnia dla ciebie. to kobtieta dojrzała, a ia 

mie, "zapaku7 moje il'z.ecży· do małej ,waliz- wala się naj-chętniej narzeczem przedmńeś- Jeżeli mówi'sz takie potworne rzeczy, to I j,estem głupia, młoda dziewczyna, kt6rą 
ki, ktMa jest u ciebie, jedziemy m'a IIJ1e- cia, w którem czuł,a się najbardziej swoj- bądźże łaskaw wymienić mi, na jakiej można traktować, jak kawał drewna!" Za­
dzielę do S, Za g'odzinę przY'iadę po cie- .sko). P'oczem ptos,ta.nowiła zastosować podstawie. Ale t,o -ci m6wię odrazu, że bez częła łkać coxaz głośniej. Monsig.nore był 
bieli. atak, jaklO matlep'szy system ohlrony. względu .na to, co mi p.o'\ ... iesz, między na- wzruszony i zawstydZ'ony. 

Mu.szka przedągnęł,a się le,niw[C', po- Gdy podan,o ZtUipę. rzekła do miIczące- mi wszy.stko sklońtczone - obr.ażać się ni.e "Ależ Musz'ko", odrzekł i gł.askał j'ą 
:z'em szybko wysk'oczyła z łóżk,a - sp'oj- go morusi~nora: pozwolęl" Os,tatrnie słowa były ipowiedztia- zakłopotany, "pl1'zecież człowiek może 'faz. 
n,ała pt"zez okno, stwierdzHa, rże pogoda "Jeżeli myśHsz, żle będę tu znosić twe '!le , jakby pr-ZteZ łzy. zbłądzić. A teraz bądź mądra - no więc, 
jest wymarZ'ona i, n'Ucąc we'soło, poC'z-ęł'a f'Ochy, to się grubo mlYIrusz, mój kochany. "Dowody moje są absolutnie pewne", jwż ci wierzę, że ci wyrządziłem krzywdę· 
się ubierać. AlbO' mi powiesz, -co ci jest, albo jutro ra- odrzekł wyniośl.e, ,,:Werner Nielsen. ~est No, bądźże'jwż znowu miła i kochanal" 

Szybko w10żyła do nesse..serus.we rze- n.o piel1'wszym pociągiem wracam do do- pTzyjacielem twej p,rzyjaciółki Lizy, a Liza Muszka podniosła głowę z- poduszek 
czy - jedwab.ną k'oszulkę i parę drobiaz- mu. Nie mam ochoty zn'osić twoich kapry- była dziś przed połudndem u mnie w biu- sofy i usiadła z mi:ną uciśnionej niewin-
1!ów, poczem zabrała się do jego waHzki. sów". rze i zakomunik'O'Wała W, że widział'a, jak ności. "Tacy i'esteś-cie wy, mężczyźni", rze­
Wpakowała rpantoHe, koszulę dzienną, pi- "Nie krzycz tak", syknął, "pomówimy wczorai () dziewiątej ram'O wychodził z te- Ha, ocierają'c łzy z oczu, "wierzycie we 
żamę i wszystko t,o, co "Monsignore", jak 9,elSzcze o t'em". go domu. No, a co teraz powiesz?" wszystko, podeja':oowacie ni e wi.nnych, ale 
g,o nazywała, zwykł był zabierać na t,eg,o ResZJta wle'cz'ora przeszła .w milczeniu. "Nie przypuszczam", rz'ekła Muszka w pra;wdz.jwą m1fł,ość nie wierzycie ni,gdyl" 
rodzaju wyci.eczki w week-end. Muszka neorwow·o Ikl1'ęcib kulki z chleba i p'ogardl:iwie, "żeby mężczyma bąodź co Wziął ~ą w objęcia. "A te'1'az Muszka 

Ledwd·ez,atrzasnęła zamki, gdy z do- łamała wykałaczki w drobne kawałki. bą,dź inrt:eligentny, lak ty, mógł tak dać się jeslt }UŻ zmęczona", dodała dziedt11IJ.ym 
tu doszedł sygnał trąbki samochodu. Mon,.. Monsig,nore pił szybko i dUJŻ'o.nabrać. I to są u ciebie dowody, Wiesz gł'osem. 
slg,nore był 'fUJŻ n'a schodach, 'Odebrał Mu- Gdy Zill6w byli w swych pok,oja'ch, Mu- bardzo dobrze, że Liza oddawna zaz,drośd Pocał'ował ją ~ osbrożnie za.ni6sł do tej 
SZtcze pakunki, umieścił ją i walizki w szka zamknęła WiS;pólne drzwi; rozebrała mi -ciebie i stara się .ws:z:eIkimi sposobami pokoju, J·ak małe dziecko ułożył ją w łóż­
aUcQe, siadł do wolantu i ~ za chwilę byli się powoli. Była abSO'lutnie pewna siebie nas poróżnić. Ale ty natU'ral,nie jej chęt- ku i szepnął zakochany: "Nie spać óesz-
daleko za miastem. wobec mężczyzny, gdy, uhraiIla tylko w niej wierzysz odemnie". cze!" 

Monsjg'nor~ był dziś bardzo małomów- jf:dwabną koszulIkę i pu.chowe ,pantofelki, "Ale dlaczego poprzednio mówiłaś, że W1'6cił do sweg·o p,okoju i z~czaJ się 
ny. Na licZlnre zapytania Muszki ledwie że prowadziła dyskusję. której wynik bez me znasz pana N1'else.na? Teraz ·odrazu rozbierać. Żal mu iej bylo,skrzywdził ją 
odrowiadał, zdawał się być zuo-~ln-ie p'o- tych akce~orjów mógł być dla niej niezu- wiesz o kogo idzie!" zawołał tryumfująco. niezasłużen:e. Trzeba z,erwać wszelkie 
chłonięty prowadzeniem wozu. Zmarszczo- p'ełnie p,ewny. Otwarba drzwi i wesz!ła do "Nigdy nie wiedziałam, że nazywa się stosunki z tą Lizą. Co za hołota, pomyślał. 
De cz.olo wlSkazywało, że myślał o CZtemś jego pokoju. Niel'Sen, Liz'a z,awsze mówiła tylko o swym Gdy wciąg'al spodnie piżamy, zdawały mu 
uporczywie .. MU'szka na.próŻJll'(:~ pytała się Stał pl1'zy oknie, jeszcze ropełn-ie uhra- Weme'l'ze, a ja nie widziałamg,o nigdy się }akicś dziwnie długie. Wziął do rę'ki 
siebie. cohy to mogło być takiego i posta- .ny, Usiadła na s,Otfie, za~ożyła mogę na no- w życiu". bluzkę piżamy leżącą obok, Wtem wzrok 
nowiła rzecz zhadać te~oż jeszcze wie- gę i 'sp'Olirzawszy rnie:z:nacZ1Ilie w lustro, "A .jakże wyHomaczysz to, że o dzie- leg'o padł nagle na monog.ram: W. N. 
cz'r,ra. IStwietl"dzHa, ż,e poz.a ta mUlSi wywrzeć od- wiąltej uno wychodził z twego domu?" Wstał, poszedł ku drzwiom wchodo-

Bylo już ciemD'o, g,dy stanęli. 'WlresZicie powiednie wrażeniE> . "Za,czynasz dZQecinnieć, mój kochany", wym i zadzwonił. Gdy zjawił się numero-
i' celu podróży. Port jer hotelowy podbi.egł Napoly zły, napoły zaM'opotany spoj- rzekła drwiąoco i już pewna zwycięstwa. wy, 'rzekł: "Proszę tę pamą 'obok zbudzić 
do auta i z,akomun:ikował wn';tŻerue, że rzał na n.ją i Ziapytal· "AJbo Liza sklamała, albo neczywiście o siódmej Tano. Wyjeżdża rannym kurje-
zam6wion'e telefonicznie pokoje cz.ekają. "Go to byo z We;rnerem Nielsenem?" wy.szedł z mego domu. W mOIm domu rem." . 
'Ves:z:H na pierwsze piętro ' i każde zajęł-o Aha, więc to rprze-cież 'o to idzie, pQffiy- oprócz mnie mieszka jesz·cze jedenaście "Co się stało?" zapytał niepewny głos 
~·..,ój pokój. P.olmie leż'ały ·obok si'ebie i ślaJba Muszka l, z :najniewiltlniejoszą minką part1jń. Ale nic, IIJatura1nie był tylko u mnie. z pokoju obok. _ . 
. ołą<czone były drzwiami odpa'!'::!. spokoj,n.ie: Tak wyglądają twoje dowody". \ "NicI" zawołał i przez otwarte drZWI 
. "Ogarnij się tr'ochę"! rze'kł krótko .n;.on- _ ,.A,,'CÓż ma być!, Nie znam tego czlo- I Spojrzał na nią. ni'epewnie! wtłocz,rla I hluz~~ d spodnie piżamy przeleci~.ły 'Wp'ro~.t 

Slgnore, • nraz schodZImy na kolacJę, wIeka. . I ~lowę w poduszkę 1 zdawała SIę plakac. na lozko Ml'szlo. "OddaE'z to ~1c1senf'·.\ l, 
. Taki dziwny 'dziś j.esleś:', zawolała I "Nie ldam!" ,krzyknął,. "zna.~z ~,o hr- , ,,~rzysi~gl:jj ~li", r.zekł d c 1:.0 , liże to,. nic mam ochoty donas!ac: .j,., () rzeczy/" 

Muszka ze swc~o pokoou, ,,-czy spotkała dro dobrze. Zdradzasz mOle z mm! l co Llz-a mowda, ~~&tnlepTawda • 'Przeł. Mar. T. 
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NaGnowsze rn.ode e z Dl te ja ÓW t ykoto~ych 
Skromne fasony -- Efektowne kolory i desenie -- Suknie, palta i komplety 

: GdJyIby .pf1Z~:d paru Jalty [lowie:rnpano 
l(iomu, że lkie,d)l1ś będą modne wełnia,ne s,u­
moie SIZ]'1deQlkoWJe, w)1lśaniał'by się na samo 
taacie pnYlPusiZClzenie. Pnede'ż druwniej 
;W\S.Zeilikie t'eig'o nod~aj'U w)llI'oby 'UJchocllzihr 
u gl111itlttl'e i n,i'€Jelh~lgan,clkie, nie m&wi8(c iui 
o tem. że do nie,dMvn'a nie było je,szcze 
wo,góffe ca~,ych srulkien z t~o mat e'1ipału , a 
fjed)'llie Ikami'zle~lki, sza[e, cz,arpelczki sporto-
,we i t. p. ' 
: Ocz]'1WiŚocie Wlszystko to byll;y wyłącz-
nie robo,ty rę.c,z,ne. 

[)opiero, Igdy w[l["ow,ald,z'ono mrus,zyny 
41.0 faJbryjkalC;ji ~IC~ wyrobów, roZ!{Joczęla 
Silę !,:rodulkqa J. wlęd'H,ych arlylkuMw tego 
f()dz a.j!U , jak n. p. ]l\.mn!pl1·ów, blDuzelk SJP'oido­
'WyJCth i t. d. 
' •. ZaJWlSl~ je'SZIC'ze były to rze,c.zy p.l"z,ewa­
zrue II'db~one slZ.aJbll'onowo i maSlOlWO o wy­
gJądizae dość ondymatrnyrrn 1 [ltZ,ez;"alc,zoue 
~ą.cznle IPr,alWie dUa sfer najniżslz')'Ich. _ 
P.~źlIliei zajął S1ę jeclll'aik tą ,gałęzią produik. 
CJl pTiZemy5~ art]'1SIt)"Cmy, Iktóll',y dopiero 
nadał wyrobom dl:d.alIlytm pewien o&ębnv 
c~I~:alkłe.r ,plI'z~:z Wlpil"owa,dzeni,e do fabry. 
QCJ'l,t]'1Ch'że gmtownyclh ornrumen~ów, no­
wytCh ba!t"1W i koJorów, pirze'z więlk.s'Ze u~ 
~()~ai<:e":lie wYil."obów, przyCZ!€1111 oczywi~ 
SICIe Wlamą ;roJę od!grywało także coralz 
więkslZe udoEkona[enie s.atm'Y1Cihże telcihrn­
cznydh ś["l{)dfitów prOd1.1Ikcji. 

Dziś materjały 'Żąkardowe dlZialne sta­
nowią balI'dzo po'ważną gałąź pt"'zem]'1S1u 
tebt)l11nego, a s[lor,ządzo'ne z ni.cih mo.d:eI1e 
cielSzą się co!t"8.z więikslzą iPo,p,UJla.r'OIością. 
Oczywiście nie są to toa1le\ty ba,lowe czy 
wieczorowe, aJe natomiast jalko sukienJki 
dorooowe, czy te;ż do wyl;śda pod paIto,aJl­
bo jalko u,biól1" slzlkoJ'ny IUlb biu'Torwy Slpeł­
uiają znakomilte s,we z.ad'runie. Poza,tel111 u­
żJ'1Wame są chętnie d,o lżefrslzych S1portów 
timowYlch, na ś1iZl~a>wlkę i t. p. 

Nrujalepi8li p.re'Z1entŁują s,ię te sukienki 
W'ÓWiC z.as , gdy bó6 łclh j,eSlt mlOżili,W1ie \pro-

Nowe torebki 
Ostatnie modele torelbek damskic1h ma­

Ją kształt grubej, skórzanej p<łjpierośnicy 
t -trudno W1łaściwe uwie'1'zyć, co się tal111 
nie n1ieśd. 

Widziany, jak eikonomkmie tu roZltlllie­
~zC'zone są pil"zyboq>; toOalletowle , !po.rtfel, 
pa(pier'ośnka, prÓocz wlaściwe~ toreb'ki, 
~mknięt.ej osobno, a przezna,czone,j na 
~huJSteczkę i t. p. drobiazgi. 

Po jednej stronie !lnajd'UJją się przyibory 
do palenia - papier,ośnica, ZlrupaJ.niczka i 
cygarniczka ...:.. naprzeciw Za.B widzimy 
111eZibędne drobiazgi toaletowe: lU/sterko, 
dwie pudernicz:ki, perfumy i pomadkę. To­
re!ba<a ,t,ru'ka zamyłka slię .z boku, a noOsi się 
na krót,kim pas.ku skórz.anym. 

~czywi~cie, .tak u'1'ządzlone torebki wy­
r,abla SIę 1 W mn)'lch fasonach, zalelżnIe 
od rodzaju sukni, do jakie~ mają by,ć no­
szone. 

Toreibka, opisana powyżej - na ry.sulIl­
ku u góry - nadaje się do kost­
iumu lub palta, na dole widzimy 
model ozdobniejszy, pr2)eznac.zony do suk­
:ni po,poludn,iowej, na lewo zaś torebkę z la 
my. lU!b podobne,go materiałn. stosowną 
do toalety balowej lub wieczorowej. 

~aton;la.<:t torebki v. ks;.la.!cie malych 
wal:iJze<:zek - u dołu w ramce - wycho­

,łba.. ~ ~ mody. 
.... "- ;t,. 

!sty i niefłkomlpHk.owaiIlY, a w.szelllkie ek:Sjpe 
ryrn.enty w kierun/ku wprowaldzcn:a tu li­
nii w)lSzu'kailly.ch ,i nie'ZW)1kł)ldh r'oz!bii'~ią 
się o ttTudonośd dowclneógo opE'tt"o,walnia ty-
mi ma,ferjag,alIJli, W711,h;ctnie ciężlk!mi i nie­
jeonolH.ymi. Tote'ż IPlr'z'c'konamoo si.ę wlk,oń­
cu, że im ~k,rommje1s,zy 'falSon t)~~h slulki.e­
n'elk" tem lepuy ich dekt a pe>w.na 'od~mia­
nę stalIlowaą lyfilko 'kollO,ry i des en i,e , któ­
rych obe'c'nie w ,ty'1lll dlzia'le .jest jU!ż hal1'dzo 
wioetle i to ,niekiedy bal'dzo ,gu:s1to,W'ny:ch i 
orYlgina~l1ych. 

Su1lde:nlkj. ,z ma~,eri,ałÓ\W dJziaony:oh i trylko­
towych ma~ą w k.aż.d)'l!Il ra,zie tę wieIką 
za~-etę, iż są zl11acznie 1ań.size, niż Zlw'yfkłe 
weJ:niane, czy suokiell1lIlle. Na,leży jed1nalk ,pa­
mi'ęfać, iż na,d:ają soi.ę one ,jed-Y'l1i,e clIJ,a osód, 
I:zczlulPłydh J.uib m/t.odydb. ~d)'lŻ lPod ma:t~,r­
i,alem dlzńanyl111 lulb tryll{QItowym - ObOlę­
tne, czy z !Wle'lny, .aJlbo ,iedtwabiu - Ik,s,ztał­
ty figury 'od:Z\Ila1czaia się ha,rd'Zo dokładlt1ie. 

Że wkienki te ,idą równie'ż re Wlslk,aza­
za.ni'alIJli na6zlO'WiS,zej mody, widzimy wh­
śnie na dlzisie6sz:eij fJ,aIS'zej g:rotllpie modelów. 

Dz·sieisza moda męska 
Mało &lnian, rzucających się w OCZY - Nie nosi się jut błyszczącego cflin­

dra, ani bucików 5hinuny-Fułra ll1ęslUe z 'W'łosetn nazewnątr:a; 

Gentleman ubiera się w tym roWu 1 Do fraka nosi się p'Łaszlcz frakowy, zao-
znacznie ba'1'dziej dystyn~owanie, I11i:Ż w se- i patrzony w skl1'zydła z miękkiego sihetlan­
zonie ubie,g'łym. Zaul1lcono dand)"EOwsld du C zla'r.n eg'o , pood1ilz)11te,go je,dwabief!Il', 10-
krój i zasadni,czą ce,chą ubrania tegorocz- puszczalne jest jednak,owoż ta'luże ciemne 
nego i'est jedynie tyl'ko rodzaj materji., n,a- I futro. Nowością są fut["a wLe,czorowe, seal­
dewszy:stko zaś w desenie. Nie wlszysCy , skinowe, noszone wło,8el111 na zeW11lątrz, co 
iednak panowie LUJbią wzorki, wpada,jące ! modne było, jak wiadomo w futracth ko­
w oczy i noszą materr,je jednolite. Ubrania' bie'cyclh.. Podsz)l1cie musi być z ciężkielgo 
popołudniowe ochmaczają sięt em. że brzp.- ł jedwabiu. Zamiast krótkiej ku rt,k i rutr,za­
gi i szwy surduta obszyte są taśmą. • !1Ieij, nosa -się ,w ohecne'j .zimie fut1"o dŁug,Q-

\ 

Dwu'rzędowa marynarka no,s,zona iest ści trzyćwierciowej z materjalu angielis,kie­
t)l11ko w Anglji, frcmcuzi nie przyjęli jc'j i ' go, J:odbitego ,oposami z takim samym koł­

! nosząjednorzęd6wki, mianowicie 3-guzi- ; nlerzem. W dni oC,ie'l':le.jsze sięga gelIltaeman 
'j kowe" z kt6rytCll1 śr'edni sł'1lJŻy do ,z,a,pina- ; po u'lsted', bez wy!}ątku dWlUrzędowy, Z,a-

nia. U W8 żaóą, że śletpe guziki nie są ele- , pinlaIl'y 1111ll' ttl'lZly gUlZiikti, różnią;cy s,ię od 
ganckie. SZlcrokość mall')"mlrek w barkatClh. I zeszłorocznych żyw..'lzemi deseniamd. s'ze­
jegt obccnie naturalna, nie nadsztukowy- ł roki, !Wolny pas iP'ozo.staje nadal. Płaszcz 
wana watą. Ku dołowi miry.narka zwęża t tcn nosi się ohecniez lekkiean wcięciem, 
się. Stanu nie podkreś,Ia zaś prawie wcale .. czem odróżnia się nadto od zesxłoroe,z-

Na,rwiększ.ą nowością obecnej mody jest nego. 
jednor~ędowa kan;i,zel'ka z koł~i~rzcm. l Do krużdego I\.lJbra.nia nale,ży Sjpeojalny 
Pa,n0:-VI~, gent1e:mcnI,~osZą<>CzYW1scle .p~- . kapelulSz. Do marryna1'kowelgo l~brania no­
d()i~~e. 'laik ~'n!le, w kaMei} rp01'lZ~ dnta; si się kape,lu,s,z maękiki z dalJŻą głową i l,a­
ubIO'! ln,ny. l ak np .. na k~f~renc,lę,. albo, dnie podgiętem rondem z jasno-sz.all'ego 
spotkam~ z IPrzd<;>z'onyml znm!ema 8ię l mJiękkitelgo f.iltC'U i cza.rną wstą'Żką" podozas 
sW'obod~1ejszy I\1lbl,611' marynarkowy na I gdy 00 "oc,uta" nosi .się melonik. F'1'Rn.cIUiZ 
czarny: J~dnorzę.dowy cut~away, do ,kt6rc- , nosi me,tonik również do UJbrania l111arY'­
go n~oSl c1emno...szalre spodnie w ,dyskretne ! naorkowelgo, jed:nlalk me ClzaJrny, lecz nary 
pask!o ,.' . . . I i włochaty. Ele,ganckim Ikape~us~em Wl,e-

Na uroczystos'Cl. of~eIJa1ne wdZ1e:va SIę I (!'Z,oro. wym, u.zupełniającym. [lła.szc:z fnko­
a?glez, ~t&e~o Wy.łOgl ohszy~e ~ą Jedwa- wy, jest cylinde'1' r)'lp.sowy, gdy1Ż, ,jakko1-
blem, az po but,o~uerk~. N~SI S.lę. do an- wiek brzmi to paradoksalnie, cylindrów 
gJ1eza ~,zare .spod'll1€, mec~ zywleJ pa~k~- I czarnycth, lśniąlcycih nie używa się iU1Ż<, 00)11-
wane l dwurz~dową k~lzelkę fan~azYJ-1 ba tylko na wes€'lac<h i 1P0gr:z:eba,clh. 
ną, uitrzymaną Jednakowoz w zasadmczym , . .. . 
tonie sta'1'ym. Ba.rdzo wazną rze,cz·ą Je's~ bIehza:~. Do 

Na he'1"batkę [lo,poł'udnIową ubiera się uhrama ma,rynarkowelgo moz~ nOSIe kl>­
strój mar)"Uarkowy c.zatl'ny, ahbo marengo, l~ro.we dy,s'hetne ko.s~utlte ploclenne, aJ,bo 
do tego dos:tosowane spodnie szewjotowe bIelIznę Jedwa~ną bla~ą, ~rążkowa~~. Za 
w tonie ,zasadniczym szarym wszdlddl to krawat w;Sp'ołczesny dal~ tem. ~lęks~e 
odcieni, w umiarkowane szerokie paski. I P?le do ,P'OipISU. p~ Ui?ranI~ c,ftcJal,nego 

A ter.az st1'oje wiC"Cz,orowe. Smo~.·ingi I bHliI'Z.e SIę,. 0~ZYIW1Scle: led)l1me ,tyUko .gfła,d­
nosi się z dłlul~iemi sz·erokiemi wyłogami, ko-blałą .bleh~nę z oClem.n~ krawatem. 
UlPinaiIle na jeden guzik, Poły są zalo1t:ą- Do smokmga l fraka nOSI SIę gorsy. 
glone. Spodnie są wygodne i długie, zao- Buty nie są jU!Ż szpiczaste i to .stanowi 
patrz,on,e po bo1{ach w gaJony, to jest wą- największą nowość te,j oCzęśd ulhrania. 
ski'e, na 1 ~m. szerokie wstążki jedwabne. , Czarny IUlb bronzowy półbucik z Ihoks-kal­
Spodnie te można nosić także do fraka. ' fowej skó,l'Y z Gopowiednimkamaszem i 
O frak? mOlż,na pow1cdzie~, że ,po;'Vl"ócił I póibucik .J&kowy be:- ~apy ~? ubrania ~·ie­
do SIW olch da'WilllY'Clh ks·z'tal:to,v/. Kc.nulzelka ! czorowego ,l\1zupełmaJą str~l e.Jega.nc~l~go 

, ie~t jedlnorz~,dow~ l ~,ę.,ż.czYfiU.r..+ ..... , 
.. ""'- ~ J I;.o.ot.:" ~ 

I Pieil"Wsz,a z brzelItl\1, to pięrJma i efeikto. 
wna SlUildenlka tryłkotowla. F onŁrafałdy, 
W'~'zY'te zę't<lli,o, imituią mod'ne ildosZ2. zda­
.hne li <lolu cryginaITnym haHem, 'który 
powtalrza sdę rótWn!'eż na manlk!etz'ch i na 
końcadl 'kol'nieorza szalo'we,~o, związanc~o 

I w węzeł pod ~Izyją. 

Środlkowe dwa- obrazki prlzedl~fawiaią 
kom!p'l,et z mater;a1hl dzianego. ZtF~ełnię 
prosto ki'o;:ony ie~t zall'ówno plołkrótn~i ża .. 
kiedk, jalk slPcdniczlka, '1.lll-łę.d.",na w 'kon­
t,refaldy, oraz hluzika puJlove[", utrzy,ma­
na w :asncrronzowym zasad:n:icz:ym kolo­
IiZle des.enia, ktÓlrego riemni,eis'le tró;kąŁy 
wyrobione są z mafer;ału ciemnohr'onzQ­
wego, dlos1roT"alle harrrr:loni'zujące,go z la­
śnie:jizem Hem. 

DłURi, szalowy kołni,erz, ma!li1dcty, 
o,raz dół żnikieoht obramowane są futp.ot"­
kiem z bl'onzowy:clh E'kóre.k za·ęczych. Do 
tego od:pov/lcdni kaopeil'us:k z matcr;nlu su' 
kieiIliki, eweillŁual)n!e O'bs2lty talkiem sa,mem 
futerkicm. 

\Ylreslzcie .ostatni obralzek gnl,py przed­
Sltruwia. model paHa popiOłudJniowe,go z te­
goż ml8.icr;alłu w kolo,ra,ch czarnym i f;olc­
to'wyun. Wid~imy tu modne 1diny fut,r'zane 
u dołl\.! p1alSZicza i lP!1zy mantkieltach, orar 
kołniell''Z z te,go s,ameogo futra. 

PaUto 1alki'e ielSlt eUegaill,ckie i przyJem 
ba'rdzo cic'P~e. Ewentua:lnie moie być ro­
bione i na "i€llliiut\kiej watalinie. Pod .. zcw­
ka na.jJeviej jedlnobalrwn,a d!la uwyqatnle­
nia kontrastu wie:rz®u, który, jak zwykle 
mu'ier,jały aziaTI'e i t'1'ykotowc, ,p,osia,da bar 
dq;o żywe kolmy .i desenie. 

Za'zrnaczyć Ill,ał,eiy, że do te.go rodz,aru 
kompletów i pailrt: nalleży nosić kapdu'iik 
jaik aj .. <:ilnomnie'i'szy, gdyż wlSzd,kie' Ibogal­
sze przybra'11lie kapelw:'za odJbijałoby nieiko 
mylStnie od 'sk,romne~o matłelrja.łu Łych mo-
deG'i. - t_ 

Wachlarz stylowy 
Ze względu na zbliżający się sezon kar. 

na wałowy aktualną staje się obecnie i kwoe 
stia wa,chlarzy. O i,le w zesz.łym roku n.aj. 
modniejsze były wachlarze, przedstawia-

I jące właściwie wiązkę piM strusich, oCzy 
innyc'h, to obecnie wraca wa,clhlarz do da­
wnej \Swej formy, ,pr,zyczem j'ednak zacho­
wany ma być pewien styl, di.rectoi're, ba­
rok lub biedermeier. 

Oczywiście styl ten będzie mocno zmo­
derniz,owany, a "montaż" z szyldkretu, per­
łowej madcy lu'b kości słoniowej, obci~g­

i il1ięty będzie koronką, stanowiącą właści· 
wy wachlarz. 

Nalmodniejsze - ale drogie! - będą 
wachlarze, przedstawiające kombinację 
piór z koronką, jak to widzimy na powyż­
szej ilustracji. Końce piór farbowane są 
ciemniej, p'1'zeClhodzą,c w kolor czarny, c~ 
stanowi efektowny kontrast z k'1'emową 
koronką waCóhlarza. 

Hagrody za rozwiązania zadań 
z dnia 13 grudnIa r. b. 

Ogółem nadesłano 638 rozwiązań. 
Drogą losowania nagrody otrzymali: 
1) 3 bilety do kino-teatru "Luna" - p, 

Józef Askanas j Cegielniana 7. 
2) 3 bilety do kino-teatru "Reduta" -

p. J. Rembowska j Napiórkowskiego 7. 
3) 2 Jilety do kino-teatru ,Odeon" -

p. A. Borawsha, Nowo-Cegielniana 25. 
Nagrody rozdane będą we wtorek, dn. 

.E. b. ~~ p.omiędzy 6:-1 .wiecz •• 
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Pogrzebany, a Żywy 
Na wszysl!w są sposoby: nawet nieśmiertelność 

oma zdobyć, gdy ma się oc!powiednią czelność 

na niej zaś politykom bardzo rzadko zbywa! 
010 jedna z historji, jak prawda - prawdziwa. 

Pewien minister umarł politycznie. Zwłoki, 
obstawione kwiatami, w żałobie głębokiej 
_. jak l,ażc ceremonjał - wierni przyjaciele 
wl'stawili na dob~ w największym kościele, 
poczem zabili wieko bogato rzeźbionej 
trumny. 

iVszyscy słyszeli stuk młotków ściszony, 
nIe - uW3l!a Hnmów ma wąskie granice -
nikt nie widział, że, kiedy zgaszono gromnice, 
o.ieboszczyk zwinnym susem ze śmiertelnej matni 
t..-ydostał się-i w trumnę sam wbił gwóźdź ostatnL 

Co dalej nastąpiło, każdy łatwo zgadnie .. 
Pogrzeb wypadł - najzgodniej z programem -

paradnie: 
I:>yly chóry i dzwony i szept urzędowy 
i łzą z;;,~nate oczy i schylone głowy 
i sławjących zmarłego wybitne zasługi 
azere:.! mówców wspaniałych tak straszliwie długi, 
że, nim trumnę złożono wreszcie w chłodnej ziemi, 
'lIinistcr żywy zdążył w ukryciu nad swemi 
usiąść znów papierami i expose świeże 
ułożyć dla nastllPcy - nieugięty w wierze, 
iż tylko jego śdałe, konsekwentne plany 
Ilospodarczv byt państwa ocalą zachwiany. 

M-a P-a. 
--:-

Rk?demja U czci 'Reymonta 
Dla uczczenia pamięci wie,lkiege pisa­

rza i wybitne~lo obywatela ś. p. Włady­
sława Reymonta, edbędzie się dziś o ~o­
dzinie S-ej po pol. uroczysta akademja 
w lekalu własnym kursów !!imna:ojalnych 
'Ped kierewnictwem A. Wierzhickiego. przy 
ulicy Pietrkowskiej Nr. 85. Po za,gaJeniu 
' . .lte-c zys Łoś ci przez dyrektora kUil's6w p. A. 
Wierzbickiego, wy~łosi okoUczneściewe 
przemówienie p. pro!. S. Borawski, poczem 
słuchacze kursów oraz u'czniowie szkeły 
dramaty.cznej zarecytują wyjątki z nie­
śmierte1nY'ch prac zmarłegO' autora. 

,W stęp dla słuchaczy i gości. 

Z Sokoła 
Zarząd gniaZ'da I-~o przy ulicy Nawrot 

Nr. 23 pe(hj,e do w~ladJorooQ<śd swych czł.oo­
k6w nas1ępu;ący pTe'gram św-iąteczny: 
w pi,erwszy dzień świąt dla dzieci człon­
ków i młedzie.ży o goozinie 14-ej choinka 
z urozmaicenym p'ro!1ramemj dla starszych 
Q gO'dzinie 18-ej tradycy}ny O!płatek i ko­
medyjka. w niedzielę, dnia 27 b. m., O go­
dzinie 17-e:j wieczerek towarzyski. 

,g ił 

Pierwszy w Europie Specjalny Zakład 
priuvdziwego -: 

Kefiru Leczniczego 
na1rodzony 33 na ;wvższemi nagrodami (osta' 
tnia na Zjeidzie Lp.karzy i Pr-z:vrodnik6w 

Polsldcb W 'Val'szawie 19)5 r.) 

Złotodajne br • 
I łó zkie 

Dzieje przetargów na przebrukowanie ulic Przejazd, Zgierskiej, 
Dworskiej i Zawiszy 

I Od kila!:u jUJŻ t)"godni powołana nasku- l AczkO'lwiek zwykle zawarcie umO'Wy I m1asta p. Miller pohrał oddlzlelne wyna­
! :ek presji władz nadzorcZY'c~ komis!a I trwało 5 - 6 dni, .tym raze~ umowa .zo: gr.odzenie, aczkO'lwiek cena zwózki ziemi 
: sledCJza, bada slP~awę b. ła'Wl1llllka m<l!gJ..- stała zawada nazajutrz ta·k, ze Ozekanskl wmna b)"ła być wkalkulowana w ofercie. 

l, stratu,. Bednar,czyka; przeci~ko któ.remu I i inni do~iedzi~li się D te~. j~ż post fac- • :onie,;aż ma~istr~t zo~~wiązał. w:aści­
WySl1.lJIlilęto caqy S'zereg Z,Rl!"Z1Utow, z ktO<l'ych , tum, gdyz byltby Z-godZlh SIę na cenę 'CIlel!li dioouow na ul. Z~!erslk.lle'J do ZWJeZlJenia 
najJpoważniejszym test t1!pTZywilejowanie I niższą. 71i .. emi ~e,d iP'OIses;e kh, ~'UIP'Y telj zi'emi 
perwnych !PIl"zedsiębiolt1ców ze szjkQdą dla I Roboty na uHcy Przej.azd prQwadzon.e pO':oostały na ulicy tak, że komisarjat rzą-

• I 

mlasta. I były p'o P ClIrta cku, bez Iprzestrzegania prze- du musiał nakazać magistratowi uHcę tę 
O faktach tego rodz.aju Ulprzywilejowa- plSów te'chnkznyoh, lecz clhoć przedsię- uporządkować i wydział komunikacH przy­

Ma mówtt'lł już p'roto.kM 'komIsji bsobracyj. biorca był mo-cą umewy zo.bowiązany de stą'Pił de zwożenia tej ziemi, eC!Zywista na 
nej, kt6ra jednak nie badała tej sprawy I konserwacji bruku w przecią~u 25 lat, własny koszt. 
głębiej i wskutek tego nie mo,gła siPrecy- nie martwił się tern, gdyż było już świa- Zwózka ta kosztowała magistrat okełe 
zować zarrotów. deme, że ulica Prze;azd będzie w r. 1925180 złotych dzi'ennie (3 paTY koni p.o 19.25 

Wed.ług posiadanY'ch przez nas infor- skanalizowana. złetych d!ziennie, dozerca zł. 10.80 i dwaJ 
mac,;! dzieje "pr'zetargów" na przebruko- • I' robetnicy 1"0 zł ~5.20), penieważ każdy 
wanie ulic Pn:ejazd (r. 1924), ul. Zgieor- TAŃSZA KALKULACJA L- WIĘKSZE wóz mógł obródć dziennie tylko 5 razy, 
sIkń,eq, Dw.OIrsJdej przedl&tawi,aj,ą Siię naos.tęp.u- ZYSKI. zwózka tej ziernł hrwaćby musiała około 
jąco: W m.iesią.cu lipcu r. 1925 po. licznych 4-00 tygedni tak, że kos,ztowałaby magi-

!Za,biega,ch mieszkań·ców dicy Zgierskiej strat ekołe 2,240 zł., zwózkę tę jednakże 
CZEKANSKI CONTRA MILLER. udało im się uzyskać ebietnicę przebru- musiano przerwać ze względów atmosfe-

O przeWgu na p~ze.br1.lJkOCWlanJe uLicy I kewania tej ulicy. ry;cznych i w,skutek tel!o ziemia ta leży w 
Przejazd kostką granitową za wiadomiene Chedziło tam również o zasypanie 01- daI~IZ)'iIll cietgu. 
peufnie 6-ciu przedsiębiorców, aczkolwi'ek brzymich r,ewów. cią~ną,c"~c,li się wzdłuż 

- 5 J Tak .została "zniwelowana" uJ. Zgier. 
pil'z~tar~ mlk1ał m~eć, wedł1

lu,g uohwał ko- te; ulicy. ska. 

misjIl, Cln.ail'a. ter pUibl~C\ZIIlej li.cytalCjd. Ponieważ u wylotów tej uli,cy kończą 
Ponieważ, według dotychczasowej prak- . 

się granice miasta i rezpoazynają gramce 
tyki, byle do p'!'ZewidJzenia, iż roboty te k 

J pewiatu łódzkiego, se;nU' powiatowy 
pezostaną powierzene albo firmie Miller, I 

. wyas)"gnował na p'!'Zebrukewanie i zniwe-
albO' Czekański, pozootaIi przedsiębiorcy I . k lk . lewanie tej uli-cy dwadzieścIa i a tySlę-
wogóle wagi do te,ge p'!'Zetargu me przy- cy złotych. ' 
kładali i nie starali się kon,kurO'waćz ofer-
tami firm Milleora i Czekańskiego. P'orwtta&OO1Dno o ,pl1"rewgu na te roho-

Po otwarciu ofeort okazałe się, iż of'er- ty prz-edsiębiorc6w, a penieważ było już 
ta p. CzekańskiegiO jest tańsza od oferty ku schyłkowi selZonu, każdy z przedsię­
MiiIlIlena, wOIbec ClZe,~o p. Bedln.rur.ozylk: I biorców podał cenę jaknajniższą. 
oświadczył, iż przetarg ten unieważnia, W ofertach cen były juz wkalkulowa­
prtzyczem weg'Ólle wy;cofał z (przetar!!u ne koszta zwózki ziemi i zniwelewania 
ofertę Millera.' terenu: 

W dwa dni potem p. Miller z~ódł się Pan Miller podał cenę bardzo niską 
do dwóch puedsiębiorców brUlkarskich przy pl'lzetargu rehety o.trzymał. 
P'P. Matza i Ka-qzyńskiego z prośbą, by Otóż p. Miller przystąpił do rebót i 
udali się z nim do komis,ji przetargowei rezpoczą.ł je od ulicy Aleksandrewskiej, 
i oświadcz)"li. ilŻ rehót po cenie tańslzei która była pedówczas przed dwoma mie­
niż on z,aofiar,ewał, nie weZlną. siącami przebrukO'wana systemem gospe-

Poni,eważ traktewano to., jalk.o "IPt'Zy· darczym, a penadto. p'rzepuścił odcinek, 
jacielską" p'1"ZysłUlgę, panewie .ci pil'ośbi~ na którym naloeź,ało zas)'1Pać rowy. 
p, Millera uczynili zadość i w ten sposób CO' w~ęcej, -~a zwózkę ziemi przy robo-
p. MiLler roboty t.e otrzymał. tach od 11licy Juhj.anowski-ei do kopców 

• 

Magistrat likwiduje szkoły' wieczorowe 
i zamyka cały szereg instytucji zdrowotnych 

. i oświatowych 
Przeciwko tym oszczędnościom winno wystąpić całe 

KOMBINACJE NA ULICY DWORSKIEJ. 
Ponieważ jednak i przy tym "syste. 

roie" robót p. Mil1e'r nie <>sią.gnął nermal. 
nych, t. zn. nadmiernyoch zysk6w, odebra. 
no na ustne poleoCenie p. Bednar.czyka :ro­
boty !przy prz,ebrukO'waniu ulic ZawiSiZy 
i Dworskiej przedsięh10rcy Kac~skiemu 
i oddano te T'ebety p. Miolle'rew-i. 

Charakterystyczne je~t, iż p. Kaczyń­
skiemu, jako. motyw ode,brania mu tyClh 
il'obót, powiedziano, iż budżet na 1925 rook 
jest wyczet1pany i naka.szan·o mu zabranie 
kamieni, które zwiózł na miejs,ce rebót. 

Również i przy przebrukowaniu ulicy 
Dwerskiej p. MiHer pohrał o.ddzielną za­
pŁatę za !Zwózkę ziemi, aczkolwiek zwóz­
ka ta ·przewi.dziana ~-est w cenie za prze­
brukowan.ie. 

Oto dane, kt6re mówią sann,e za siebie, 
Nie naszą jest rzeclZą wyciągać z te~o 

wnioski - należy to }UŻ calikowide do ko­
misjl radzieclkiei, powoł,anei dla zhadania 
sprawy b. ławnika BednM'iczv;ka. S. 

Co Usłyszymy dziś przez radiO 
Program koncertów radiofonicznych 

na ZO grudnia 
Warszawa, fala 380 m. 
18.00-20.00 koncert. 
Paryż, fala 458 m. 

społeczeństwo łódzkie 

l .. AUDJI SIGALINY Wbrew ośwoocren~om złożonym na l mu fraJkcja wJęks2JośdQwych, k+tóre odbyło 
pr1Je.dostaJtnioem peoSliJedZlenlliu komisji sk.att'- ! się w. ub~egły P?lDiedzia.łe~. .. . 
bQlWio-budJż.eiŁ,owe; przez prezydenta Cy- Z1ikWIJdOWanto7 tych lIlWtyluC'p. czynn 
tllalt1SJci,ege i pre'zesla Fichn,ę, ~ uchwalew-e ! wytlo,m . w or~arurZl~~~ pOlWs.:oechneg,o nliJU­
pil"Owi:Zlor'}Utn budiJeto.wego we przesądza CZlCLllila l gro~ OibmzemeJn sbamJu 7JdrO'wolt-

15.30 uroczystości poszkodowanych na w~Jnłt 

• b. źo!n~e1"ZY na rze,cz wdów i sierot 1>0 po~. 
łych, 22.45 muzyka organowa we Francji. 

Anemia, choroby żołądka, nerek, dr6g oddecho· 
wych, rekonwalescencja. 9290-1 

Narutowicza (Dzielna) Nr. 6. Tel. 46·40. 
Dostawa kefiru dl domu, Pp. lekarzom ustępstwo. 

Sipil'awy lJi.ikwildlaJoj.i oałego sZl~egu agood negiO w Ledm. . .. 
wydJziału ośwLaty, opiseJki s'P0I1,e'cznej i zdJro- S'P'r.ClJwę tę rozwwał,a ~'~1llJiS~a skla.rb~ 

..:2ABINET DENTYSTYCZNY · wOJbności p'Ubliczooj, mliJg,ilSbrast zamve:rza w W1o-hudiJelto~aj pr:oedJs.1,~wwOllel~e. opezyoJU. 

FUCHS ' r. 1926 przepl'ow'liJdz.ić Inik~iJd;aC'ję. sZeIl"e.gu zde~Y'cLo.waawe WYIS,tąp;hl~ pr.z~'~,~iko tym 
• . instytucji. Zamknięte zOSItaJą z dniem l-go preiJ'e~b~ _ ,,?S'ZlC.zędIlJOSCł~ 1 ~sk<l:: 

i'iawrot 4. stycznia r. 1926. . zywaJi) LZ J.esif to. cO~~01le o~ga:lll:~a.C}1 
r d' - d 6 d 7' . 1 60 szkół w~ec.rorowych ddks'llbalcaJą- sZ!kolmctwa 1 zdtrOWOŁnOS01 publkzneJ dio 
.... 0 Zlenme 0_ o wle~z_. speCJa ne C)"ch'" stanu z r. 1920. 

godzmy uprzystępmaJące 9'279-1 ~ternat przy szko.le dla chłooców mo- . Ponieważ ilns'tytuc}e 'be p.OWJSItruły na 
p O c'e n a c h li l i ni c z n" ch. ralnie zaniedbanych (Nawro.t 28). mo,cr ?chWlaly l'lady m1e;'ski-ei,. .z~~,i~o-

i: (' rs Sztuki Dekoracyjneji 
A) Robota dywanów perskich, kilimów 

i sumaków w kilku odmianach. 
~ B) Batik wszelkiego rodzaju, malo­
,~ wanie na jedwabiu, abażury. 

Tudziez przyjmuje się zamówienia 
w zakresie wyżej wspomnianych robót, 

AI.I .. go Lł1aja 3, m. 1. oi~=1i, 

internat przy szkole dla dziewcząt WMllloe lich bez uchw.ały :NlCiy Inliet)iS.klleJ ljetsIt 
moralnie zaniedbanych (przędzalniana 37); heZJpraW'Ill~.. .. . 

ambulatorjum dentystyczne dla dziat- Po dlłuzs·zel d'rslk119}l pelSltMliO'Wl1I00e dy-
wy szkolnej (Gda6ska 83); • • s~USlję na~ tą sFruwą. ~cLroco/ć, aJc.zko.f7 

miejski zakład leczema śWlerzby Wlelk ralcLni z WJękSZOS01 stW1Je~dz,a;lil, l'Z 

(Szkolna 11); OOrocren.iJe to. jesJt: be;z;ce'Jowe. 
pierwsze ambulatorium dla dziatwy 

gruźlicznej w Chojnach; 
szpital zapasowy przy ul. Zakątnej 44; 
magazyn centralny wydziału zdrowot­

ności publicznej, Plac Wo.lno.ści 14; 
ambulatorjum przy szpitalu Anny Ma-

rP. 
Z d!nńoem 1 kwtioetrua: 
2.gi miejski zakład kąpielowy. 
Z cLn~elDł l-g'Q s~,e:rpnia: 
miejska szkoła pracy (piotrkowska I 

115); _ 
miejskie gimnazjum męskie im. Piłslld- " 

skiego; 
seminarjum aauczycielskie przy ulicy I 

Zagajnik owej. ! 

s- -. 4-.... -

ZO.XII.Z5. ZO.XII.1.5. 

KUPON ULGOWY 
dla czytelnikdw "Głosu Polsk." 

Salon sztuki loto~raflcznei 
J. TYRASPOLSHl 

ul. Piotrkowsha 76. tel. 12-33" 
IJdzie J a okazlcie IOIĄ l niniejszego 

lwnonu 

25010 RABATU 25010 
przy zdjęciach pojedyńcz)ch I W grupach 

Kupon ważny jest jedynie W dniu 
swej daty. 

S. 

Zgodę Dla zal1l1lknięcve tY'ch insłyt'Ucn o- I I 
raz na zaprzestamie budowy gm-a.chów, 

s2'Jkolnych i skalS'owanioe su~bydj6w dla o- '-;;';.Di;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;; 
chronek magJ.s,f;ra1 uzyskał na po.siedze- \ ~Ii - t~ 

LoUt!yn, fala 365 m. 
16.30 oktet muzyczny, 22.15 koncert orkiestry 

grenadjer6w ze wsp6łl!dz. H. Wiljamsa, baryton I 
pianisty M. Cole. 

Oslo, fala 382 m • 
20.00 koncert orkiestry, 21.00 koncert, 22.15 re· 

cytacje, 23.00 muz. taneczna. 
Zurich, fala 515 m. 
20.15 wieczór poezji szwajcarskiej i orkiestra. 
Wiedeń, fala 530 m . 
16.00 orkiestra, 20.00 "RigoleŁto", opera Ver· 

di·ego. 

Praga, fala 546 m. 
17.00 sekstet muzyczny, muz. czeska. 19.Ot 

transmisja z "Narodni Divadlo". 
Berno mor., fala 750 m. 
19.00 koncert orkiestry. 

Berlin, fala 505 m. 
17.00 lekka muzyka i śpiew. 20.30 koncert 1 

ok. świąt Bożego Narodzenia. 
Królewiec, fala 463 m. 
16.00 orkiestra, 20.10 "Wieczór weselny", ko. 

medja. 
Wrocław, fala 418 m. 
20.15 koncert z ok. Bożego Narodzenia, 22.00 

jazz-band. 

Dr. I(u man 
przeprowadził się na I 

ul. Skwerowa nr. 4. 
q~3'i 2 
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-l • n c 
zereg działaczy społecznych stwierdziło na przewodzie sądowym, ż koncesja ta by a 

. dla ." asta i państwa nieko~zystna 
Sprawa sądowa "Głosu Polskiego" rzuciła snop światła w mro}li tej afery 

,Walka o elektrownię toczy się ~uż da- , prasa łoódzka. Zasadni~zytffi mot~em wy- Adw. Biłyk: - Czy prawdą jest, że Prezes Fichna: Zdaje się, że Lourhcur 
'Wll() i od dwóch lat za.,rząta ,opinję spo- I stąlpień tych było bez'Wz~lędnie dobro magistrat zreduko~.ał kilku urzędników na po 20 franków, a magistrat po 23 - 25, 
łf..oCznll. l społeczne, interes miasta, w obronie które- miejsce który.coh przyjął nieplśmiennY'ch ro- Adw. Biłyk: - To dziwne. Podobno, 

Wal'ka ta, nie zostata dotąd jeszcz'e za- go było obowiązkiem jego stanąć. I bolnik·ów? Lotlocheur placił po 8 franków .. , 
końc~ona, nawet po przejęciu elektrowni Polit)1ka partyjna magistratu przejawi- Św, Potkańsld: - Tak ,jesL Robotnicy Pre~es Fłchtna: - Co za podobno. Czy 
przez nowych koncesjonarjuszy, a najpr.a- ła się zarówn.o w rugowaniu urzędników ci, nie mogą oczywista pełnić tych samych tu jest sąd, czy prywatna rozmowa? 
wdopodobniej w na,jbHższym czasie znaj- jak i w z.ałatwianiu sprawy koncesji dla' funkcji i pracę administracyjną, biurową, Św. był,y wiceprClZ. Pogon,()wski oświe. 
dzie się ona na plenum sejmu, gdYlŻ obec- elektrowni łódzkie.j i te właśnie Slprawy I muszą za nich s.pełniać inni. Protokuł WG- tła sprawę wyłącznie pod kątem widzenia 
nie omawiana jest na komisji prawnkze4 uczciwa opinja niejednokrotnie określała jewódz.kiej komisji, która dokonyw.ała lu- :nteresu nArodowego. Zdaniem świadka, 
sejmu, mianem skandalu, Walka o elektrownię stra·cji gospodarki, n~e ujawnia wszystkich inLeres ten został przez magistrat zaprze-

;Zainteresowaniu temu nie należy się nie skończyła się jeszcze i trwa nadal. krzywd urzędniczych: jest ich w rzeczywi- paszczony. Przypomnieć sobie należy, mó­
dziwić, Elektrownia jest bowiem ołborzY-j Zmieniła się tylko jej forma, która stala sto&ci znacznie wię,ce.j. wi świadek, że przed wojną elektrownia 
min; ?bjeld~m 'l.lIŻyt:c~noś;i tpU!b!.jC'zn~i. wie się .~'Iliej za.cie~łą, mniej. bezwz.ględną i Ś~, ,Kow~Is.lcif ki,;r?wnik. zwj~zku t?'ra- ! była ,gniazd~~ haka~y, ~e tern., była i pod­
lom1lJonoweJ wartos-c1, kt-ory mogł Slę pod mmeJ tpod znaklem osoblstych qJrowadzona cowmkow uzytecznoscl pubhcz,nelJ .anahzt1.- I czas o'ku'Pacjl. To tez w mtancJ! władz rzą­
tak1mi cz,y innymi. war.unkami dosŁać mia- I animozji. , je atmo~ferę. w j.ak~e,j ;tr~ędni.cy I?~gistrac- oowych i k~m~.nalnY'ch polskich winno b~­
stu, Z dZ1wnY'c~ mepOJętyc:h dotąd przy- Dek.JaracJę swą oskarżony kończy, o- ~y, w ~u\lgłeJ obawle 1 ntepewnos,c1 pracUl- ło być usumęC1e tego elementu z tak waz­
czyn, ani władze komunalne atti wladze świadcz,ajątC, iż nie wyszedł poza ramy rze- ją. Władze komunalne dąlżą d.o roz.bicia or- ne~ placówki gospodarczej. Tymczasem Oob .. 
rządowe nie skorzystały z telj możności, .a cz,owe.j krytyki i że artykuł ten nie miał ganizacji urzędniczych i niejednokrotnie jęli ją z powrotem ci sami niemcy przed-
iakiś ponury cLeń niedJomówień i półsłówek żadnych podstaw osobistej animOozji. zdarzało się, ż~ członkowie k.lasowych I wojenni, hakatyości i polakożer.cy, to też 
spoczywa na tej sprawie i nieprędko jesz-! związków W obawie przed represjami wy- dzisiaj roobotnicy czy monterzy personelu 
cze zap~wne się rozwieje. P. WOJEWóDZKI USIŁUJE SIĘ BRONIć cnfywali się z tegOo związku. Możnaby do technicznego witają swych szefów dobrze 

Na łamach "Głosu Po.Jskie.go" toczyliś- . Jako pierwszy świadek zeznaje wice- nieskończoności mnożyć przykłady rugów nam znanem z czasów przedwojennych: 
my zaciętą walkę o uzyskanie jaknajlep- prezydent W ojewódzki.partyjny,ch,cytować naZlwisk.a ludzi, wyda- "GuŁ Morgen, Herr Director". 
s~ch warut;ków koncesYlinycih, zdajątC ~o- _ Prasa łódz'ka nigd)i nie odnosiła się lonych za swe przekiOnania pOIlityczne. , Cz~ wol~o było dopuśdć, aby objęli ją 
1b1'; d()~ł~dnte sprawę. ~ ogrom~ odpOo:V1e- .poważnie wohec poczynań samorządu, c' ~am1 lud:1'e, którzy podczas wybuc:hu 
~lalnosC1,o.blwatelsk1e) ~a takie lub lnrl;e I nie uczyniła też wyljątlw dla tak niesłycha- l WYśCIGI O KONCESJĘ. WOjny bez zadn~ego skrtlipułu w ter; czy In-

'17J zata.twleme! o~zem ~l1e zawsze zdaje nie ważnej sprawy, jak sprawa elektrowni. I Św. radny BiaJ.er zdziwiony jest Zla- n~ sposób. z obljekt.em tym postą'P1ą? Kto 
slę~h~}ał pamlętac. m a,glstra.t. . W~lkę tę i Wł.adzom komunalnym prasa opozy.cyj- latwianiem sprawy elektrowni tpnez ma- w!~, ·czy ,m.e zo;tatU~ umemchomlO.ny prze­
tpodJęhsmy w okr,e~le z~łatwla:l1a te) ~pra- na stawiała ciężkie zarzuty bez żadnych ~ist,rat. Z~ła,twiało, się to w~aśdwie na ~o- mvsł wł~klenmczy 1 przemysł ~:ta.JOowy ~ 
wy przez ~adę mte'Jską I o~n~sne, mlmste~: konkretnych dowodów i prZ)"czyn, szkalu- lame, gd:z}es po c1chu, rzeczowych wYl~- . ten ~posob?, To trze'~a podkreshc, b? tutaj 
stwa, dal;'J podcz.as wy~omema Się kwest}l ją.c uczc!wych działaczy społecznych. Ma; nień r~dz:te nigdy nie udzielano, a na sze- maglst~aŁ m,e postąpił lak obrońca mtere· 
wy~ączen1a trzec~ Oobiektów ~ og?ln,ego to w rezultacie skutki fatalne, ponieważ, reg obJektY'N'nych artykułów, zamieszczo- s6w m1ast~ ~ ~ństwa. . Ił 
majątku elektrow;l1" w okres1e strelk~, I odciąga od pracy, zniechęca Łych niewielu, nych przez radnego Bialera w prasie, wi- OS,tatn1 sW1a~ek red. IIRo~wo'Ju Cza­
wywołanego US?męcl€m trzech praco~m- I uczciwych społeczników, których Polska ceprezydent WojewódZlki odpowiedzj,ał nie~ jewS1{1 zwraca Się, z szereglem zarzutów 
kow ~}ekt:o;V?l - wal~,ę tę ~rowadZlm,y I posiada, Za takie niewłaściwe ustosunko- I rzeczowemi i niepoważnemi enun-ciatCjami. pod adresem m~glstratu, ,kt;óry przeoczył 
po dm dz!en 1 prowadz1c bę~zlemy pom1- i ~a~ie się pra.sy, która w~n.na s.tać n~ stra-j t:mowa z miastem jest z, wielu wzglę~ów doskon;ałą. okaZJę do I?rze>jęc1a, względme 
mo wyta·czanych prz.ez, maglshat spr~w j zy mteresow obywate-1shch, za taklO wy_ mekorzystna, a wyłącz.e'Ille trzech obJek- wykuplema ·elektrowm. 
k.arnych, ,P0wOd?Wan1 h tyl~o tro~k,ą o tn- \ stąpienia należy bezwz~lędnie ponosić kon . tów - tCzemś najzupełniej karygodnem, 
te~esy :nt~sta ruedostateczme brOnIone w l sekwencJe. I Jestem przedstawicielem frakcji sjoni~ PRZEMóWIENIE PROKURAT. FAJTA. 
te) spraWIe J?~zez wl~~ze komunal.n~', . Władze komunalne zdawały sobie do- I stycznej, .wC:1h?dzącej w skład wi.ęksZlOści POo dziesięc,iogodzinnym przewodzie ~ą .. 

Interes ?anstw: Vi) maga ,r6wmez p1e- kładnie sprawę z doniosłości sprawy kon- rady ~leJskle), a}e za, taką ,ko~ces"ą gloso- 'Cłowym, zabiera ~łos prokurator Fehks 
czy toCznej nad, ty,~ _ tak waznym ob!c~- ' cesji dla elektrowni. Badały zagadnienie to I w~ć me, pozwohło m,l sumneme obywatel- Fajt, któq. treśdwe swe przem6wiGnie O-

tern.. tóry w raZ1e w).bllch~ WO)~y mus! Się zarówno pod względem prawnym, jak i pod J skle, kOonczy radny Blal~r. piera na założenia·ch natury prawnej. Uwa, 
.z.na)cLowa~ ":' ręka,ch pol~klch" me .obcych. wZlględem fachowo-technicznym. Waż:ył!, ża on, ż~ oskarżony dopuścił się o,brazy 
Powtó,rz!<: s~ę moz~ b~wlem hlstOoria ohe- niejednokrotnie argumenty pro i contra. śW. RADNY NOWA~, , władz komunalnY'ch i że istota sprawy, ta .. 
su wOJny .swlatowe.), kJ<~dY,to P?dczas wy- Sprawa ta załatwiana była bardzo sumien- :- Na prawnych ,!kruczkatCh, l prze- kie lub inne naświetlenie zatargów o elek., 
buchu wOoJny, w elek~rowm, zna)do",:ały Stę nie, a pOomimo to żadnej może slprawle pra- ~ysh:Y'ch fortela-ch, Jako c~bowle.k prosty, trownię nie może wpłynąć na jego stano­
.za.pasy wę.~la z~led'~łle n~ lede~ dZleń, sa opozycyjna nie starała się zasZl'kodzić Slę me z~am, ale, ze wZłględo~ naro~owyc,h wisk.o. Jedynym momentem ła~odzą·cym ~a 

,Jednym z Clplzodow te'J walk1 była one-g: tak bardzo jak tej wł.aśnie. Następnie wi- protest11l]ę 'przecl\v:ko koncesJ~ w te) form1e niewątp.liwie pohudki o~karżone~o oraz. 
dajsza , sprawa, p ~v;t0c~?na, czło~koWl ceprezydent Wojewódzki an alizu:e lwlej- l lak to sob1e zre,akował mag1stra t. ~ che- fakt. że artykuł swój pisał pod wpływem 
redakCJ~ ,.GłOS1! - .?Lk!e~o, 1 ed. Ml~.CZY- ne etapy pertraktacii o elektrownię, 0- I dzę w s~ł~d li oła ~ar?dowe~o, ktore~o niesłychanie ciężkiej i gorącej atmo.dery 
sław,owi, Kołtonsk l emu 1 reda~torow1 ~- I świadczając, iż zarówno zainteresowane I przedsta w1cI.ele . dab m1 wolną rękę, ~le panującej wówczas. Dlatego też prosi o ła~ 
powledZlalnemu ~ładystawowl Magalskl~- \ ministerstwo, jak i prOokurator.ja \feneraIno. : przYlpuszczaJąc , ,ze tę ;volną rękę ,?,odmo- ~Oodniejszy wymiar kary. • 
mu -: prze~ mag1strat, który 1?,~c~uł Slę ostatecznie zaakceptOowały umo,~'e, ldóra ! sę: a?y głosmyae prz~c1wko k?ncesJl. Tu- Adw. TujakoWl&ki, rzecz.nik magistratu, 
d~tkntę~y artyku~em. red. KołtonsklC.~go, a jest znacznie lcp ~ za od darei i ktći" " ob-' taj merna d:voch. zdano Za~ahylO~o tę, spra- przebiega kolejno poszcze~ólne etapy w 
mlanowlde okreslemem ".C~chnąca sk,an- ;ektywnie rzecz b :orac, jest dla miasta do- I v.:ę w sposo~ dZlwny: ~a, JaklchoS P?slcdze- ! walce o koncesję i 'Podkreśla dobrą wolę 
dalem umowa z elektrowmą .oraz "Pohty- óod 'd' : h . 'b t I mach wyclą-gano Jakles kartecZlkl i aby maAl'sŁratu 
k,a t' tł' t t" '" na, m1ę zy mnem1, c OC1az y przez o, d' l' ' 
, MParó}'IJtnatma5~,rał Ut '. 'd t że przewiduje doskonale ułożoną i do po- pręAz~J. 'B'I k W· t b\.' k' , Popiera on akcję-cywilną o 1 złoty. 

a·o 1S ra wmos ez plOWO z WO cy- 'r-eb k t" ł l:iW, l y : - IęC o ylY'Ja 1es wy-
'l k ' '1 1 ' "- onsumen ow, zarowno .prz.::mys u, ' '6'? 

Wl. ne z wyso OSC1 Z • l jak i drobnych kOl1sumen~w urz'l.".Stosowa- S<'1"'Ś1 ... 'll:T k' T k' t W ' ., kt' MOWA OBROŃCZA MEC. BIł. TKA. 

I ną "a" fę • • w, l' owac l: a Jes. ySClg1, na 0-
OGóLNE WRAźENIA. ł , " • -,Y , , l ' '/ rych jaknajszybszem zakończeniu widocz- Obrońca osk.arżonego adw. Alfred Bi. 

Dłu1ie, bOo dwu112slogodzinne rOZ:1rav.ry I Att.w. Btłyk: -. Plac1~em o.s~at.~l~ r~- nie komuś bardzo zaleiało, W tym wyipad- łyk zaznacza, że .. .rystępując w imieniu ma­
ujawniły wY'raźnie zary.: owane rÓŻnice w I chunk} Vi .elektrownI, ale za cInc- ZU!Zkl me ku musiałem iść razem z opozy.cją, bo tu- gistratu o pow.ództwo cywilne w wyso~o-
poglądach ;ednej i dnlI1ie j części s.polcczEń~ akons Lntowalem. I tai by1a słuszność. ści 1 zł.otego, rzecznik magistratu nie miał 
stwa, Na rozprawach tych 'n1Io7.na było 11- Sędzia Korwi!:- Korotkiew!cz: - Ja Św. adw. Kemp!ller: analizuje sprawę prawa podnieść kwedji kary, gdyż kodeks 
słyszeć nietylko suche zeznania świadków, również mogę to potwierdzić, I wy ączenla trze·ch objektów z punktu wi- karny najwyraźniej tego zabrania. Widać 
ale i świetne, prawdziwie obywatełską my- , dzenia prawnego, a następnie om.awia opi- tu raczej chęć zemsty ze strony mag' , t:'atu, 
ślą dyktowane .słowa pod adresem narodo- I TAJEMNICE RU'ióW MAGISTRAC- nję ministerstwa spraw wewnętrznych, a nie d.ążenie do uzyskania moraln "óo za-
wego magistratu.. KICH, .Gkierowaną do min. robót publiC'znych, któ- dośćuczynienia. Widocznie te same pobud-

Takicm naprzykład było przemówienie Następnie zeznaje świadek Pot!tański, ra podkreśla niektóre niedogodne dla m1a- ki kierowały przy rugowaniu urzędników 
radnego NowackiegOo, którego zacną oby- który p1"Zez dłuższy czas pracował w wy- ~to'l punkty umowy. komunalnych, o czem tak s:oeroko mówili 
wetelską prawość podhcślił nawet rzecz- dziale podatkowym i ,pomimo doskonałych świndkowie. 
nik ma~istratu adw. Tu:alwwski. Obrady kwalifikacji został wydalony z magistratu. MAGISTRAT ZIGNOROWAŁ INTBRESY Przechodząc do spraw elektrowni. adw. 
prowadzone bardzo spreżyśde i rzeczowo Przytacza on fakt, iż wydalony z.ostał PAŃ'STWA. Biłyk oświadcza, ż·e ta . pierwszorz~dna 
przez sędzie!1O Korwin-Korotkicwicza mia- na żądan. ie wiceprezydenta Wojewódzkie- I 7.e strony ma.gistratu wystepują jako I sprawa zo~stał,a przez magIstra zała~wJOn~ 
ły charakter wybltnic rzeczowy, a tło spo- go, pomimo przychylnej Opll1,ii o nim ław- . h,;lAdkowie inż. Klocman, Brzowwski, bardzo d,Z1~me. Ro.la pana ~kulskleg~ 1 

łeczne tej sprawy zmuszało poniekąd jed- II nika wydziału po datkowego Kulamowieza, Berliner, adw. Stożkowsld i prez, rady Tołłocz~1 1est {u~a! zU'Pełme wyrazna; 
ną i dru~ą stronę do taldego traktowa nia Rugi partyjne be zw zględnie w mngistrac:e m:eiskiej Fichna. Prezes Fichna oświetla Przy?yl~ om do mInIsterstwa przert;ysłu 1 
sprawy. Pozatem wywody świadków re- 'I ir, tniały ~ to od p oczqtku ob i",cia rządów : .s ~'isllnek rady miejskiej do s.prawy: konce-/ handlu ,Jako. towa~zys~e .p. U1man~ 1 Arnd­
prezentujących szeroki ' bądź co bądź 0- przez nowe władze mie jskie. Polityka pro- ! siL Ra.da sprawę tę badała sumiennie i nie l~, ~t6rzy .m~ z~aJ,ąc )czyka poJsk1ego, mu-
dłam społeczeństwa znalazły doskonałe 1 lekcyjna. i .. fam il;jna" święciła swe tryum- ! można :ej - według zdania prezesa rady- Gleh przec!ez mlee ... tłomaczy. 
odbicie zatów.no w przemówieniu bardzo I Jy a zamhst wyda lonych czł.onków organi- I nic z:Jl'zucić. S,po}eczne ?odłoż,e tej. sprawy. jest aż 
treściwem ptokuratora Fajta i obroń.cy 0- z&cji lewicowy.ch, p rzyjmowano urzędni- I Adw. Tllfakowskil - Po ile płacił za nadto Jasne. ~le z.a·clekłosć partyjna dyk: 
skarz.onego adw, Biłyka. ków 7 w18f'1,,- ctYk~ctkq partyjną. I il k .,; ie Loucheur, a ile ma~istrat? towała osl,arzonemu słowa bezwzględno) 

Przemówienie adw. Biłyka było sweQO krytyki, ale pOIprostu sumienie obywatel-
rodzaju arcydziełem, kunsztownym spJb- ~ - , ... _._ .... '-== - _ • .,....._. "- sIcie i ciężki zawód dzicnnikn~za , powoła-
Łem objektywnej prawdy ze świetną 0- d ,. . nego do tęipienia tego partyjmdwa, które 
ratorską fOormą. z doskonajem ujęciem, 'gc d- ) , '7f «: P'J!e p zeJ SW ętaml d~ w nas zem życiu spolecznem zagnid-
nem staro-żvtnych retorów. W ' ~ tu ..,({., _ " dz:tło. 

Długi p;zewód sądo'.vy ustalił mnóstwo nrz~n ,,.n i'IH~. «'flzn, . a L~, Zł- llI. WY","ł ta zanomo'g bezro- Wyrok sądu w tej sprawie nosiadae bę-
ciekawych posunięć, rzucił, rzec można. dl! .lt' i:' )'& 'U' no Ul ~ \Ul JJ '\; ~ r,J _ " dzie olbrzymie znaczenie. Czeka na ten 
ży snop światła na zawikł.aną sp'"awę elc;' c- jJ ~ ll1ym ff}r~Co nu 10m umysłowym wyrok niefylko oskarżony, ale opinja spo-
trownł. Wyrok sądu zaś, posiadając- nie- łe·czna i ci wszyscy, którym pic może być 
słychanie . r!oniosłe znaczenie ptcccden<u. 0.1.611"8' ,' ,' . i'tora jc·st ;::r·ze zn.a czona I rzy nie zclążyl~ uZUlpdnić s.wyoh doe,klaracji oba.jętny interes i dobro o~6łt1. 
spo.yodowany był rzeczyw i ście , ':-k 10 p od- n <J. wp c n-"~i cli'i' bC 2f'ohctn, C'h p.fil, C OWił':- I od,p owie.dnim1 dok,umen;tami do d.nia W'CZ.1_ To d?bro o,gółu po,,/nn~ być j~c!~nym 
kreślił w przemówieniu sw.em adw. Bilyl( , 1.:(w ['rr:ylf!o wyrh .\ ynod 35 tysi ey zło- I r p'szego, zap omÓog p,r'z.ed świe1'? lnli nie 0- sp:awd~lanem pny orzekamu",: tej meco­
bezstronnem uięciem tej snrawy lak dwm - tycI>. Be zwb oi ni. H ór,zy złcżY1li dclk,l;:;,r a'c;e t ,,~yma.ją, natOO'iast winni złożyć fe w dZlenne'l, o gł~:bokJm podikładzle społe·cz-
plikowanej i drażliwej p(ze z J: ~d , k i ó, y do d.~i~ ':·C:L'r ~'i. ; ~ ZC r51O ,o'i,rzyma:ą ~apomł)lg l .j fundlus'z!U ,bezif'?botn}lclh w czalS~·e od dJnia nym spr~wi~.,.. , 
stanął p onad s tanowis k ie m :edncj i cl ' l;~rcj p-rZl:<1 ~\,.ndt1 m l l WY"lnty naatą·- u1, praw- . 28 do 1 SL~'C,zma, p,oczem WYIP1.ata zapo- Po krotkleJ deklaraCjI oskar~onego, kt'O­
strupy. ) dGp CC:C Ojl c wc wlord{ e'wemh~, 1nie VI' i mć.g r.r IS1ąlP~ prawdo!podobn,je"2 lub 3 sty-/ ry zanalizował niclojalny stosunek samo-

r l'{)r! ~. Pro (ci rr -- ('('·.t:'r:"m wy.:l':waniu ~a - : ('mi n. W końcu z.azn(wzamy, iż VI pierw- rządu do prasy orozy~ yi n c j i nr.dtrzymał 
PODT 'lY~~iJJF 7 RZUTYI p cn-i'- r Ib~ezi c s 'c r- c'~Jl1e p ~<'ed?cn; e ~'TiJl1 r ządzie bę d ą otrzymywal i ::a,nomo swe zar?u{y W cabj ro~dą{li{} :;ci, Qd:xia 

Na wstępie rozpnw,; oscr' C1V rca[- kon,I ';i lt'rc'u;s·zu bH' Gbc~ia, VI skhd kt ó- gi ci , ktćr:zy ufra.cilli pracę przed dni·em 1 I KotWiJo-Koro' kicw,jcz o.gIo!!H wyrolt uni~ .. 
tor Mieczysław Kołto~l .. ki stwierdza, ~e rej wejdą j:; r,~edsta.wicide pracown~ków tJ-. '\ wrzdn·ia mku ,bież. i z ZJalPIOmóg ni'e ko- j wiNliaiący red. Mieczysława Kołtoiiskic1!o, 
szereg artykułów o elektr owni pisa ł VI 00- 1T!)'"ic'.vy·ch . I rz~,taH, uchylając powództwo cywilne ma.gi~lfatu o 
kresie, gdy sprawą tą zajęła się opinja i Bez.robG~n i praccwnicy Wlmslowi, któ- I 1 złoty. 
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zmarł dnia 19. b m. przeżywszy lat 53. 

Wyprowadzenie zwłok z domu przedpogrzebowego na cmentarz starozakonnych odb~dzie się w poniedziałek dnia 21-go b. m. o godz. l-ej po połud. 
O czem zawiadamiają krewnych, przyjaciół i znajomych pozostali w nieutulonym żalu 

9399-1 

TEATR MIEJSKI. Dziś, w niedzielę, o godz. 3 
m. 30 po cenach Zlntżonych cza.rująca baśń 
"Kopciuszek". Wieczorem r6wnież po cenach mi­
'lanych - potężny dramat Stefana :2:eromskiego 
.. Ponad śnieg bielszym się stanę". Będzie to przed­
ostatnie przed zejściem z afisza przedstawienie 
sztuki znakomitego pisarza. 

Jutro, pOnIcdziałek, wyjątkowo o godz. 6 m. 30 
"Kopciuszek" po cenach zniżonych .. 

We wtorek dwunasta premjera sezonu: ~łośna 
na scenach zagranicznych zakwalifikowana do wy­
E awJenJ'l \II teatrze polskim w Warszawie, naj­
no ·s:.a komedja autora "Tajfuna" M. Lengyel'a 
"Plomienna noc Antonji" w przekładzie Włady­
sława Rabskiego. Reżyserskie opracowanie Wła­
dysława Ryszkowskiego, dekoracyjne (dwie nowe 
dckor..lcje) - Bolesława Kudewicza. W roli tytu­
łowej lza Kozłowska. Inne role kobiece grają: 
Dunajewska, Horecka, Jarkowska, Rodowiczowa, 
TaŁarkiewicz6wna. Męskie: Przystański, Szymań­

skij Tatarkiewicz, w rolach ważniejszych, oraz 
F;,bisiak, Krotk"" Krell, Krzemieński, Mroziński i 
J arocki. Część muzyczną, która, ze względu na 
charakter sztuki, odgrywa w niej bardzo ważną 
rolę, poprowadzi p. Zygmunt Białostocki. Wyko-o 
nawca'lli będą: specjalny zesp6ł orkiestrowy (mu­
zyka cygańska), oraz pp.: Kozłowska, Jarkowska, 
Talarkiewiczówna. Konstanty Tatarkiewicz i 
Krzcmieński. Kasa zamawiań rozpoczęła już wy­
dawanie stalych miejsc premjerowych oraz sprze­
daż pozo~~alych. Jednocześnie przyjmowane są 

wpłaty za miejsca na następną premjerę, którą 

będzie ~łośnil komedio-farsa Veber'a "Codzienni" 
o S-ej". 

DZISIEJSZY PORANEK MUZYCZNY Z UDZIA­
LEM IGNACEGO DYGA SA. 

Dziś, w ruiedziclę, ptmktu2Jl11i·e O godz. 12-ei W 

po!udni·e odbE)dzie si{) w fil1hrurmOlllii poralIlek mu­
zyczny orkiestry fHha,rmonilcznej pod dyre.kcją 

Bron!,slawa Szulca z udz,iatem na-jz,nalkomilts.z.ego 
ten·ora apenr W<llrgoz,a wskj.el IgnalC~go Dy~asa. 

Dz,i.s,iej;zy pOr2Jn·ek będzte os·taJtnillIJ w roku bre­
żącYTn, obFtuie w nader ilnoteresujący j efektow­
IUY program i bcdzie nliewątpJ.1wile jednym z n;aj­
picknoi'eiszych poraJnków tegorocmego s·ez·onu 
koncertowego. Ceny biJlet6w batrdZlO aJJiSlkiie, a 
mialllow'idc od 1 zt do 4 zl. 

f@d':{a~zorek klUbOWY 
UJ zviazku ha'ndlowcó\V . 

HU. nllśg;uSzki Z1) 
Dziś w niedz~elę, o ~odz. S-ej po p-OIłu­

dniu Qldbędzi'e s,ię w zw~ąZlku zalW'ocLowym 
pra·cowniJków hamdlowych i bioillrowY'cn m. 
ł,odu, Al. KośdusZlki 21, podw1ecZlocek 
kh.lbowy. 

Prawo ws,tępu madą czł,ooJmwie i W1p1"<l­
wadzeni ~ośde. 

9dr.zył Tadeusza Wilłniawy~DługD'" 
sZDws~d8gD 

\VI piątek, dn. 25 grudruila r. b., o god'Z. 
8 wic cz. w sali FillhrurnlQinji, NrurlLlowi>cza 
20. wygłosi odczylt redlalktJor tygodnika 
,,\Y/ oin ość", TacLe'usz Wileruawa-Długo­
szowski na ternalt "Trzy t,eilT'Ory". Cdem 
uniknięci-a naHoiku Upl"lCliSZa si,ę o wcześ­
niej.3ze nabywan~e bi.letów w kas,i'e Fillhrur­
mOIl!łi i w s·eheiarjrucie stow. wolnomyśłii­
c.:,e:li po,ls,kich, Gdańska 87, od 6-9 wi~cz. 

Odczyt U technikdw 
"Dnia 21 b. m. w pon1eomałelk w laKa­

IlU stowarzysz.emń'a techn:lków w Łodzi 
Piotrl(OWEka 102, o g.odztin,ie 8-ej wi~czo­
rem wY'gllOsi oo,ezyt p. dyr. inż. Jan Po­
diT2r!'Zlko na tema't: "P.rzemY'sł tłUJSZlOZÓW 
w PO:}L';;ce - staltl obecny i wynilki r.ozwo;u" 

Prz Dżenie U. Paó"kiBj 
Magi.strat na posiedzeniu w dni1.1 18 

b. m. rIzychyJając się do wn!·cslku wyd.z.la­
:ll budownictwa - posta'nowił na,być od 
Józefa Ro~al<k;e~o ~o·sesję pr'zy u1. Gene-' 
raJ~kiei Nr. 17 o obsza,r.z.e 428 m. kw. 21a 
cenę 3054 zł. N abY'cie w~,pomnial!l·ej pose­
s~ ~c. ~t k"r.1ccme ze Wiz.ględu na projekto-

'ane ,plf'iliedlużelIlie uił.. P.ańsilci,~j. 

• 
Zona, synowie i rodzina. 

Akcja omocy ze z m bezrobotnym 
jest energicznie prowadzona przez obywatelski komitet pomocy 

Konferencja prasowa u p. wojewody Darowskiego 
W WIU WIC-Z.ooal;S!Zy1ll1 OId1była się u p.a.na 

WiOljewod'Y DM'OIWlSkt:Ie.gO ikonEelren.o}a p.ra­
s,owa w Stptt"awi>e obeca1Jej sytualcjli w MdJz... 
krim Oilm-ęgiU PlI"lZoeiln)'lSd<lWym i alk,cj~ p<lmocy 
cllLa. l1zelS'Z be ZlTob.o1n.y clh. 

l dlziły SiP'l"aw02Jd'arui'e ,WmieslZltOrt1gu" i "Gos­
tCiI"gu". l Cały szerel! marust w WIOjeIWódlutwie 

ł6d1zJ.dem po,zbawi,ony jes.t naijeGemelIltar-

I n>ie;iSlzY'cih bnwelStYloj[, do budowy któryr.h 
móglłlby JM"zyts,tąlPić O'CiZY'wtiłs~a HnalIl>su;<l!c 
budlowę tę :ntie z.e ZlwY'ozlaljnyCłh wlpły/wów, 

W k'onrfeil"e'l1lcj~ bil'ruli udJzi,ał 11aJC2)e'1n1'k 
wo:elwódJZlki.eg<l wyd!zńału OiP':'eIM SlpolelC'zM:j 
p. WojdeCJbIOWiSIk~ i PI1"Zle.w.o.dJnioazący Z. O. 
F. B. 11tliS1p. KuUliozlk{)lwlsJk4. 

Dla zdobycia dlIa przemysłu lódlzllcie.go 
ryrn/ków eik~.or't,orwyah, a w prilerws1zy:n 
mędz1ie rynku rO~Y':ISIk:'elgo, nlallle!ży w pi'errw­
SIZym rzę-do:lIi'e sltWiOr,zyć u władz -centrali­
nY'cih wlia,śdwy gruM, -ceIem umoŻl1iwi.en.i.a 
ZlarwaiflcUla odlplOw,ieldni.ch umów t ram zyto­
wY'c,h. elk~lPortowyoh i t. d. 

W p-1elPW~iZym nędlZi,e ::h.odJzń o ,?rt2lClko­
nJan';/e wl'a.d,z cell1,hrarlIlych co dlo l"o·Li i zna­
C'2leull:la priZemysqu w'l:ÓlkilennicZ'elg,o. 

le,cz z illlwootYCYljrnycn pożY'czek. 

DORAźNA AKCJA POMOCY. 
Tak się pr.2lecLstaw~a pIlalIl waruki z bez.; 

Tobodean na w;,osnę - mamy więc doo 
pil1z'e txwa noi a moi e~c e z1anO'We , w cz.asie 
któlTY'ch ~aikn<8..jwięiks,zy oocr.'Sk położyć na.­

KOfllIfelI'elllJClję 2Jar~dQ: p. wdjerwodla D3Jrow­
siki dZli>ęlku';ą>e z.elbrram·ynn za p11zytbyde, po­
cz,ean w cNu'Żs.zea:n ptt".zemÓW1ien1>u s.clha,rak­
ter'}'lZolWlaq OIbeoeną syttLalCję w łódz~jm o­
kifę~iU pnemY'słowym i modlan1a akcji po­
mocy do(),raźlll~j. Na wstępie parn W1oj,ewo­
da slbwieroxił,żoe ,-1roja pomocy do­
ra'ŹIlleJi nie mo'że b)"Ć t4'aik,tOW1a.IlJa ja­
ki() p~lIll8.'oeUlffi na oIheoelIlią s-yńtua:cj-ę, a i'edly­
nIDe jl8lk,o p.OI~o~l()IWIje !laJtUJrlJloowe. 

WIadrze cen11Tallin.e l2tt1,a'C'.z;enaa te'!t)o niQ 
dOCeltl~al:ą, >CIZl~O nlaFleqyslZym dowod!em j~st 
falkt zlaikaZlU WW\QIZ,U gęsli i s2ICzcdln'Y d,o 
P1orlslkti, 00 s/poW'O·dIOl\v,ai]lo iplOlW1Strz:ynnanńt?" 
d'Ujp ÓiW maItlIUlEakt,tltt".y w P,Oilisce. 

ROBOTY PUFLICZNE. 
OclZylwńłS1,a. i,ż n-awet przy 2ll1J8.czne!j po­

pr'alWi'e sytua,c;~ w ;PlI"lze.my,śIl·e włóJci,enn1-
czym Ulialczn<8. ozęść r:Oib-ortników w dalI­

. s;zym >cń/ąJgu p'oZlo:stall1~oe .oelZ praJcy. 

PiflZy cl8.łlk owittej koncern tre'cji sił Ill8. re­
aJlli!Zl3.Iclję teIj alkcj,i nie na:Le'ży bezwz.gI1ę:d'Th!.e I 
ńr.adć z 002m Slpl1a,.vy najwl8..ŻlIlóe·;ISi2lej, jl8..ką 
jeSlf. kOIIl1Je·czlllJ()śt jl8.km'a'j"SiZJy'bszel~ m i'alknai­
SIZleJroSlZeil!i() Utt":tlchomieml8. WaI11SlZltlaiów pra­
cy. 

leiŻy na ak:cj-ę doraźne'j pIQIffioO>Cy. 
Alkcjl8. ba p,ri()wadz,cma jesi w szytbkiem 

te/IJllpae i .rel8llhuj·e się d.o'Ść sipil"ężY'Śocae. 
Ta/Ilony lIl·a ZJaiPOiln>O~ źj"WtIl!ośoilOWie są iW 

I wyxLawaoo, a jelSlZ>CIze p:rzJed świlętami ko­
!! lIlIi/t-et pmystalPi cLo rozd.awndctwa wę~la. 

Ob)"Wla.tel!.skd komitet pomocy belZlrobo­
mym rOIZlWamąl ruż sZJeif(l'~ą du,alru1ność ,i 
aIk,cja j'elgo wy;ca n~ewa_pqlilWlie rj-uż w na:}­

. ba~'ższym C'za,s,ie p'ożądamoe owoce. 

Pr'ZlelJllY1Sł haiW'E!łnulMly jutowy J>!l'zy n()ll'­
mal1łn1elj 7ldollIllo.śC!i nl8.lbywazej lu&lIoooi wie:­
sikiielj mrujdZlie zlbyt IIlI8.IWet tY'lIko lIlia ryniku 
Wielwnęhrmym, olczyWiiiSita n,j,e mO/że być 
mowy o uru:clh<lwenru t4'zedelj ZInlI!,any, 
IcllÓifa była par eX!e/l'1eillice wytl\Vlorem okre­
SIU .jiIl'FJ.,rucyjine@O. 

WytrwlOil'Y lód>zlkU,el~o pr,zeilnytSlłu b:arw~ł­
nia'nlPlgo !pOld wileQom!8 W'zlgl1ędiaand p!rzewvż­
s.z.a/ją WytWi0JrY -cZJelSilcie i wł'osiktile, co Slbwier 

I N:aU'e.ży "wi'ęc jw OIbelcTIlie przy/gotowy­
W\alĆ plalIly robM p'tllMilc:zmyCih. noa1tl'.ra,lnie 

: o -cha1"alkterrze inlW'erstYlcyjnym i to talki'ch 
, 1101bót, w któlI"ylCn Irw1ą część lkos,ztÓIW s~a­
. TIloWli rlOhOlcdłZltlia. 

Na k,o-ruiec7:n'o.~Ć· jla!kJrua,jiSlzyhSlZle~o roz­
pi!laltl·owaIIlJ'a feij alkcji wsika.ZlUje c!h.oC'!oalżby 
dlOŚIWliaa:ozeIIliLe iZ !I"c:ku UlM~łelglo, lded'Y t>o 
wl~lklUlielk nelelfiotz.pU,altloW'alIlńa i pó:bnej realli­
:zJa'c6ri alkci~ kredY't,ol\\~eij n,a cele b\.lldlow~ane, 
sumy IPlf,zelznrucZlolIle na tę akcję nie zostały 
wyilwl1ZytStane. 

Slczery żal i współczucie wyrażają 

pQ Harremu Szpreiregenowi 
z powodu zgonu MA TłU JEGO 

Współpracownice Z-wa jikc. t,Reklama yolskaH
• 

Kropla pomocy w morzu bezrobocia 

I Nie W8(~p~ę - zak,ońcozył p'. woOllelWioda 
l iż aiklc,;a Jmmittetu plO'p,afI"l!:a będJz.i1e przez 
I Wis,z)'lSt'k1>e wiaI1Stwy sipo~·eoezeń5iw.a. 

p.o iplfz.emówrue!ll~u p. woj'e<Wody wywią­
I :lała sJę dy.skUlsja, w iktórej p>Ol!1\.lISIzalll,O ko­I nie,czność lIl,awią0altlia w tak dęiJkitrn d!la 

Lcd1ZU oikTesae, ścils1ł-elgi() kOln>ŁrukILu ipIl'l8.isy z 
urzędel111 wojCiW,6dJzikim, Oil'az ooilkaIIld.a. re· 
plI"lE!ls!d prras'owy'Cih. 

P<l ornó,wńenńu toohni.cl1J11Y'oh sZCl21eg6-
• łów wS!półdJz+ałal!1~!8 prarsy (L k,omitetem I!'(). 

I 
mocy be2Jl"obom.lym, ikJonfeltlenrcję zakoA-. 
<WOOO. Pol 

I Sten bezrobocia \V m. łaodzi 
w pańs~lawym u.rzędzńłe pośredndobwa 

pracy w ŁocLzi w dJnń1.1 19 grud!Ma. 1925 r. 
było zarej.estrQlWlaJllych 47,400 be2Jrlobot­
n-ych. Z zrusd:łlk6w k'Ol'.zysrLaJłJo w ubiegł-ym 
dygodlniiJu 37,519 be2JrlobOlbn-ych, w tun 
bnruło 19,508 hezrobotn)"Ch zasiBilci doraź­
ne, ~rucrune ze ska'l"bu pańslbwa. W u­
hVeg'łynn tY'g'OdJIliiiU. s~moi~o pracę 3,470 ro-

PaństlW'owy UJrząd po&eiCllnillohm pnacy , ków: 20 .. ru wykwaJLif.iJkowanych b·alc.arzy I 
w Łodzń., Al. Kościu.s-zki m. 9, poszukuje z włCliSllemi 1l!alrzędzi.rumi pr:rucy, 150 robDt-
kaIlJdY'cLa~ó~ z do,bren1l ~wil8..ooClt~ .i I nli~ów. do WY'l'ę~u l~,s~ z. wlaSiruemi narzę- , 
refea-en'c}aa1l!l <100 ohsrudiZ!e'Ililia następujących dZJlJallm pracy tl)l,ły l 5l!eikiery). 

bcfultilków, O'brzyrn.aJlo ZiaJŚ prrucę 638 ro­
bot:ruilków, do pmcy rosWo wysłiCllllYoo 55 
robolblulkÓ'W. 

Urząd ~07lpcxrząod:2Ja 38 wol:ruemi mi~ 
scallIli dll.a roho:tIIlJików róimych z;awodów. 

pooad: I W oddzń,ale dla pr.a.cOW!IlJiików umysło-
• NA .MIEJSCU: . ,W)"ch: 3 wykwrulifilkDWaJllych aJgronomów 

Dla oso.? Zlaml-esZlkruł.Y'ch w Łodz:t,: ! lub prrucowlll!il!<ÓW do pracy w UJrzędJzńe 
W od.dz~aae dla słuzby domowej - 5 I zj'eJIIllSik,im w Kri,e~'C1ruch 1 l'elkM12Ja we,tery­

służą;~ch: • W oddzilaIe d1>a m~otn~ó~ i I nran-yjalelgo, j,ak.o k~ero~ika dUlCłlłu wlelt,ery­
rZlemtesl1l1tkow - 1 tok8Jr.za w ze~aZll.e 11. 1 ! 1lialrY'im:e,go i 1 algiI"ol1!Olma ilIllStrolk'boca 1'00-
ślusa.rza z l~-:łolleW..ią ~rukt~k~. • i n>ego. 

Wolne n:u~Jsca dla lQwahdow wOJen- I WaLne miejsca, <UaimlWa,ldJd'ów woyen-
nych - 6 C"l'ęZJko poozkodo'w,alIlY'ch. I n'y>Ch oi,ężko posZJkod'ow'aJllych: 11 do róż-

NA WYJAZD W KRAJU: I nych l'Iooot. 
W dJzń,rul>e dla robotrnruków ł l1"2jemrueŚłl:zW-

Organizacia woiewódzkiego komitetu 
W.F. i P. W. 

W myś~ wZl?Qirząodzenia raldy miIll1s,t4' ów, 
w slPrawie utworze,ni'a wojew6dzJkich ko­
rni'teltów W. F. i P. W. w dniu 14 grudnia 
r. b. odlbyło sIę posiedz.en,ie, na kiórern to 
U"k'o·n~tytuoW18.ło s,ię tyrnoczaJSowe plTe;zy­
d~um komite~u łódlzikie~o w Skł·adzie na­
~ępu':ą.cym: Przewi()drnd'Czący d-c·a O. K. 
g·elIl. dyw. Jung, jalko prZJedos>tarwwai>ele wo­
jew ódl2llwa, IDU'l".a'tol1jum i D. O. K. we'szH: 
kUlI"ator Jan Owińslki, płlk. S. G. Iwa,nol\\'­
siki i radca Tymrierni>eloo. Na temże posQ;e .. 

d1zenliu posf,anow!iIOD-o pT'ZytSła.!PTĆ do zor­
ganizowania komi,tetu, w slkłrud któreg.o 
p05talIlowJolIl'o zap>rosić IPIf"Z\edlstawide1ł 
włl8.dz, (),1"galIllzaoejri P. W. i soporlowydl, in­
SJt)'ltlLcji kI\lHura.Ln.'Y'ch i sJlolelCZI1lycfu, ouz 
zwiazików z,awodowych. 

O telI"lffi"jn~e org.arulzrucY+ne,go zebrania 
komitetu wo;ewÓodlzlkiego W. F. i P. W. nie 
OIffi-ieszlk.am'Y zarw~aidloID>ić W od!p.owaednim 
czrusie •. 

Tor saneczkowy w Darku 
im. J. Poniatowskiego 

Ko.t1zystając z 5\P1flZY'jrujacc;eoj a1.1il'Y', ma>grio; 
stra,t wznow,iq w,zorem W 'I.lIhi~łydl SlP0l'lt 
S8lIlie'czll<owy w jarze ,pamku P<>nia.towtSkie-. 
go, pohieifają.cza WlejlŚciJe 30 groszy od 
osohy. 

Na m~errscu zn:a:jdui,e się smŁrn!ia dobrze 
OI~Zall1a, g~~ teri: sprz.e&a~e Slię heroaŁę 1 
WVI11~ jmuje sallieczkt 

Wydzierzawienie cukierni 
w parku im. SiBnk'Bwicza 
MaglłStu,t m. Ło,dZJi. pos·banowi~ wY'dzierA 

ż..'tw:ć parwril.olIl w park.u ian. Sien:kri.ewicz.a 
ml cukiernJę z tern, że pom:iesIZlcz.elIlie od. 
d!aje się w ohe.cnym staruie. Okres d'zi,ecż·a. 
wy trwać będzie 3 e'wentualllI1lioe 5 Id. 

Ref1e'kta.nd proszleni są o składanie 
ofert do dn:a 25-&.0 b. m, włącznie do wy. 
dZiiaht aominishacyj:no _ gospqda.rcze.go. -
plaoc WolIliośd 14. II pięt.ro. 
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Co ·t ·O lDa znaczyć? 
Na marginesie zarządzeń o zniesieniu obrotu walutowego 

Walutowe kOIOOePCje i poczynania no- który tyle lat już utrudniaj pll"ospe!"owanie i 
wego mułll"a skal'bu z każdą chwilą bar- oczywiście uVudniać je za.czoie ab ovo. 

ż~my przekonmref że będzie a właściwie 
już jest 00.0 należycie pl-zez czynniki g0spo­
darcze kraju ocenione. Ze spokojnem su­
mieniem kwalifikujemy fe jako jeden z dal- . 
szych czynów suji. ft8hy się zdawarof iż 
cośkolwiek się cąui - ut aUquid fecisse 
videatur". 

dziej muszą na objektywnym obs0I'Watorze 6 R-' k' .f~"w _!... .. 
hi ' . _e łań b b .er. _I • ~,l'}'! qe S".uoą W fI\aIU.1acza prze-

ro c wrazCillle SlZ8ID1O ez rOlline~v ~o- ' d..,..,..,.."ł,ki __ L" g .• , 
'ka,' • . I f!JW--,.... em, pU'aJaWl8)ąc O moznosCJ 

WIe poJmanegO' w SU~C1. , • współIpracy przy kształtowaniu kapitału-
. Z trudem i mozołem dopatmeć SIę w odezwą się tliiechybni'e na rynku pienięż-
nich można linji i konsekwencji. nJ'Jll zwyżką stopy. 

Dlatego też pnekOllani jesteśmYf że 
zdrowa opm,ja kraju spowoduje szybkie .zli­
kwidowanie szkodliwego Pl'awa. 

Przed kilkunastu dDiami dowiecłt.ie:łiśmy 
~ię o zamącheoiach restrykcyjnych w za­
Ilranicmym obl"ocie walut; priZe4 tn!od­
~em niespełua usłyszeliśmy koncepcJę 
~pMytetu gospodarczego", dzisiaj zarządzo­
~o kODitroIę poliqjną Olbrotu walutowego 
~kraju. 

Ostatnie zan:ądzenie wyczapało JI1Z 
~daje się miarę cierpliwośclf zapatnonego 
~ zapartym oddechem w ministra skarbu 
kraju. 

Gdy przed kiiJkunAstu miesiącami od~ 

padły ~raniczenia walutowe - nie było w 
Polsce człowieka, gospodarczo zorientowa­
nego, któryby nie odetcJmęł z uczuciem ul­
gi. zgodnym chÓl'em wysławiano przy fun­
dowaniu Banku Polskiego owego tak bU"­
kIzo potępianego i prześladowanego "spe­
Ja.1antaU

f "hjenę walutową", dopatrując 
się w mm konserwatora kapitaro obroto­
wego. Owej wówczas gonionej spekulacji­
wbrew temu. co skądkolwiek demagogicz­
tue będde powied7.iallO - Z8iWdzięazamy, 
~e z toni iDł1acyjnej ocalały okruchy kapi­
tału. Do zdeklarowanych przecliwników re­
~kcji JWdriał r6wnież p. Zdr.rJechowsld. 

Dzlsiaj p. Zdzłechowski kładzie ręce na 
BWobodny obrót walut zagranicznych w 
kraju. 

Autor kOlD.Cepcp o decydującem znacze­
mu układu m gospodarczych dla portiomu 
:walutowego urma! za celową wojnę poliCJi­
ną z tym podomem. - Tableau! 

Pomijamy jednak akademicką dysputę 
o potmebie zachowania koDseklwencji. Re­
alne warunki zmuszają częstO'kroć do 0d­
Stępstwa od zasad wytyctt'D.ych. W tem sęk, 
ee w danym wypadka wszystkie realne 
Jnomeały przemawiają łajmajbardziej sta­
IwwCZO przeciwko nowemu posunięotu mi-­
'Disterjałnemu. 

Z tych, najball"drz.iej jaskrawych i wiel·u 
innych ~ędów nie da się niczem uza­
sadnić rozporządzenie restrykcyjae. WJI'8- A. Z. 

Konsternacja na rynku walutowym 
wobec nowych przepisów dewizowych 

Nowe przepisy dewizowe wywołały dniem o zniżce kursu dolara do poziomu 
konsternację na prywatnym rynku walut I 9,75, natomiast wieczorem komunikowa­
obcych. Bezpośrednim skutkiem nowych · no o poważnej zwyżce i o ukształtowaniu 
zarządzeń było raptowne zmniejszenie się się kursu na poziomie 10,20 w płaceniuf 
zawartych tranzakcji. Również i domy 10,40 w oddawaniu. 
bankowe zawiesiły już wczoraj swą clzia- Ten sam kurs brany był w rachubę 
łalność, nie dokonywując żadnych operacji przy nielicznie zawieranych łranzakcjach 
walutowych. w Łodzi. (rz). 

Z Warszawy donoszouo przed poI,u-

-------------------Rezultat pobyłu przemy" Katastrofalna sytuacja 
slowców \V NoskwiB średniego przemysłu 

omdwlony będzie na specjalnEJ kon- ltadzwyczajnB zebranie członkdw 
ferencji kraJowego związku 

w poniedziałek odbędz1e się w związ- W lJwńą:2lku Z kasLaJs~lI"of.ą s ytua:c ją 
ku ekspor;towym 1?rzemysł1! ,!łókiennic~. I ś:rednd'eogo pr1Zedlly.siłu W'łó~zego 
go zebrame, na ktorem OlDOWlona zostanu~ _,,__ .<_.1-_ _~.A_~"",' br;' 
sprawa stosunków gospodarczych z Ro- I ZW'l.lIJilILIle .ros,~ '"""""'''' .. y ..... zaJjlll<e ze anie 
SJą. członk6w lrnaI;owe~ mązlku, 

Na zebraniu tem prezes Biedermann, Na 2'JClbnamtiu tOOl rderOWlaJł ciężką sy-
oraz p. Arlett złożą sprawozdanie, z rezul- tuaąę ogóLną d')'lt', 7JWią2Jku, me<:. Shm. Pa-
tatów swego pobytu w Moskwief oraz L! P L •• • ł . 
podjęta będzie dyskusja. wobec przewi- włows.Kll. o t"eil'etra>C'lte ,,:,go rozwiinę a stę 
dzianego za kiJka tygodni ponownego ich l dlłuŻis;t;a ożywiona dys:kuSi<'· 
wyj8.2:du do Rosji. 

Weksle przedwojenne 
Moratorium, kończące się ' 31 grudnia. nie zostało 

przedłużone 
J.aJk wiadomo, przepisy we!ks~owe wy-I ma rOIku 1926 właśddlełe. weikSllii prze~~o-

. "'} t . d!l dł" jet11Inyclt muszą w te!l'II1dll1aoch prrewwz.1I3.-
2'Jll8IC'z.aJ)ą sc'ls e ernnny , . a. prze' ·oz,erua nych ~2)e;z pre'Wo dlopdn4ć odpoWitedmi~h 
welkskt cLo prdbe&t'll, a p6Z1I1!1te'J do sądu. p.o- formaln-ośd, o i~e me Clhcą, by pTet.ens;e 

Oto one: meswaIŻ 1,iJkwn-dJaJOja praw w.eks'lowych llC'h z teJgo tytułu sl~acity WS'zeltką WIU .. 

1. Wieloletnie doświadcunie D.8IS1ZIe l pl"zedrwoje11J1lych IltaJra'ZliłaJby wileirzyoi.1eIH Dla <ttość , 
obce pouczyło nas dOlStatec:znie, że uajgmź- sIblaJty, nie mówiąc o tern, ż,e częsoto jeSlt 
oie.is'Le karne saukcje nie zasirasą obrotu mem.oŻlldrwa fn!zy-cZl1lJi,e, wlbadJze poLsikie kił­
prywatnego. k*otn~e pTzoołuiJały m01"a1t,orjum 1lJa 

2. Przeciwaie. W obrocie pry1Wamym weksLe pa-zedwol;e>lliIle. Os'batl:nde tancie prze­
~awmć się musi duża zwyżka obcych wa- d!łiuż,~ ogll'oszooe w 1DJM'CU r. b. (Dz. 
lut, kt6ra bęcbi.e natmaln.ą prowi.zją za ry" U&taw nor, 29, poz. 203 i 2<>4) prze'Suwa~ 
zyko odpowiecbi.ałności kamei. łi() tlemińn morarorj-um do 31 ~dJMa r, h 

3. S1de:rowanie O'brotu walutowego do p anhe'W18.Ż niema nadzie~, by sltosunJki 
banków - które jest jedyną światlejszą dotychcZlaJSolW'e pod tym w.zg1lędem mog.ły 
myślą nowego I'WJPOfZądlzellliia - nie może zm~2lDJić sń ę na leps ze (daia. wtiletrzycreIri 
się udać w prędkim czasie wobec zachwia- wekslowY'ch), a jecLnocześnńle n~eu:regU'lo­
Dia się zaufania kliJeniłów do baok6w w:runie tej sprawy jest kłlOpo'tllruwe dIla wn.e­
(Bank dla handlu i przemysłu etc.). lu. lliapI"Z. żyra'nŁ6w, oTgani2'lalC'je kupiec-

4. Restrykcje policyjne zdezorjen.tuią kW, j.ruk s.tow. kup-c6w polskich, wypO'WliIe­
rynek walutowy; loażda taka dert.orjeniłacja dzńały się przeciw daJszemu pnoo'łużaaiu 
odbić si~ dzisiaj musi mech1bnie gwałtow- tego mora/toor}urn. 
ną tendencją zwyżkową dla walut obcych. W obe'C bliisldtego be,rm~:nu wpływu mo-

5. KOlliłroli obrotu wa:lUll obcych we- r.aJtoll"ium i meogloszoocr1a doŁychctas daJ­
wnątrz kraju. towarzyszy z natury rzeczy I Sizelgo przed~'UŻe:n~a, nałeży sądZJiJć, że mle 
ucisk administracyjny nad gospodarstwem, I będzie już ono pl":oodlłużone i od 1 Sltycz-

Rynek pieniężny 
Warszawska qfełda orledowa. 

w ARSZA w A, 19 go grudnia (Pat). Na 
dziSiejszej :;!ieldzie urzędo~ej aotoWaqia były 
następujIJce: 

Dolary -.-
Pran ki franc. -.-

cnJn. 
Belgja 43.10 
Holandja -.­
Londyn 46,09 
N. York 9.50 
Pary~ 36.86 
Szwajcarja 183.50 
Wiedeń 133.95 
Włochy 38.40 
Sztokholm-,­
Kopenhaga -.-
Praga 28.16 
Pożyczka dolarowa 65.00 
10 proc. potyczka kolejowa 8S.­
Pożyczka konwersyjna 43,50 
8 proc. potyczka złota -.-

Orzedowa gl8łda gdańska. 

• 

GOANSK, 17.~o grudnia (Pat). Na dzl. 
S e jszem zebraniu giełdy gdańskiej notowano 
l' Idenach gdańskich: 

100 marek Rzeszy 125.745-124055 
100 dolarów ... meryłr. 523.!:!5-525.15 

Czek na Londyn 25.20.-
Berlin 123.6'20-125.930 

notowania gIełdowe , ParYio. 
PARYZ. 1& go grudnia 

giełdy. 
(Pat) Zamknięci' 

129.10 Londyn 
N. Jork 
BelSlia 
HIszpania 
Szwajcarja 
WIochy 
Holandja 
P,aga 
Rumunia 

26.62 
120.00 
57900 
51R.00 
100 7!> 

1058,00 
78.25 
12.:55 

notowania giełdowe \I Londynie. 
LONDYN. 19 {lo grudnia. 

cle ~iełdy. 
(patl Zamknię-

4.8506 
J2.07.12 

125.95 
107.-
120,00 

Nowy-Jork 
Holandja 
Francja 
Belgja 
WIochy 
Niemcy 
Szwajcarja 
Hiszpanja 
Portugalja 
Danja 
Szwecja 
Norwegja 
Helsingtors 
Praga 
Wiedeń 

Komunikaty._ 

OSTRZEtENlE. 

2057 
25.12 
54.25 
255 

19.58 
h 10 
2406 

192.5,) 
16515 
54.40 -

Doszło dn naszt.\; wiadomolkf, że niejaki 
Wiktor Gliksman. zamlesz({sly w Łodzi. 
ul. Zawadzka 30, oraz Aleka&ftder Rozin. 
ul. Narutowicza 42, podsz~"'ajlł się pOCI naszą 
firmę zbierając .lamówlenia na reklamy filmowe 

06wiadczamy. te w:rtw6r~ia na­
sza z wnet wymienionymi nic wap61· 
nego niema oraz oatł"&egam:r Szan. 
Kllłentel. przed udaielaniem zamó­
wień obu wytej wymienionym. gdyl 
zam6wienia te pł"&ea nas W7'konane 
nie b.dll< 

Sprawę o podszywanie się pod naszą firm<> 
przeciW Gliksmanowi i Rozinowi kierujemy jed· 
noczegnie na drogę Itarną. 

Wytwórnia tilmowa 

"FARYS·' 
Ł6di. ul. Moniuazki nr. 1. 

Tel. 5.~, 

., 

a ZWYCZiJJny U te jaki osil'lgnął 
urządzony przez nas Tydzieft Tanich Jedwabi 

powoduje nas do przedłułenia tej spnedał7 

w wielkim wyborze nowych modnych materjałów i deseni 

Z d · jeszcze •• es 
ODWIEDZENIE MAGAZYNU DO K:UPNA NIE OBOlNI4ZU.JE 

8 PIOTRKOWSKA 8 
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Polski • 
ZWląZe bo serski w roli 

pugilatorstwa łódzKiego 
Koncepcja utworzenia W. O. Z B. z łódzkim Kopciuszkiem - Kluby łódzkie nie póida 

, na lep frazesów panów z· .P.·Z. B. ' 
Sport boksersk1 do nruedawna dJ1a sZler- I me już pOtdd:aiWal1mśmy klT)'lt')'lCe. Wystarczy I 

śzych WI3.!rs-tw łódzki'ego stpolł,elCzeństwa I naprzykł<lld frukt k11likaJkroltneg,0 odkł'aJda- . 
"terra Vn>co,gnitba" - dzi'Ś cieszy snę SZc.Le- ma Z'aJwodów o mis~.n.ostwo PodIski w', 
gólnąsympatją. hOIk si,e , który je>s1t najZlUpdltu.e,j dOIS'tJaltecz-

Niepowszedtn.i roZ'wój s'Portu bO'ks~- ny dla ocemy dZlilaJalnośai m.rządu pO'!S'kie-1 
skiego na grunde łódZikim jesll ilSltOOnite go związku boks.e:rskU,ego. 
zastaIlaw:aljący. CaJly sZeII"elg··liluoów po- Zrozumiałe rest, Źie takie pootępoiW1a, l 

ważnie z.ajął s,ję ~ropagam.dą ~Qlksu. P;-zy- I nie zarządu P. Z. B .. bY'nar;mmeą me mogło 
~nać naI'eży, że p1:elI'W>sze kroIki, uczynlOl1!e zyskać dn,ań 'lz:nama- vsród sfer S'P01'to 
w tym ki,e.runku przyn~olSły dość poważ- wych mnych IDt!tast POolski, a w p.1erW1Szym 
ne rezuHaty. ' rzędlZ':te POZlllamCla, Kat,owite i ŁodZJi. I 

Obecruie si'oimy prred ba,rdz.opCl'waż- DeJegl3.JCi t)"ch m&aJstt., obecni na ocEby-
nem zagadniJenSem przyszł<ości boksu w t"Y',Ch ni'ooa'WTho z~otdalCh bohe~1cich <: I 
Łodzi. I NaJl,eży przypuścić, że' impet do- Il11>S1brZiosltwO Polsiki w W,alI'SZlaswtte, zc1atli 
lvchczasowego szybkilego rozwol:u poko- s,obite sprawę z p'ostępowam..j'a wł,aldlz pol­
na' wszeJ.kie pTZetSZlkody i po krótkim cza- Slk~ego związku bokse:r. i po.sllan.owl1i 'Itwo­
Soie Łódź za ;m:,e prllodUIjarce w boksd'e pol- rzyć wspólny front w WlaJ,C~ z obecnym 
s,kiilll stanow1tS'ko. ' ZiaJrządem. 

Dodać naJeży, że warunków na to po-! . W tym cellu w pile~z:ych dn~ach Slt-Y'?'Z­
siadamy mnóstwo. Ni'e Li,C'.Ząc już czoło- ona 1926 r. od,będZIJe SIlę nadZ'wytc.zalDe 
w~ch bokse~ów ł~dll~ich, j.ak: Konatrze",;- waln,e. ze1braill1ie. ~o,~s,~ilego zwią:zJku bo- l 
skI ego, Ge~hcha '. Sbbb~,go!kt6rzy. nn:e kseiI'S'kJ;eg~. Nalwal~'Il;'Js~. cd,~ tel~o I 
mają w kra1u godnych s~leh1Je prZle'cn'W'IlIl-1 ~ebra-n~la Jest prZie<me:s!lett1u~ s:tedztt,by P .. Z. 
ków, pozoOstali łó,dny zaiWoclin.ky tallde B. z WaT'slla"'!Y .do KaJtO'W':lc lub. Poz:n~~ta. I 
reprezentują dobrą klasę. Ale nadewszystŁ- I To ost~D1'e. Jest. wprost k~!I~cZlIlosc:ą. I 
ko wyróżnić należy materiał surowy, k1ó- Sport bokserski st,Ol n,a zbyt Ol:lSlklilll pozxo- I 
re~o Ł6dź pos.1a,da pocLdios.ta~lE!m. Maibe- m~.e w WaJrszruwi,e i llhyt mall,o tl1!a. tam lu- I 
rja.ł ten rokuje jaJma,'HepSlz~ nadzieje. dZl1 do pr~cy. by siol~ca mo6iła tliaif'ZlUCO-

Tak więc sport boksws.ki ma pl ~ed $..0- ną nrzez Slę hec5.et!llOl11Ję u1I!"zym,a,ć. 
bą, jeśli ' o grunt łódzki chod:zJi, baJrdzo po- W ten sposób spraswa zarządu po,ts:ki~­
ważną przysz~ość. Z' dnia na dzi~ń powię- !!~ . związku ~oklSoeT's,~ie:~o. j.uż. się w .na.i­
ksza się H,czha uprawl.aqących SlpOrŁ pu- bh7szym C2'JaLS>J,e wyswNa'Ł'k Nl1e'Wąropl'i'wle 
giilaWrs'ki. WTlaJz z pOw1~ksmmdtem się ka.dJr ;VaJLn,; Z\elbralllii,e cLos~~'ecZ!11~le l"O'Z1j,aśnń ta­
bóksetrski'ch w ŁodZli rOIZJPITZleslbrz,enia silę }emnaICz~ POSltępl~nr.I~. P. Z. B;, kt6re 
popula;rność tego sportu. Z\t'esztą com'.z tl~ O1Iemnlle'J:S~e przybler;a ~on-

. tury. Spec}a1lrtHe ty-czv SIlę to OS'batl'1l!e~o 
Szy~ki rozwój sp'or{u bokserskIDego na krO'ku P. Z. B., temball"dmej dlla natS waż­

gruncie łódzk1m nasuwa kocieczność ... j ~- nego, Źie cho,d:zJi w tym wy.,,,1ku Q Łódź. 
cia go w kall"by or~am.izalCy;n~. Wyłooiooy Otóż ploiski zw,jązek boksel1"Ę~ posta­

no~ill' zorgruMz()lwa~ waJt'SlZiawslki okrę~l)"':Y I !lytll. t~eni.n~i~m tei gał~. sportu. Zres:z.tą, 
7)W'ląZe!~ hoksClrskL ~omysł, w moo.d~rt> I Jak JUiZ wyzeJ wspoIDD11erhsmy, sytuacj.a w 
d()lbry 1 sł.usz~y, a WIęC ze ~s'Zlechmlar P. Z. B: fest baJka, że ~aJczej naJleżałoby 
go:dny 'p0p.a!l"~a. ~J.e P. Z. B., ~ k~nt~n- wyczekw:ać odipOWiedniego mamemJtu do 
tUJąc Sqę ucLzlele:rnletm WaIl"szaWle ZIW1ą?JkU, u'VwOfl'1Z1ena.a łódJZIk.iJEligo okręgowęlg;o związ-
takile i Łoozi zechdał udzieli-ć swych bCi'Sk. ku boks1el'lSildego. . 
W tym też zapewne celu postanowił, by W· eJ . k . . cLna.k f.ak dl 
okręd łódzki przyłaczyć do warsuwskie- 11 poe CUlet a1wy. Jem }e . t., a-
go okręgowego· związku boksershlego. czego .' Z. B. wC1ągnął Łódź do wa'l"-

To zatSZlcz}"me" dffa Łodzi posil'aJDc- sz.aJWS'belg·o O. Z. B. Według OOJS s,prlĆllwa 
• • 'p' Z B' LoL ł . -'-ł II ta ma głębszy podlkład. 

w~en!e . . . nle SpOUKat o ,,11I1eS'IJł;,V 

oddźwięku w sfef!'1alCh spooO'Wej Łodzi. PolISkU związek boks-erw s'hoń przed 
Wręcz przeci,we wywołało om:o QiS1try waJm,em rebr;lU1~,em bO'ks,eQ"SJŁwa polsiki,eg.o. 
zgrzyt. "J.rukże to mamy ':>yć pnzyłączelI"i Zebram,e t,o mc mu dobr~go nie wrcóży. 
do Warsza:wy, z chwi!lą, ~dy sami jes,teś- Dedegaci KaJtowi.c, Po~ i ŁocLm osl:To 
my o wieJ'e od niej pot"::ni'ejSli" - tw~er- wystąpią pt'Zle'CoilW'ko takilyce P. Z. B. 
clz~ prtZlecI.;'baswiJCi':a'~ łód?~lchsfer: bOlkse1'-/ ZaJrząd P. Z. ,B. ma,LaZ!ł śrooek, by Ł. 0-
s.kllch - .1 to nal}Zu;'e!łn!lelJ słuszIl1Je. . dzi wyrwać jadowi.te zęby. Pr,zyłączając 

W cLn;:u wc:ro:aJSzytn odlbył,? S1ę w I Łódź do waII"SZlaswsJd .. .go O. Z. B., unra­
WarszaJWle 0r:gamzaJcyp?-e ~ebral1!le w,. O. sz,kod1iwi~by tems'aJmem cLele'l!aJtów łócLz­
Z. B. Or'g~z.altorerm Jest. klub pug'htt?- kilCh, ktJ6rzy, stŁaJtlIOWaą<: mn1~Ziość we 
rów "C~stJ~ 'kl kbt?rv ktakzł:d~~sł,ał zlar- wLasdzaJCh W. O. Z. B., n~e bedą mOigM wy-
p~,QiS~~ua. UlU '1.!- ow d" r. o ~KJJ~go: ,,- wrczeć wpływu na tok obra,d: 
Dr..iOn 1 "Krusche EndelI' z Pab~ll1!1lc. 

Oba te kLuby slkornt1lllill<owalły się ze Takt)'lka P. Z. B. w rat'owaJtllnt swe,go 
sobą i posŁanowHy swych prze,ds1awideH presti,ge'u nJ,e}ednOikrotnie m1ja snę z ucz­
&0 Wa:rszruwy !lite wysłaoĆ. uWta.Żalją 00lJe dwa.ścią. Tym razean także krok P. Z. B. 
bowilem, że udzil3.ł Łodz.: w wams.zawslcim , zle wSlzechrrnruaa- godny jest porŁępie1llioa. 

oze] zaJąć propa,gott,ndą bO'ksu 1 r.asc).onaJ- ~-_._. będą·.J- •• k1 b b L. __ VlJIwac JeOluo1czesnle Ut y OIK.SJeI.r-pwjekt ut'WOO"ZietUla łódzr. i1etgo o1crę~owego 
zw'ią7Jku hOlksers.ki~go spo&a1ł sdę w za- -_ .. -------

OIkręgowym zw.iąrlcu bokserskim nie I>O-I Prz;edsta!WiJCieJ.e życi, bOIksel!'ski.ega 
silad.a ża,dn~go s~nsu. Gdyby bowiem Łodzi Me cLa.Ji snę wziąć na lep szumnyoo 
Łodzi był potrzebny oktę~owy związek, j fraZlesÓW "mache'l'ów" P. Z. B. 
ZJOII'!!amizowanoby go s.amodz6e1n.ie, tem-; NiJe wiadomo jednak, jruki.e sŁ3Jllowisko 
hall"dzLej, że i:stt.nńeje prZlecieoż wystCllrczają- zaJjmie P. Z. B. wQibec Oodmowy 7e stron-y 
ca il},Qiść klubów do założ,enia łódZlkieg·o Łod2li Wlzmęcia u.dJz,jatłu W w,aTSZlawsikim O. 
OIkrel1owe,g'o związj~? b Cikse:skiekt0' . . Z. B. Być lllJoż,e, że panlowl~ z P. Z. B. 
. Jednaik W OhW1n:t ob.OOtl!eJ. ZW'1IąZieik ru~ nie cofną s:ię przed tem, by, mimo wszyst­
le:sił ta~ .ball"d:zo w łJOOZ1ł kor:u,ec:zny. ~Iuby, ! ko, nie U2lOiaĆ ŁocLzn za integralną część W. 
tllPl"!ł'wl~)ąoe sperl bdksers~ ~y s~ę ra-, O. Z. B., której pt"2'ledSltawioiel,e reprezen-

. --- --.-- -- I sik1e ()1kT~gu łód:zJlciteg,o na nad.zwY'czaj!},ean 
_~ ~~ '-\~ \\111!!ff~ ~~ ~ wtruL~ zebram.iu polsikńeg1o zwtiązlku bo-sadzie z uznan~em Z\ań1l1!t'eTe$c'WaJDych, 

pr tez wżgląd jednak na "nń1epe-·V".lą" sy­
tua.cję polski,ego zwią:zJku bokserskiego 
musi k()ncepcja ta uLec zwłoce. 

Obecna sytJua,c}a na,czeLnych magJ­
stratur pols,lci1ego boksu wymaga bLiższej 
uwagi. DZ!ilałalno'ść P. Z. B. nruejed:nolkil'ot-

s 

Dział urzędowy li. Z. D. P. n. 
Kom'unikat zarządu Ni 24 
, 1. Podaje się do wiadomości klubu: 

.a) Adras selkrełar,jatl1 Ł. Z. O. P. N. 0-

becnIe brzmi A. Reiter, Łódź, Radwań­
ska 41. 

b) Porządek dzienny walnego z~roma­
dzenia t. Z. O. P. N., które Slię odlbędzie 
dm. 31 stylCzoia 1926 r. o ,~Q:zOOi~ 3 W. w 
sali posiedzeń rady miejskiej, Pomorslka 
nr. 14. 

a>~ ... ~~ o/~. ~ _ . ! kserski~go. 
.. Al .• ~ ~. • •• 

elI ._.--- - ~- . D.' 
.:aD-:'=- _.-.,1Iil ~ Z 1 S I . Boks. w Łodzi .T'OI:zlW'i'ja się ~ ~odJzai· Dziś 

i dni ~ i dni 1leiJ gll€lbu,e. Ws:panllałie po,s,tępy, J1aikre bo~ 
ti dotychczms llla grunoi,e łódzkim uczynii, 

następnych -"fii~~~~~~~~~!!ti!i!J następnych pozwal.cują żywić nadzieję, że i prr-zyszł,ość 
p~esQ.e rueanniej dobre plony. 

Film demonstrujący żyde luksusowych Iwbiet, te~o najllowocześniejszego wytworu 
hulaszczego tycia \\.jelkiego miasta 

Dramat życiowy w 8-m!u aktach. Przepych wystawy l rewja nainowszych mód, 

Z piękną L E E P A Ił R Y w roli gł6wnej. 
Nad program: - WY TYSTYCZNE - Nad program: 
Gościnne występy tanc o ~j ~I'wle. "rllwna er nv operv warsza'.\fikiej 
h., mosldewslde) oraz _ H.~ E N Y B E R' E .. ' F lA 
Colosseum w Londyni .. "-.. jj,' , 

która ńczy LI .~ LiszŁa" oraz "Menuet Mozarta. 

Ulubieniec B(,CIO lIŃSKI w swoim najnowszym repertuarze. 

d - - U komedia Z1eCl. ••• w 2 akt 

Jesteśmy prwkon.amJ, że boks łódzki, 
c1.zj,~ki swej ni~7)W]"Mei żywoŁn,ośoi poko­
na ws~eJaci~ pd"Zes7Jkody i srbaaldte na odpo· 
wiedndm ~tOII11ie. 

są prawdziwą OZdObą 

Świąt 80Ź8g0 narodzenia' 

Qu. 

1) ZMajenie i wybór pre~djum. 2) Za­
twierdzenie listy delegatów i uprawnio­
nych do głosowania. 3) Zatwierdzenie 
protokułu z ostatniego nadzwyczajnego 
walnego zgromadzenia. 4) Zatwierdzenie 
sprawozdań: zarządu, wydziału gier i dys­
cypliny, skarbnika, kapitana związkowe­
go i komisji rewiżyjnej. 5) Ustalenie skła­
dek rocznych i wpisowego dla członków. 
6) WybQty. 7) Wybór deIel!atów na walne 
zgl1Omadz.enie P. Z. P. N; 8) WnioS1ld za­
rządu. 9) Wn1'Oski crlo-n'ków ,. 10) W'01ioski 
nagłe. 

dl. 5· ost. o lOZ., W soboty i niedziele o <1odz S-ej po pol. 

I W REKONWALESCENCJI,OSLAJ 
BIENIU I NIEDOKRWIST05CI, l 
BIERZ CODZIENNIE SANATOR. ~ 

2) Nakazuje się kI. sp. "Burza", Pabja­
nke, zalpła.cenie do dn. 31 b. m. łódzkiemu 
klubowi g,portowcmu zł. 20, j;ko zwrot 
reszi:y naijeżlJltości z meiCIZlU Ł. K. S. II -
K. S. "Burza". 

3) Za rl:erJl'zcsłanie w przepisowym 
czasie (15 b. m.) wypełnionych kwestjona­
riuszy P. Z. P. N. ZIa Tok 1925 zawicsz.a 
się aż GO :'.wrotu tychże następujące klu­
by: Łódzkie towarzystwo sportowo-gim­
nastyczne, Klub Turystów, S. S. "Union", 
Ł. T. G. "Siła", Wojskowy klub sportowy, 
Ł. T. S. "Sftuxm", Zgierskie tow. gimna­
styczne, Zgierz, Ż. St. G. Sp. "Ha,koah", 
K. S. "Concordia", Tow. Sp. ,Prosna", Ka­
lisz, K S. Samson, K. S. Zjednoczenie, 
Łódź, Ł. Ż. T. Sp. G. "Ba'1'-Kochba", Ż. St. 
G. Sp. "Hasmonea", KaJI~d tYld. klulbSjpor 
towy. Kalisz, Pabianicki K. S. "Burza", 
Pabia,nke, Ż. K. S. "NeiSzli" , PaJbialtlice, 
H. K. S. "Vidoria", Zgie:r,z, T. G. "Sokó", 
Łęczyca, T. G." Sokół", Konstantynów, 
Tow. zwoL sportu, T. G. "Sokół~', Zgierz, 
K. S. "Zjednoczenie", Pabjanice, K. S. 
"Pogoń", Zgierz, K. S. "Orlę", K. S. ,Ra­
dogovia", K. S. "Moszczenice", Moszcze­
nice, K. S. "Concordia", Piotrków, ~tą­
porkowski klub sportowy, Stąporków, 
Zt:erskie Ż. St. G. ~p. ".Makkabi". Zgierz. 

c'V!grza. = Ceny sniejsc niepodwyiszone. 
Obraz wN esłl" w \\ arszawle 

01"1 A c: rJ 
'a~ 

c: .... ~ 
Q)J 

\fi) .. ,., 
.... r/) 
N td 
~c: 

------_.- .. 

Wielki polski tilm z 1863 roku!!! 

"Jedenz36-c·u" 
(.ŁAMED WOW") 

Wspaniały dramat w IO-ciu akt. na tle legendy źydowskiej 

W rolach głównych: - W rolach głównych; 

DniS Turkow M.Liptnan, Hele-
na Gotlieb, Irma 

, Gren, Klara Se-
gałowicz, A. Maniecki, M. Halicz, Jacques 
Lev7, H. Sandler, R. Szoszano i wiele in. 

- Zdjęć dokonano w D. W" SandDmierzu i w Warszawie. -
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W szeregu premji, kt6re 

" ofiaruje stale swym czytelnikom, obecnie wydawnictwo przeznaczyło 

Na s ó świąteczny 
50 premji żywnościowych" 50 

kt6re rozdane będą drogą losowania. 

Wydawnictwo "Głosu Polskiego" ofiaruje mianowicie I 

WIELKICH PREMjI 10 
z kt6rych każda składa się z 

oraz 

1) 
2) 
3) 

szynki albo gęsi. 
wielkiej baby, 
2 kilogramów cukru kostkowego 

40 premji dodatkowyc 
z których każda składa się z 

I) 
2) 
3) 

kilograma kiełbasy. 
kilogrąma cukru kostkowego, 
2 wielkich strucli. 

Do udziału w losowaniu będą dopuszczeni ci wszyscy, kt6rzy wytną 

40 

5 ole1nych" bonóUT 5 

. '.' . ~ . 

z których pierwszy ukazał się j'uz we wczorajszym numerze, a następne · ukazywa6 się b,d'l 
codziennie aż do środy włącznie. 

Kupony nalezy wycią6, wypełni6 i w 2!:amkniętej kopercie, zaadr asowane; · "Premja na stół ' 
'.iątecznyu, złozy6 w administracji "Głosu Polskiego", Piotrka wska 106, 

W środę. dnia 23-go b. m. do godz. 6-ej wiecz. 
Losowanie odbędzie się w lokalu "Głosu Polskiego" w środę wieczorem w obecności 

zaproszonych gości i członków Redakcji, poczem 

lista wybrańców losu będzie ogłoszona w numerze czwartkowym (24 b. m.) 
i tegoż dnia przed południem ~Jremje zostaną doręczone wylosowanY. ii· o 

III1IIII 
~ ;........ 1. , . . ' '. • f. . . _. " . DO LA R~l~Z~'!\· \V ~r~J~~; f ł!' . I ~ Dyrektor H-kl. Wyższej Szkoły Realnej I 

" z WYDZIAŁEM HANDLOWYM . ~>i 

~błEraCZE znaczków pocztowybe '\ , . . ~ M B L E im 565 róż n) ch ?D8Czków pocz· 
l' /" r. towych, wiele rzadkich jak STYLOWE ~:::05-· ! 

11 Albanji prowizor,9 wsp~ · w wielkim wyborze pokoje 

~
. nialych Persji koronac~l_ SYPIALNE 

nych, . 6 Krety k~m~l, 2:> STOLOWE 
t== rzadkIch AmerykI Centr. 

Itdtylko za 6 złotych. Wielki Ilustr. GABINETY 
cennik na żądanie ~ratis itranko PANIE",SKIE 

~ELA SEKULA, Sonnenhof, LUCERNA oraz wszelkie sneble pojed;yńc%e ŚNIEGOWCÓW, 
Szwajcaria) f- l~8-6 polp("1 ua KALOSZY 

RATY i ZA c GOTGWKą botó'; i t. d. 
~ Tanio, fio w mieslkaniu prywatnem! I M. TERKELTAUB Skład Ogrodowa 2 (r~g.~?v:o· 
ltUTRA wszelkle~o rodzaju w su- lZ Prez. Narutowicza 1" Kaloszy mielsAl~eJ) 
l ' rowvm l gotowym stanie • _ w podwórzu. _ ~. 9~48 - l 

l. OPATOWSKI, ~DwomiElska nr. Z7. ----=-'"--. Telefon 46-08. ____ .z~===,._.,=== 

Warunki <lo 'odnp. - Warun io do~odne 
. 92S1 2 _ .. ----- ; 

Podarunki Gwiazdkowe! ~ 
20°10 taniej! '~ Salon Artystyczny 

f~ • .. ·l~ł.y y~Gr: BOJaty t!'ły~ó'" 
dy ;~I't'!~:~~erownl1 Pudru: Hub! fon. Cot ego. Per· 

~ 
poleca HA GWIAZDKĘ: fumy. Wody kołllńskie. Mydła - i: 

Chustki batJkow:lne i malowane .- Wazo. toaletowe. Kosmetyka l wyroby .:::. 
IIY, Laf!1pki, l-'opielnfczld lIlajolil,C?we.-" ,< st810\V~!, 7 te 
aroszl:J. bron~(111 I~~I>~~;~' z I,OECl slon 'l Z: dol r('~ f~;~!-l~::Z~i~;I~~~t!U)ę. Pro~ ~ 

CE-NY PRZYSTĘPHE. l U\.\ A(;A. UrzędnIkom pallstwowym i --: 
ni fil !.. • 29 II l l\omunAlnym Ulltępstwo! Q. 

.. • Ilto.OIi'Jc!uszkl ,p., front, II D R U KER. Z d" 11 < 
~d 11 do 1 l od <1 do 5. 9t08-1. awa zna . 

! i' Zgromaazenia Xupc6w m. foDzi, J( arutowicza 16 68, -
niniejszem podaje do wiadomości, :te egzaminy wst~pne do klas 
Podwst<:pnei. Wstępnej i klas nitszego gimnazjum odb~dą si~ 
dnia 15 i 16 stycznia 1926 roku o godz. 4 po południu. 

Lekcje w klasie podwstępnej rozpoczynają Si~ o g. 9 rano. 
Czesne za klasy podwstępną i wst~pni\ wynosi Złotych 

110.- kwartalnie. 
Podania o przyj-.:cie 

Szkoły codziennie. .. . 
..•• " ','" -' .• -h~,_, ł ' . 

Tow Szerzenia Pracy Zawodowej 
wśród żydów "ORT" 

zaWiadamia niniejszem, iż . rozpo­
czyna Się kurs 

kandydatów przyjmuje Kancelaria . 
9156-4 

I.!~., 

PANNA 
haftu masz)'llowego 

oraz Z wyiszem wykształceniem, ze zna- • 
wszelllich robót r~c:zllyth. ; jomościf\ ksil;gowości i pisania na 

ZapbY ~rzy "t. Uje się l.:odzit::lll1ic l' mastynie, poszukuje odpowiedniej 
od godz 9-U I od 2-6. 

posady. Łaskawe oferty sub "1. B.· Tow. "Ort .. , Pl. KO§c:ielny 4 . _.:1 _________ 40 admin •• Oło&u Polsko·. 128·3 



_'_' ______________ ....;... _____ 2=.OXII - GŁOS POUsKI - 1925 1'. Nr. 348 

Sprzedajemy, dolar po 5.20 
Wszystkie nasze ceny za konrekcię, 
kołdry, bieliznę są po kursie 5.20 
kalltulowane. 

TTlko dop6ki zapas 5tarc%T. 

Jesionki męskie 65.-55.- 45.-
Palta zimowe 155.- 125.-
Garnitury z bost. 155.- 1100-
Spodnie w. pasy 14.50 

Spodnie kamgarn:. 58.- 32.-
Chustki zimowe 24.-
Chustki letnie 11.50 .. 

Szmechel i Rozner, Sp. Akc. 
Łódź, Piotrkowska 100 i 160. 

9192-1 

'KiLiifIThRii~ 
· TERMI .. O:EAd'~~i~~le.~?,t~'owe kle"oo. ~ 

kowe, DO ZRYWANIA i BLOCZKI duże i ~ 
n ale. TABLICOWE-TERMINARZE. DO ~ 
PRZEKŁADANIA na ele~. postumencie dęlJo- b 

"'ym politurowanym. ( . 

KALENDARZE WIECZNE. :: KALENDARZYKI KIESZONKOWE E 
W kilku wydano I oprawach. ?-­

SCIANKI do kal!;ndarzy do zrywania W olbrzy· t 
HURT mim wyborze. DETAL. t 
1265 5 poleea po cenach niskich 5 

Fabryka ksIąg handlowych I drukarnia p 
A. J. Ostrowski, Łódź 8 
PIOTRKOWSKA $$. Telefony 554 I 5540. R 

• X"<X'·ccrox.a:xx:x:ocxx:ccx:x::oa:::x:oCX:X:XXX:XX08 

e 

SKI.AD FORTEPIAIIÓW I PIANIN 

Karol Koischwilz 
Lódz, Moniuszki 2 Tel. 24-72. 

poleca na nadchodzące święta 

PORTEPIRny ł PU'"I"" I PISHRHPJOrtJE - -
Baczność! Wsl<utek 
redukclI me~o sowite!;!o 
s kła d u instrumentów 
sprzedalę po znacznie 

zniżonycb cenacb. 
Używane fortej hny 

I plantna na składzie. 

Etażerki. Taborety. 
Wf.IJem tru.portow .. i ',r,p .­
rocJe i Iłro) .... IDstrum.nł6w. 

915-4 

Lecznica •• ZDROWIE ł, 
leharZ7 specjalistów 

przy ul. łłowomielskl.:l 3, (WschodnIa 13) fel. 37-76 
nerwowe j u- Dr. Bronisław 
mysłowe Pun!t.:t g. 121/2-P/2 

" Dr. KlozenbBrg g. 11-12 wt czw. i sob. 
żołądka i ki- Dr. Aleksander 

szek llIargolls g. 12-1 
wewn ętrzne Dr. Cl1blański g. 9-n, niedz. lO-lI 

" Dr. Kac .11 1/2-tl/2, niedz.11-12 
• Dr. LOBVY ,,3-5, niedz. 1-2 
" Dr. If.on HBnryk " 6-8, . niedz. 12-1 

dzieci Dr. Solowłe}czyk Ark. " 81/2-91/2, 3-5, 
" njedz. t 2-2 

• Dr. Maślanka ,,91/2-101/2 (njedz. 
P/2-21/2 (101/2-12 

• Dr. Pree'mEr 
chirurgiczne Dr. Goldman 

• Dr. PErlIs 

"5-61/2, niedz. 9-101/2 
"31/2-4112 niedz. 9-10 
:: 11-12 6-71/2 

niedz. 11-1 
nr. Aronson "12-1, njedz 12-1 

" 1 ?1/ . d 
kobiece 

Dr. Eigerowa ,,1 /2-_ 2' pome i/" 
czw., sob. 101/2,11 :? 

" wtor. i piąt 11/2-21/2 

• 

d "4'd 1? nosa, gar ła) Dr. Hetman 3- , me z. --
i uszu ) Dr. Rablnowlcz " 12-2, niedz. 10-11 

skórne i we-) Dr. Fatk ':,3-4, n!edz. 9-10 
neryczne) Dr. SonnBnbErg " t 1-12, ntedz. 11-12 

oczne Dr. Kraulz ,,101/2-12, ( niedz_ 
,,21/2-4 (lO-lIiI'.! 

Rentgen. Dr. Keilson Anal. lekarskie Dr. tli KOCBn 
Wizyty na mieś~ie. Szczenlenie ospy. Naświe­
tl ania (Lampa kwarcowa). R'entgenogl'af a i ~a 

b egi lekarskie. 9n2-1 
Lecznica czynna codziennie od ~. 8 ~o r do 7.30 w. w nie­

dl.ielę od g. 8.~O r. do ~. 2 po poł. 

WEZWANIE 
w 5pra~e podatku. od ps6w za rok 1926 na I 

rzecz Kasy Miejskiej Dl. Ło~zi. 

Ma~istrat m. Łodzi podaie niniejszem do wiadomości I 

·\ublicznei. że na za;oadzie przepisów statutu o podatku od I 
"Isów. uchwalone~o przez Radę Mieiska w dniu 20 marca 
924 r. i zatwierdzone~o przez Ministerstwo Snraw We-
wnętrznych reskryptem do Urzędu Woiewódzkie~o za 
\.4100 .,,4 z dnia 14 cif'rpnia 1924 roku, ob •• wiązant są po· 
siadacze psów nieopodatkowanych do nlezwłoczne'lo z~lo 
szenia W Wydziale Podatkowym Magistratu przy Placu Wolo 
ności oM 2 Itront, l piętro, pok6j 4) celem opodatkowania 
na rok 19i?6. 

Uchylający się od tego obowiązku będą pociągnięci 
do odpOWiedzialności z art. 6:t-67 Ustawy o tymczasowem 
ureQU owanlU tmansów ItOnlunalnych z dnia 11 sierpnia 
1!'::5 roku lUz. U. R. P. oM !14;~';, poz. 7ł7). 

Ma!;! strat podaje jednocześnie do wiadomości, :te do 
rejestru podatkowego na rok 1926 wpisani będą, prócz no· 
wozgloszonych wszyscy dotychczasowI piatnicy. o ile o poz· 
bycIU psa Ole zawiadomIą Wydzlalu Podatkowego do dnia 
15 stycznia 1926 rolm. 

Kto z obow:ązanych do zapłaty tego podatku za 
l półrocze 1926 roku nie zawadoml do dnia 15 stycznia. a 
za 11 półrocze do dnia 15 lipca 1.J26 roku, iż psa ni<! posla- ! 
da, ten uiScI naleŻ}to:\ć pOdatkową za odnośne półrocze I 
w całOŚCI, 

Ł6dź, dnia 4 grudnia 1925 roku. 

v 111 M~gistrat m. Lodzi 'I' 

Przewodniczący Wydziału Prezydent: . 
PodatkoweJo l-) Kulaml)wicz. (-) M. Cynarski 

· łic1-y się podwójnie. Naimniejsze OGŁOSZ 

Slynne \II cAtvm świecie 

Zioła z Gór Harcu 
D-ra Lauera 9154-0 

zalecane przez najslynniejsze po­
waQi lekarskie, ia~: rrof. Berilń 
slde<'o Uniwersytelu, dr. V. Leyden­
dr. Horhf:oetter. dr. Manin i wielu 
innych w"bitnych lekarz". radykal 
nie u'\uwaią wsze,kie cierpienia wą 
troby, cierpienia nerek, kamienie 
iólciowe. hemorojdV. Htretyzm reu-

Tl'rttv 7 n!. 

Zioła z Gór Harcu dora LauEra 
?ostały nagrodzone nrt wy~tawach le­
karskich I aiwyższemi otiznarzeniami 
i zlotemi me·1alanJl \II Berlinie. Lon­
d, nie, Wienniu, Paryżu i wielu innych 
miastRch TYf:ipce poclzif;kowań otrzy 
mał Dr. Lauer od osób wyleczom'ch. 
Cena 112 pudełka zl. 1.5:), podwójne 
nudelko zł Q.eo. Sprzedaż w apte­
kach i sl<ładach aptecznych. Uwaga: 
Ka7de orY$!inalne pudelko zaopatrzo 
ne Nr. 45 wt. rei. w Min Zdr. Publ. 

LECZNICĄ 
d ,a przycnll~zacycb chory~h 

oraz Gabinet Dentyst1czny 
przy ul Konstantynowsklej róg Za­
chodniej, (wejscie od Zachodniej :27) 
Tel. 1644 Tel 16-;4. 
Otwarta od g. 9 rano do 6 po pol. 
Przyjmują następujący lekarze: 

Dr. Dr Bronll<owskł, J. Dobrowolski, 

Nigdzie Mebli 
taniej nie l\Uplcle 

Nigdy Mebli 
taniej nie kupICiel Uwz>! ę.lnlaiąc 
krytyczny czas postanowi/em sorze· 

dawać 4':0-1 

Nizej Ceny kosztu. 
sypiallu, st%we, gabinety - DCl • ity 

wybór, dlu~oletnia gwaram la -
Udzielazn kredyt6w 

J. MAR~\OWICZ 
POŁUDNIOWA 10 

Do 2-ch autobusów 
DO 24 IJsoby roszu'{Ulę wspólnika z 
równym udzialem. Olerty skladać do 
admin ... Glosu Polsk· pod .Autobus". 

8407-1 

E. DEKKfRT q~~~!!K~~~ 
{UUńskiBgo na 
Choroby s k ó r ne 
weneryczne I dróg 

moczowych. 
PrzYlmu!e or! 3-7. -

Dr. nled. 

H. Róianer 
0horuby 8K,Orn'! W~Q6 

rVC~Qe I moczopielO." 
~~eczenie sztucznym 

sloncem góral/aro. 

Narutowicza 9. 
Przyjmuje od 8 do 

9 i pół i 4-7. 
Tel.;!8 98. 9'250· 

Choroby skórne I 
weneryczne 

Lc:zeme Rentgenem 
kwarcown L.IU pą 
pr~y)m. ort lU-L! 

,-l _ I 

Telefon 2&-07. 
8103-8 

NA RATY' 
Kto raz IWPI, 

napeWDO 
zaproteguje 

•• oiel>. zna.1oID7C)b 
hlanufakturę a 

O Oalanterję .: 
... firanki :g 
~ Chustki cI: 
.. Kapy : 

Białe towary. -K. Dobrowolska, Erdman, Oolc, I 'a- Dr. med. 
rew/cz, Jastrzębski, Kolłńsl<l, Kalisz, M GlAIER KREDYT" 

" Nawrot 1S. 
r08lO eak.ewicza 

Knl bowiecki, Kołudzkl, Misjon, Po-
gorzels{I, Sc:hwanke, Smoleńslcl. Tra •• 

włnski j lekarz-dentysta Ooebe1. 6 
NA RATY I Elektroterapia, leczenie lampą kwar- I ul. Zlalona • 

cov.:ą, badanie i lel'zenie promienia' I ~hor. sk6rne 
mi I<oentgena. Wsztilkre analizy lekar- i 1 weneryczne. ,~.~,. . . 
ski e (moczu, plwociny, krwi i t. d. Przym. od 8-t::> . 

W izyty na mieście. 9·tH l i 12-2 i od 7 - 8 w. "'-__ - __________ , 931H-l 

~ __ -=!Z:!IilDlll!ll .. EE!lII!.D--s::~r3!III'.I!:!! ( r\ECl~~z!n~~[l~"ENKł 
Dyrekcja Gimnazjum Humanist. kaflowo-szamotowe 

im. lis Ignacego Skorupki B-cIa Koźmlńsc, 
(T·wa ,.Oświata") w Łodzi, 

zaWiadamia. że eQzaminy do wszystkich klas (pr6cz 
7,ej i 8-ej) rozpoczną Się W czwartek. dnia 7 styczni '1 

1921i roku o godz B ej rano 
Opłata szkolna w klasie wstępnej znacznie zredu­

kowana . LeKcie w klaSie wstępnej (c) rozpoczynają 
SIę o godz. 9 ej rano 

Podania przYjmuje kancelarja Gimnazjum (ul. ks. 
Skorupki-Placowa oM 13, tel. 2-!18) w lolodz. szkolnych. 
9403-5 Dyrektor (-) W. Davlson. 

.IIS' 

Gł6wna5L 

Mieszkanie 
2 pOkoje z kuch· 
nią, wprost od gos· 
podarza, poszuki­
wane od 1 stycz· 
nia 1926 r. Łask. 
oferty sub .. Sło­
neczne 2-. 9~14-2 

Ogłoszenia dla poszukujących pracy, 
bez względu na ilość wyrazów, 
kosztują 75 groszy, dla otiarujących 

1 zł. 50 groszy. I Ogłoszenia drobne liczą Się po 10 
groszy za wyraz. Pierwszy wyraz 

o~loszenie 50 groszy . 
• 4QBB .......... aa ................ .mS.WB8 .......... ~4~<~~~CUd&§ ... ~~4+WQWiIS~mmal~!'mgm8+±BS~ .... ałil.&R1EE ....................... I ... m.3aaa~ .. ~ .............. ~.umB .... I. 
NAUKA i WYVHOWANIE 

BUCHALTERJI 
podwójnej i korespondencji uczy gruntownie dy­
plomowany nauczyciel buchalterji. Cegielniana 71. 
m. 26, lewa oficyna, 3 piętro. Zgłoszenia codzien· 
nie od 2-4 po południu i od 7-8 wieczorem 

9383-1-n 

LECONS DE FRANCAIS 
theo.rie, pra,tique Iitterature. Piotrkowska 86. m. 7. 

9372-3-n 

NAUCZYCIELKA 
s.zko!y Berlitza udziela po cenie bardzo przy­
stępneJ niemi,eckiego. Neuiahr, Cegielniama 17. 
m_ 6. II tJ.. godz. ] - 4. 9371-2-n 

STUDENT 
udZliela matematyki. łaciny, fizyki. język6w. Ki­
liń1\kieg:o 96 - 3 druga brama. godzina 7. 

9378-2-n 

SPBZI~nAZ i K(jP~O 
FUTRO 

(Ł"Mrze) męskie w dobrym stamie okazyjn;e 
d1l sprzedania. Obejrzeć: PołudnLowa 24. m. 19 

9380-2-k 

HURTOWA 
sorzrd.aż maszyn do szycl.a. Ceny fabrycz'ne. 1II.a­
uka haftu. Perla I Pommskt Piotrkowska 69. w 
1)0dw6rz1l. 9ZO-7-k 

MEBLE 
na raty tloiedVl1czc i komplety; gwaran<:j.a kilkl.)­
letnia. - Odświebnłe. zamiany. Stolarnie. Lube,­
c;ka 6. tlrzv Napiórk(lowskiego. 9836-4 k 

OKAZYJNIE 
do sprzedania futro męskie. Tanio. Od 2-4. Al. 
I Maja 7 m. 2. 9386-1-k 

SPRZEDAż 
różnych ryb na święta, Karola 8 9342-1-k 

SPRZEDAM 
tanio otomanę, lustro, maszynę ręczną, leżankę, 
biurko, komodę, stół. Główna 55 m. 46, prawa ofi­
cyna, parter. . 938S-1-k 

SZAF A DĘBOWA 
do SIl>r:redail111a, Siertiki.ew.rc.za 59, m. 34, ofł,cyna, 
II wejście, pa,rter. 9411-1-k 

Z POWODU WYJAZDU 
sprzedam po,k6J sto'!OIWY i pl'eorw~zorzędne futro 
męs.ki.c n 1'eużywail1e tchórze. l wydrowym kotn,ie­
rrem. Oferty do .. G!0&'Il Polsk." suh .. Wyjazd". 

9413-1-k 

LOKA IJ'F!, MIFjSZK1NłA 
DO ODSTĄPIENIA 

trZYllOK-oi()we mie~zkanie wraz t nowoczesnymi 
meblamI. Li!p()'wa 31. Lewa oflcV'lla I nietro. 

Q335-3-m 

ODNAJMĘ 
3 pokoie umeblo'wa.ne. Sienklewk:.z.a 95. m. 26. 
front 9374-2-m 

PIĘKNY POKóJ 
frontowy tanio wynajmę, Kilińskiego 50. II piętro, 
n.a lewo. 9389-1-rn 

POKóJ 
tac'llY umebl<Jwany do wY'n.aąęcia. Wó1czańska 
168, brama na lewo. Wiadomo·ść 00 3 do 5. 

9349-2-m 

SZUKAM POKOJU 
w centrum. Oferty pod "Nauczvcielka", 9379-1-m 

1~1'~RESY HAN ULOlVE 
DOMEK MUROWANY 

kupię za sZotówkę. Oferty z ceną do "Głosu" pod 
.. Zara1;" 9245-1-k 

SKLEP 
z pi,ękną wysta.wą na Piotrkowskiei odsotąpię za­
ra,z, cena nIska z powodu wyj8izd'll. Wi.adomość: 
Piotrkowska 292 m 2 9398-I-k 

SPRZEDAM 
domek murowany: 3 mieszkania, 37 druw owoco­
wych w Stokach. Wiadomość: ul. Krakusa 12. Gór­
ny Rynek. 9354-1-h 

SPRZEDAM 
sklep z mieszkaniem, Przędzalniana 39. 9382-1-h 

DONrE~IRN(A ROZJIAITE 
śWIEtE MASLO 

00 5 zł. ktj,lo do SlTTJaicnia i tańsze. Jaika świeże 
po 3.50. S1l1'z.edat do wniedz.ia!\ru Piotrkowska 
Nr. 106. ~347-1-d 

GIEŁDA PRACY 
AKWIZYTORZY 

zdolni i inteI1gentn.i p05zuki,w·aati do SlPrzedaiy ." 
tykulu tecnnicznego. Oferty sub_ .. Dobry zysk" 
do •• Głosu Polsk!'. 9368-3 

POTRZEBNA 
zdolna kraIWOOWa. z malym kCliPi,ta..tem do pOwię­
kszenia SIklepu z ubiorami damskilmL Wiadomość: 
ul. Senattorska m. 14, m. 31. 9395-1 

POTRZEBNA ZARAZ 
zdolna mamilikurzys.tka do salOlllU h'yrz)erskiego., 
Proi1l'lkowlSka 94, SwrYIIl,ge.r. 9392-1 

STROJENIE 
for-Łepiail1ów [piaJUUn. Gdańska (DrUga) 67. m. 3-
front, pierwsze l)iętro. 9299-,3 

TYLKO KSIĘGI HANDLOWE 
prawidłowo prowadzone są miarodajne dla urzędu 
skarbowego. Nadzór i prowadzenie ksiąg buchal­
teryjnych przyjmuje długoletni rutynowany bu· 
chaJter. Zgłoszenia pod .. P,ro:emysl" do Głosu". 

9384-1 

TANIO i GRUNTOWNIE 
udzielam lekcji na skrzypcach, mandolinie, gita­
r~e oraz zasady muzyki. Amatorom systemem 
skróconym. Instrumenty i nuty są na niiejscu i do 
sprzedania, 6-go Sierpnia 18 m. 14. 9388-1 

POSZUKUJĘ 
POSZUKUJE rutynowanego gitarzysty l)Owa,tltego. Oferty do WYUCZAM 

p('li\{oju z o<ldz1eolil1em wejści'em. Oferty do _.GIOSIU" otoou Polsk." Dod .. mtara", 9370-2-d w cia~ mre!';iaca metoda upro~ZC7om, haftu' ·tv-
sub "A. Rio 9387-1-m st'''Cznes.>:o (białego i kolor('l\\'1 \'(0). tol~do. filet 

POKóJ 
aplikacH. batiku r p'Rlow~nia na jedwabiu i d:'::e-

MEBLE ZAGURIO'VE nOI{UlIES1'Y wie. om: wypalania na drzewie. 
stolowy ! sypialkę oka.zyjn~e tamil() s.prz;edam. duży, s,f,OIne<:z,ny. z oodz1·elnem w-ejścl'C'111 z utrzy- ROSENTRETER KAROL PrzviTT'uip, 7~mó'i\';f'nia \,. 7~~rrsi-c \n-'ej wsoo-
Obe~rzcć wy!ącz.lli,e 3 - 4, Pańska 85. TJ P .. fr.. ,."a:nńem. luh bez. od l-go Sltycz;nq'a do OOna.jęda. mn i ail1ych robót. - Ceny ni'skl·e. - Pańska 29. !lI. 
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